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Niemcy za bombardowaniem miast 


Amb. Ribbentrop paraliżuie wysiłki angielękie, maiące na celu 
doprowadzenie do humanitarnego sposobu walki w Hiszpanii 


LONDYN, 5.V PAT.) — Ze|dział w układzie nieinterweneyj| spraw domowych w Hiszpanii. | sie wielkiej wojny, |STANOWISKO ZAJĘTE PRZEZ 
sprawozdań, zamieszczonych w |nym, zwróciły się do obu stron| Gdy ze strony brytyjskiej wy-|TEGO RODZAJU AKCJA. JAK | DELEGATA NIEMIECKIEGO 
dzisiejszej prasie londyńskiej wy |walezących w Hiszpanii o za- | jaśniono, że jedynym celem su- BOMRARDOWANIE OTWAR- MUSI WYWOŁAĆ PODEJRZE- 
nika, że ze strony Niemiec wy- |przestanie bombardowania ©0-|gestii, wysuniętej przez lorda | TYCH MIAST. CHOĆ GODNA NIE, GDYŻ WYGŁĄDA NA TO, 
sunięte zostały na wczorajszym |twartych miast. Propozycja ta | Plymoutha, jest doprowadzenie POŻAŁOWANIA, JEST CZA- ŻE NIEMCY STARAJĄ SIĘ O 
posiedzeniu podkomitelu niein-|— pisze „Daily Telegraph“ — |do bardziej humanitarnego spo SEM NIEZBĘDNA. |POZYGOTOWANIE GRUNTU 
terwenceji zastrzeżenia przeciw |była wynikiem fali współczucia, |sobu wałki, ambasador niemiec | Tord Plymouth zaproponował | DLA DALSZEGO BOMBARDO- 
propozycji brytyjskiej zwróce- powstałego wskutek wiadomości | ki oświadczył, że zasadniczo nie wobec tego, że na następnym po WANIA OTWARTYCH MIAST. 
nia się do obu walczących stron |z Guerniea. ma nie przeciw temu, aby komi- | siedzeniu przedstawi memoriał| „Daily Telegraph“, kończąc 
w Hiszpanii © zaprzestanie bom- 
bardowania otwartych miast. 


Propozycję poparli delegaci tet nieinterwencji omawiał spra- | brytyjski, któryby ściśle wyjaś- |5we sprawozdanie, oświadcza, 
Francji, Szwecji, Belgii, Czecho- wę humanitarnego prowadzenia niał, co rząd brytyjski w tej spra |ż€ interesującym byłoby się do- 
słowacji i ZSSR. wojny na szerszej płaszczyźnie, | wie zamierza uczynić. wiedzieć, czy stanowisko, zajęte 

ale nie mógłby się zgodzić na to, i | obeenie przez ambasadora von 
aby dyskusja ograniczyła się wy: , Ambasador Ribbentrop sprze | Ribbentropa oznacza zmianę po 
łącznie do sprawy homhardowa.| TNStAWIH się nawet i tej prope | glądów „Niemiec, które ep, w 
nia otwartych miast. |zycji planie pokojowym z 31 marea 

Dodał on, że sprawa ta nie le-| Delegat sowiecki, ambasador |1936 r. wyraźnie wypowiadały 
ży w kompetencji komitetu i że | Majskij, odpowiadając na prze- | się przeciw takiemu prowadze- 
jego zdaniem, opartym na wła-| mówienie Ribbentropa, zazna- |niu walki. 
snych doświadczeniach w okre-|czył, że*jego zdaniem, 


„Daily Telegraph“  przedsta- 
wia: przebieg tego posiedzenia W| Ambasador von Ribbentrop. o- 
sposób następutjący* 5 świadczył, że nie może w ogóle 

Ambasador von Ribbentrop | zgodzić się na to, aby tego rodza- 
sprawił na wezorajszym posie- |ju propozycja była rozpatrywa- 
dzeniu niespodziankę, przeciw-;,na przez komitet nieinterwencji. 
stawiając się sugestii lorda Ply-|Oznaczałaby ona bowiem mie- 
moutha, aby rządy, biorące u-|szanie się do węwnętrznych 


Pociski padają obok poselstwa Rzpliłej w Madrycie 


2-ch fumkcjonariuszów zostało lekko kontuzjowanych 
W Barcelonie po zaburzeniach zapanował spokój 


mości, usiłujące przedstawić sy 
tuację jako drażliwą, pozbawio- 
ne są wszelkich podstaw. 


iwem prezydenta Companysa. 
Genćralitad ma całą władzę w 
swych rękach, a wszelkie wiado- 


MADRYT, 5.V (PAT) — Nie-|swój skutek i w całym mieście | odpowiedzialnych organizacji 
ficzna kolonia polska w Madry- |zapanowało uspokojenie. syndykalistycznych i stronnietw 
cie obchodziła uroczystość świę-| Obecnie odbywa się zebranie | politycznych pod przewodnie. 
ta 3 Maja, składając życzenia na - : 
ręce posła Rzplitej min. Szumla 


kowskiego. $i DNS | HE Ta WY EW yy, z m. 
kaemy Pk. Koc, gen. Haller i Trąmpczyński 

jak stwierd korespondent P. 

jak stwierdza korespo a n gy a | 


A, Tu — trwa w dalszym ciągu 


Ogień artyłerii kierowany jest = z s z a a 

Osiek arczi kierowany de ZEZNAWAĆ beda w charakterze świadków w procesie Giertycha 

wzrasta. Kilka pocisków padła 

w pobliżu poselstwa Rzplitej 6 TORUŃ, 5 maja. (Tel. wł.) —; Na ławie obrońców zasiadają | marsz. Wojciecha Trąmpczyń| gen. Mariana Januszajtisa. 
DWUCH  FUNKCJONARIU- | Dnia 4 b. m. rozpoczął się w są- | adwokaci: Konrad Borowski z skiego, Na wniosek prokuratora sąd 

SZÓW POSELSTWA ZOSTAŁO | dzie okręgowym w Starogardzie | Warszawy, Kazimierz Kowalski prof. Stanisława Strońskiego, dopuścił świadków: 

LEKKO KONTUZJOWANYCH. |proces Jędrzeja Giertycha o roz- | z Łodzi, Bohdan Gajewicz z Ra- prof. Edwarda Dubanowicza, marsz. Aleksandra Prystova, 

Zniszczenie przez bomby 1lot- | powszechnianiu niepokojących ,domia, oraz Suchecki i Stankie-| dr. Czesława Meissnera, pos. Walerego Sławka, 


nieze i pociski artyleryjskie jest wiadomości w książce: „Tragizm | wicz ze Starogardu. b. wojewodę AJ. Dębskiego, Stanisława Dobrowolskiego 
ogromne, Niektóre DOMY SĄ losów Polski*. | g ei e 4, | > ka prał. Marcelego Nowakow-| gen. Władysława Sikorskiego, 
ZRUJNOWANE AŻ DO FUNDA Si ilu- Na wniosek obrony, sąd posta! gi gen, Kazimierza Sosnkowskie 
MENTÓW. y% vsą Trybunałowi przewodniczy wi |nowił dopuścić m. in. następu- | 0/80: z! PRACE SIEDZE 
PUR j . ceprezes dr. Juliusz Pobłodzki. | jących świadków: inż. Franciszka Giertycha, oe hała Sokólnickieg 
PARYŻ, 5.V (PAT) — Biuro oskarża wiceprokurator Z. Dzie-| dr. Adama Głażewskiego. gen. Stanisława Hallera, S ZĘ ERAP 1080, 
AJ DE CR trich. prof. Stanisława Głąbińskiego,' b. sen. Stefana Sołtyka, Artura SHwinuskiego, 
płk. Adama Koca. 


prasowe rządu katalońskiego w 
Paryżu ogłosiło następujący kc- 
munikat: 

Grupy, które ed kilku dni by- 
ły w niezgodzie z rządem gene- 
ralitad Katalonii usiłowały wezo 
raj rano wywołać strajk po- 
wszechny w Barcelonie, spowo- 
dowały one zaburzenia na przed 
iwieściach Barcelony. w których 
byli ranni i zabici. 

Wszystkie siły, stojące do dys 
pozycji rządu generalitad zapo- 
biegły rozszerzeniu się ruchu. 

Wezwanie prezydenta Com 
punysa do spokoju osiągnęło 


e ministra spr. wojsk. gen. Ta 
Ą deusza Kasprzyckiego, 

Adama Rudnickiego, 
gen. Tokarzewskiego i 
g i PR ARY, SE > pos. Bogusława Miedzińskicgo 
Sensacja. w dobrym stylu to powieść pióra Feliksa Morwida Ponadto sąd dopuścił biegłych 


"w ze strony prokuratury dr. Wa- 

cława Lipińskiego, ze strony o0- 

Ed brony: prof. Władysława Konop 
której druk rozpoczyna „Głos Poranny* w niedzielę, dn. 9. V. czyńskiego i Mariana Seydę 0- 
raz powołanego przez sąd prof 


Adama Skałkowskiego. 

W tej sytuacji proces o kon- 
fiskatę książki zamienił się w 
wielką rozprawę polityczną 
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Wprawdzie nie ma nie nowe- 
go pod słońcem i historia powia 
rza się, jednak są pewne zjawi- 
ska i fakty dla każdego okresu 
szezególniej charakterystyczne i 
mimo podobieństwa do przeszło 
ści odmienne. Za naszych cza- 
sów jest nim np. propaganda 
i płynące z niej zakłamanie, 
Przybierają one formy wyjąt- 
kowo jaskrawe i rażące, świad- 
czą © metodach obliczonych na 
krótką metę i obnażają w całej 
okazałości rzeczywistość. 

Propaganda nie jest wynalaz- 
kiem naszych czasów, Można by 
za jej pierwowzór uznać przeka 
zanie przez przeszłość „rekla- 
my“ dzieł dokonanych przez fa- 
raonów, spisane na papyrusach 
przez wiernych chwalców — pi- 
smem hieroglifowym, lub dzieje 
królów Asyrii i Babilonu, opisa 
ne pismem klinowym na cegieł- 
kach. 

Królowie, wojownicy, mężo- 
wie stanu — będący bohatera: 
mi tych powieści z pradawnych 
lat — są tam traktowani jako 
pół-bogowie, wszechpotężni, zna 
komici, twórcy szczęścia swoich 
narodów. Jednakże z tej antycz- 
nej propagandy nowoczesny bi- 
storyk doszukuje się prawdy i z 
pomocą porównań i zestawień 
przekonywuje się, że przesadne 
opowieści opierają się na fak- 
tach, czasem upiększonych przez 
fantazję, ale niewątpliwych. 

Te „ministerstwa“ propagan- 
dy z dawnych czasów operowa- 
ły prawdą i dają nam, pokole- 
niom odległym, obraz rzeczywi- 
stości zamierzchłej. Działające 
dziś urzędy propagandy i ich 
wykonawcy indywidualni i zbio- 
rowi, kierownicy reklamy i obro 
ny moralnej rządów autorytaty- 
wnych nie zadają sobie takiego 
trudu. Rzeczywistość jest fałsza 
wana na każdym kroku, w spo- 
sób bezwzględny i... bezeelowy, 
bo nieomal nazajutrz po każ- 
dym z nie-pobożnych kłamstw 
tej reklamy, lub uzasadnieniu 
działań rządów  dyktatorskich, 
prawda jest ujawniona. Kłam- 
stwa te mają krótkie nogi... 

Oto parę aktualnych przykła- 
dów. Premier węgierski p. Da- 
ranyi chciał niedawno uzasadnić 
swój tolerancyjny słosunek do 
agitacji antysemickiej na Wę 
grzech, podniecanej i płaconej 
zresztą przez hitieryzm niemiec- 
ki. Oświadczył przeto (uprzednio 
połępiwszy bicie żydów): „Isto- 
ta zagadnienia żydowskiego tkwi 
w życiu gospodarczym. Żydo- 
stwo ma nieproporcjonalnie du- 
ży udział w tej dziedzinie życia 
Węgier. Społeczeństwo węgier- 
skie jest w sprawie żydowskiej 
podrażnione przez przesiąkają- 
cych ze wschodu galicjan, z ich 
odrębnością i instynktowną chei 
wością w handlu...“ 

Argument wprawdzie nie był 
szłachetny, ale w okresie egoiz- 
mu nacjonalistycznego wywarł 


p 
A 


JULIANÓW 


IF DZIŚ OTWARCIE! 


pewne wrażenie. 
trndno, bronią się w ciężkich 
czasach przeciw napływowi ob- 
cych żywiołów. Trochę, tu u nas 
w Polsce byliśmy tym argumen 
tem zdziwieni, bo nikt u nas nie 
wie o masowej emigracji żydów 
z Galicji na Węgry. Nawet głów 
ny organ regionalny „I. K. C.“ 
nigdy o tym nie donosił. 

I oto w parę dni później prze- 
wodniczący żydowskiej gminy 
wyznaniowej w Budapeszcie Sa- 
muel Stern ogłosił w odpowiedzi 
na wywody premiera kilka cyfr, 
z których wynika, że twierdze- 
nia p. Daranyi'ego przyjęte okla 
skami przez prawicowe skrzy- 
dło rządowej partii Jedności Na 
rodowej (coś w rodzaju Obozu 
Zjednoczenia Narodowego) były 
poprostu niezgodne z rzeczywi- 
stością. Oto sprawdzone, a opar- 
te na dokładnej statystyce dane 
p. Sterna. 

IW, okresie od 1920 do 1930 r. 
liczba ludności żydowskiej na 
Węgrzech spadła z 473.000 na 
440.000, t. j. o 6 proc., podczas 


MATERIAŁY NAJPRZEDNIEJSZEJ JAKOŚCI 


JANKOWSKI 


Mówiono: — 


gdy liczba ludności chrześcijań- 
skiej wzrosła o 10.4 proc. W o- 
kresie od 1930 do 1935 wśród ży 
dów węgierskich stwierdzona 
wzrost śmiertelności nad rozrod 
czością,  podezas gdy wśród 
chrześcijan daje się zaobserwo- 
wać zjawisko wprost odwrotne... 
Ale to nie wszystko. Najkapital- 
niejsze są liczby dotyczące tych 
rzekomo przesiąkających na Wę 
gry masowo „chciwych kupców 
galicyjskich żydów*. Według po 
danych przez węgierski urząd 
statystyczny, a przytoczonych 
przez p. Sterna danych w 1035 
roku osiedliło się na Węgrzech 
za zgodą władz ogółem 1990 cu- 
dzoziemeów, w tym 104 żydów, 
a wśród tych czterech żydów z 
Polski, dosłownie czterech! 

Tak oto wygląda argument 
propagandy antysemickiej w 
świetle rzeczywistości. Przesią- 
kanie mas żydów z Galicji na 
Węgry — ło osiedlenie się ezte- 
rech osób. 

Mimowoli przypomina się, jak 
to u nas mówiono, że możnaby 


túi, Pi 


przy straganach żydowskich 
po miasteczkach uszczęśliwić 
dziesiątki tysięcy bezrolnych i 
głodnych włościan. Gdy sięgnię- 
to do liczb, okazało się, że gdy- 
by nawet zastosowano masowo 
przytyckie metody i włościan 
nsadzono przy straganach, przy 
których teraz zdycha z głodu kil 
kanaście tysięcy żydów, to i wów 
czas będzie to mikroskopijna 
kropla w oceanie nędzy chłop- 
skiej. 

Weźmy rażący przykład z in- 
nej strony świata. W ostatnich 
czasąch, kiedy armiom gen, 
Franco przestało przyświecać po 
czątkowe powodzenie, prasa hi- 
tlerowsko - faszystowska w nie- 
bogłosy woła o zbrojnej pomocy 
franeuskiej, naruszającej zasady 
nieinterwencji na korzyść legal 
nego rządu hiszpańskiego. Na 
rozmaity sposób propaganda 
rzymska i berlińska powtarza 
to twierdzenie, przenika ono do 
reakcyjnej części prasy we wszy 
stkich krajach. 

I oto, niedawno czytaliśmy na 


Fabryka sukna Bielsko < Sprzedaf detaliczna : 


oirkowska 66 


auracja, mleczarnia i cukiernia na miejscu gruntownie odremontowana 


CODZIENNIE KONCER 


Łódki—kajaki dla amatorów! 


ORKIESTRY SYMFONICZNEJ 


W niedz. i święta poranki muzyczne 


Gospodarz: Kazimier) Galugjński 


Czterej zydzi z Galicji i błekitne mundury 


łamach paryskiego wydania ga- 
zety „Daily Mail*, popierającej 
akcję gen. Franeo relację z walk 
na odcinku pod Kordobą. Figu- 
rował tam taki ustęp: „Liczą, że 
na froncie pod Penńrroya pole- 
gło w ciągu 4 dni 12.000 do 
14.000 czerwonych... Pod Cuesta 
de Las Perdicas czerwoni cofne- 
li się, porzucając 350 poległych, 
a wśród nich podpułkownika 
czecha i 2 kapitanów armii fran 
cuskiej w mundurach błękit 
nych (bleu horizon)*. 


Prawdziwość tej propagando- 
wej relacji (zaczynając od 
owych 14.000 poległych) spraw- 
dzić się daje, gdy przypomni 
się, że od czterech lat oficerowie 
armii francuskiej nic noszą mun 
durów błękitnych t. zw. bleu ho- 
rizon. 


Możnaby dobierać całe stosy 
przykładów takich zakłamań i 
fałszów, które mają stwarzać 
nastroje i uzasadniać metody 
ustrojów i rządów  totalnych. 
Dwa wyżej przytoczone są szcze 
gólniej wymowne i stwierdzają 
z całą oczywistością jeszcze jed 
ną starą prawdę, że kłamstwem 
można przejść czasem Świat, ale 
wrócić nim nie można. St. Gr. 


Zatopienie pancernika „Espana” 


wywoła rewolucję w budowie okretów bojowych 


Londyn. w maju. 


Wieść o zatopieniu przez sa- 
moloty rządowe „Espana* okrę 
tu wojennego o pojemności 16 
tysięcy tonn, wywoła niewątpli 
wie olbrzymi wstrząs w poglą- 
dach niejednej admiralicji, że 


nowoczesny okręt wojenny nie! 


może być poważnie 
przez samoloty. 


zagrożony 


Należy przypomnieć, że pier- 
wszy lord admiralicji. brytyj- 
skiej dopiero przed niewielu ty 
godniami oświadczył, iż wypo 
sażenie floty w działa zenitowe 
stoi na wysokości zadania, a 
dobroć i pewność celu nowocze 
snych baterii zenitowych jest 
nieporównana. Dodał przy 
tym, że każdy atakujący z po- 
wietrza zastanowi się chyba do 
brze, zanim podejmie śmiertel- 
ne ryzyko przekroczenia linii 
ognia szybkostrzelnych dział, 
które, jak naprzykład, słynne 
dzieło Bofor ze Szwecji, oddają 
kilkaset strzałów na minutę z 
szybkością mniej więcej ciężkie 
go karabinu maszynowego. 

Dokonane w ciągu pół godzi- 
ny zatopienie „Espana“ stało 
się nieco dziwną ilustracją tego 
oświadczenia. Oczywiście nie 
wolno zapominać o dwuch istot 
nych faktach: „Espana zbudo- 
wana została w r. 1913, była 
więc wedle nowoczesnych pojęć 
już nieco przestarzałą, oraz mią 
ła względnie słabe apancerze- 
nie, poza wieżami ciężkich 12- 
calowych dział, Z drugiej jed- 
nak strony faktem jest, że „Espa 
na“ była zaopatrzona w działa 
zenitowe  najnowocześniejszej 


konstrukcji niemieckiego pocho 
dzenia i wedle posiadanych w 
Londynie informacji miała rów 
nież wyszkoloną niemiecką ob- 
sługę dział przeciwlotniczych. 


Ałakujące samoloty były to nie 
wątpliwie wykonane w Rosji 
lub Ameryce, szybkie ciężkie 
|bombowce. Opierając się na 
| szczupłych dotychczasowych 
| wiadomościach, można stwier- 
| dzić, że taktyka ataku polegała 
| na nagłym rzucie samolołów w 
dół ze znacznej wysokości, aby 
z najniższego punktu tego rzu- 
| tu cisnąć na statek bomby. Pier 
i wsze wiadomości o tym, że tor 
pedy powietrzne zrzucone były z 
wysokości przeszło 3,000 mtr., 
są bardzo  nieprawdopodob- 
ne, ponieważ nawet przy całko 
wicie spokojnym morzu każde 
trafienie byłoby jedynie szczę- 
śliwym przypadkiem. 


Szczęście w każdym razie 
sprzyjało atakującym. Bomby 
musiały, niezależnie od własnej 
detonacji, doprowadzić do wy- 
buchu składu amunicyjnego na 
okręcie, gdyż inaczej absolutnie 
nie da się wytłumaczyć szybkie 
zatonięcie okrętu, zaopatrzone- 
go w wiele przegród, Chyba, 
że niezrozumiała krótkowzrocz- 
ność i nerwowość kazała kapi- 


tanowi wydać zbyt późno, lub 
też wcale rozkaz o szczelnym 
zamknięciu przegród. 


W artykule niniejszym inte. 
resuje nas w pierwszym rzędzie 
bezpośredni skutek zniszczenia 
'„Espany“. Bez względu na ja- 
kiekolwiek uczueiowe ustosun- 
kowanie się, należy stwierdzić, 


że hiszpańska wojna domowa 
stała się straszliwym polem ma- 
newrów i prób dla nowych ro- 
dzajów broni i w ten sposób o- 
ceniana jest przez sztaby gere- 
ralne i admiralicje całego świa 
ta, Z tego też punktu widzenia 
wydarzenia wHiszpanii obserwo 
wane są bardzo uważnie przez 
Londyn, Paryż. Berlin, Rzym i 
Moskwę. Dla Niemiec ważny 
był nie punkt prestiżowy, re 
prezentowany przez Hitlera, 
lecz stwierdzenie, że broń mie- 
miecka absolutnie nie jest tak 
pierwszorzędna, jak przypusz- 
czano. 


Anglia niepokoi się, nie ewen 
iualnym konfliktem z jedną * 
walczących stron, lecz stwier- 
dzeniem, iż samolot bombowy 
wartości 10 do 20 tysięcy fun- 
tów, może trafnym strzałem u- 
czynić niezdolrym do dalszej 
walki, a nawet zatopić okręt bo 
jowy. który kosztował 5 do 10 
milionów. 

W tej chwili najgwałtowniej- 
sze dyskusje na ten temat od- 
bywają się za kulisami. Wyda 
je się. że zwolennicy wielkich 
okrętów bronią swego punktu 
widzenia argumentem, o któ- 
rym już wspomnieliśmy, że 
„Espana“ nie była pierwszorzę- 
dnie opanzerzona į niezbyt no- 
wa. 


Natomiast rosjanie będą się 
eieszyli ze swej polityki nor- 
skiej, kłóra największy nacisk 
kładzie na budowę olbrzymiej 
floty łodzi podwodnych ji nie- 
współmiernie wielkiej armii po- 
wietrznej. Bowiem wydaje się 


a ZO 


niezbyt prawdopodobne, poml- 
mo roli, odegranej dotychczas 
przez okręty gen. Franco w kie 
runku popierania operacji lado- 
wych od strony wybrzeża, aby 
można było uzyskać istotne roz 
strzygnięcie w wielkich bitwach 
morskich. 


Skuteczna blokada może być 
dziś przeprowadzona przy po- 
mocy małych i szybkich jedno 
stek we współpracy z eskadra* 
mi powietrznymi i to ze znacz- 
nie lepszym wynikiem, niż 
przy pomocy wielkich połęż- 
nych pancerników. Dalszym 
bardzo istotnym czynnikiem 
jest cena. Okręty wojenne sta- 
nowią wzgłędnie najdroższe je- 
dnostki bojowe. jakie w ogóle 
istnieją. 


W tej chwili sprawy wygląda 
ją łak, iż jedynie nieszczęsna 
Hiszpania jest polem prób prak 
tycznych iże na koronacyjną 
rewię w Splithead może się ze- 
brać najdumniejsza i najwspa- 
nialsza flota świata. 


Ale przy starciach 'na serio, 
rewie odgrywają dość pod- 
rzędną rolę i należy miewątpli- 
wie oczekiwać, że dowództwo 
marynarki brytyjskiej wycią- 
gnie odpowiednią naukę z zato 
pienia „Espany*. Pierwszym 
skutkiem będzie zmiana organi 
zacji już udzielonych zamó- 
wień. A niewątpliwie i inne ad 
miralicje słyszały huk torped 
powietrznych,  rozsadzających 
pancernik „Espana“, 


Knt. R. A. Barker. 
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„GŁOS PORANNY” k— 1937 


Konkurs na sarkofag 
Marsz. Piłsudskiego 


KRAKÓW, 5 5. (PAT). 
W dn. 30 kwietnia r. b. upły- 
nął termin nadsyłania projek- 
łów na sarkofag Marszałka Pił- 
sudskiego w kcypcie pod wieżą 
póbróżch Dzwonów na Wawe- 
u. 


Na konkurs nadesłano ogó 
łem 75 prac, w tym dwie z 
Rzymu, jedną z Paryża. 


Posiedzenie sądu konkursowe 
go 'odbedzie się w drugiej po- 
łowie maja. 


Gwiazda Karadzordza 


na piersiach p. Prezydenta 


Wczoraj został przyjęty na spe- 
tjalnej audiencji przez pana Prezy- 
denta Rzplitej w obecności dyrek- 
tora protokółu dyplomatycznego 
poseł jugosłowiański dr. Prvislay 
Grisogono, który doręczył panu Pre 
zydentawi odznakę wielkiej wstęgi 
orderu gwiazdy Jerzego Czarnego 
(Karadżerdża), najwyższego orderu 
jugosłowiańskiego. 


Order ten, ustanewiony przez 
króla I. serbskiego, posiada charak- 
ter odznaczenia  dyuastycznego i 
nadawany jest ebeenie tylko gio- 
wom państw. 


Rokowania handlowe 
z Południową Ameryką 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go telefonuje: 

W najbliższym czasie nawią- 
zane zostaną rokowania handlo- 
we z szeregiem państw Amery- 
ki Południow. Rada fraktatowa 
przystąpiła do zbierania danych 
dotyczących eksportu do Argen 
tyny, Brazylii, Chile, Urugwaju 
i Paragwaju. 


Złagodzony wyrok 
na Stanisławę Borkównę 


(Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonu je: 

Sąd apelacyjny rozpatrywał 
wczoraj sprawę Stanisławy Bor- 
kówny, skazanej przez łódzki 
sąd okręgowy na 3 lata więzie- 
nia za postrzelenie Władysława 
Lipszyca w Alejach Kościuszki. 


Ostatni akt tragedii w Przytyku 


Str. 38 


Wyrok Sądu Najwyższego zapadnie w piątek w godzinach wieczornych 


Wawsz. kor. „Głosu Poranne- 
go* telefonuje: 

W sądzie Najwyższym w War- 
szawie toczył się wczoraj proces 
© pamiętne zajścia antyżydow- 
skie w Przytyku. 

Smutne wypadki na ulicach 
Przytyka z dnia 9 marca 1936 
r odbiły się swego czasu głoś- 
nym echem w całym społeczeń- 
stwie. Każdy uczeiwy obywatel, 
którego świadomość społeczna i 
poczucie moralne nie poddały 
się obstrukcyjnemu działaniu 
bakeylów endecko - oenerow- 
skiej „ideologii“ pałki i noża — 
z oburzeniem i wstydem patrzał 
na to krwawe dzieło. 

Społeczeństwo polskie — nie 
to, które pragnie zagarnąć dla 
siehie wyłączny monopol na pol 
skość — z pogardą i wstrętem 
cdgrodziło się od. „narodowych 
metod zwierzęcej walki z nędzą 
żydowską, wegetującą za straga- 
nami w różnych Przytykach Pol 
Ski. 

PRZEBIEG ZAJŚĆ. 

Przebieg zajść w Przytyka pa 


miętamy dobrze, 

W dniu 9 marca 1936 r. 
bywał się w Przytyku jarmark. 
Już od samego rana zanosiło się 
na awaniury. Wśród ludności 
panował stan ogólnego podnie: 
eenia i zdenerwowania. 

Zaczęło się od starcia jedne- 
go z  „pikieciarzy*, Józefa 
Strzałkowskiego z właścicielem 
straganu Dalmanem. Podhech. 


sa. | 


ARTRETYZM, 


REUMATYZM 


Choroby kobiece, dzieci, górnych dróg oddechowych, nerwowe 


IZY INOWROCŁAW - ZDROJ 


WODOLECZNICTWO. 


EMANATORIUM RĄDOWE. 


PROSPEKTY WYSYŁA ZARZĄD 


Widok: truaa rozniecił zbrod- | 


tany tłum zdemolował stragau nieze instynkty. Humu. Chłepi 


i rezrzucił towary. Policja inter 
weniowała, zatrzymując Strzał. 
kowskiego. Tłum ruszył przed 
posterunek policji z zamiarem 
odbicia aresztowanych. Jedno- | 
cześnie, jak na komendę, zaczę: 
ła się ruchawka w całym mias. 
feezku. Rabowanie straganów, 
rozbijanie szyb, kicie żydów. — 


Tiam wrzał. Szłurmowano do-| wym w Radomiu 


my żydowskie. Z okna jednego 
z oblężonych domów padły 
strzały. Strzelał, jak twierdzi — 
w obronie własnej Chil Lezka. 
Jedna z kul ugodziła uczestnika 
zbiegowiska Wieśniaka, k!adąc 
go trupem. 


rozbiegli się po mieście, bijąc 
i rabująe. 


POSIEW ZBRODNI. 
Krwawy plon wypadków, to: 
trzy trupy, wielu rannych, roz- 
bite stragany i zdemolowane 
mieszkania żydowskie. 


Proces przed sądem okreg©- 
trwał kilka 
tygodni. Większość oskarżo- 
nych skazano za udział w zbie- 
gowisku, które dopuściło sie czy 
nów występnych, na kary 41 6 
do 8 miesięcy więzienia. 
Bomniemani zahójcy Minkow 
skich — Antoni i Stanisław 


ndecja stopniała o 75 proteni 


-Organ Str. Narodowego przyznaje się do spadku wpływów 


Endecka tabliczka mnożenia |nie, że rzekomą bojówkę komu- 


jest juź przysłowiowa. 


Endecy potrafią (i tylko oni) 
pisać takie np. niedorzeczności, 
że w sali, przy ul. Senatorskiej 
w Łodzi, która mieści zgórą 600 
— 700 osób, gdy endecy urządza 
ja zgromadzenie, to mieści się 
na sali... 3.500 (!) ludzi. Chyba, 
że układają ludzi pokotem. war- 
stwą na warstwie 


Potrafią oni łgac tak bezczel- 
nie, że wszelka dyskusja a nawet 
prostowanie faktów staje się nie 
celowe, bo trudno dyskutować 
ze świadomym kłamstwem. Po 
napadzie bojówki endeckiej na 


W wyniku rozprawy sąd ape- |zgromadzenie PPS., przy ul. Se- 


lacyjny zmniejszył Borkównie 
karę do 2 lat więzienia. 


Kto wygrał 
500.000 złotych 
WARSZAWA, 5 maja. (PAT). 


| natorskiej w r. 1935, gdy prze- 


mawiał dr. Drobner, „„Orędow- 
nik“ pisał, że na zgromadzeniu 
pobili się socjaliści i komuniści. 
Pobity wówczas został członek 
bojówki, która napadła na zgro- 
madzenie o nazwisku Antczak. 


W dzisiejszym losowaniu 3 pro- zam. przy ul. Pomorskiej. Do- 
centowej premiowej pożyczki in piero aresztowanie Antczaka za 
westycyjnej 1-szej emisji głów- | zabójstwo Glicensztajna i pokłu 
niejsze premie padły na nastę- cie nożem przechodnia na ulicy 
pujące numery obligacji (pierw | Pomorskiej, wyjaśniło ostatecz- 


sza liczba oznacza numer serii, 
druga — obligacji): 

500.000 zł: — 11672 23. 

- 125.000 zł. — 17681 47. 

Po 50.000 zł: — 12422 = 42, 
17380 == 41. 

Po 25.000 -zł. i 2818 = 9, 
16770 = 47. 

Po 10.000 zł. — 476 = 46, 
1850 = 9, 3571 = 16, 473445, 
53553 = 30, 6064 = 40, 6803 = 
16, 8327 == 14, 8959 = 2. 9066 
= 4, 14684 == 3, 14987 = 19, 
21521 = 40, 21912 = 40. 


== 


nistyczną stanowili członkowie.. 
Stronnictwa Narodowego. 

Ale przejdźmy do obchodów 
endeckich w dniu 3 maja. Bierze- 
my do ręki „Orędownik* z lat 
1935, 1936 i 1937, Warto jest po- 
równać sprawozdania endeckie- 
go pisma z okresu trzech lat, bo 
oto dowiadujemy się rzeczy nie- 
zmiernie ciekawych. 

Według „Orędownika”, brało 
udział w pochodzie endeckim w 


uczestników do... 30.000 (trzy- 
dziestu tysięcy). 

Z ciekawością bierzemy do rę- 
ki .„.Orędownik* z dnia 4 maja 
(datowany 5 maja) i z ogrom- 
nym zdziwieniem czytamy, że 
„potężna i wielka rnanifestacja 
narodowa“ zgromadziła w Ło- 
dzi... 7.000 ludzi (siedem tysię- 
cy). 

W ciągu jednego roku sam 
„Orędownik' ustalił w ten spo- 
sób spadek manifestujących o 


roku 1935 — 15.000 (piętnaście |23.000 ludzi. 


tysięcy) uczestników. 


Brawo!! W ciągu jednego ro- 


W roku 1936 „Orędownik' pu |ku taki spadek — toż to zwykła 


ścił jeszcze bardziej wodze swo- | katastrofa. 


jej fantazji i wyśrubował liczbę 


(„Dziennik Ludowy“) 
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Frączkiewieczowie oraz Gustaw 
Iwoński zostali uniewinnieni z 
hraku dowodów. 

Chil Leska został uznany win 
ny zabójstwa Wieśniaka i ska- 
zany na 8 lat więzienia. Za od- 
danie strzałów w tłum skazano 
Luzera Kirszenecwajga na 6 lat 
i Icka Frydmana na 5 lat wię- 
zienia. Pozostali żydzi otrzyma- 
li kary w granicach od 6 mie- 
sięcy do półtora roku więzienia, 


Sąd apełacyjny w Lablinie 
zatwierdził wyrok w stosunku 
de części oskarżonych. pezosła- 
łym zaś kary zaostrzył, przy 
czym uniewinnionych w I in- 
stancji braci Frączkiewiczów i 
Twońskiegg skazał po półtora 
roku wiezienia za udział w zbie 
gowisku, które dopuściło sie za 
bójstwa Minkowskzżch. 

Od wyroku tego oadwołały się 
sło sądu najwyższego w Warsza 
wie dwie grupy skazanych: 19 
chłopów i 8 żydów. 

Rozprawie wezorajszcj prze» 
wodniczył s. Korsak w asyście 
ss. Rzoewskiego i Fleszyńskiega, 

Fotel oskarżyciela publiczne- 
go zajmuje prok. Błoński, na ła- 
wie ebrończej zasiedli z jednej 
strony adw. adw. Borzęckł, Ga 
jewicz i Rabski, z drugiej stro- 
ny Szymański, Margolis, Reren- 
son i Landau. 


Rozprawa rozpoczęła stę 6 g- 
10 rano od referatu sędziego 
sprawozdawcy _ Fleszyńskiego, 
który w. obszernych wywodach 
przedstawił przebieg rozpraw w 
Radomiu į Lublinie oraz dokład 
ne motywy wyroków obu instan 
cji. 

Z kolei głos zabrali obrońcy 
skazanych żydów, którzy wska- 
zali na to, że jeśli chodzi o czy- 
ny Judneści żydowskiej w Przy- 
tyku, to kierowane one były o- 
breną konieczną, wskazali przy 
tym, że jeśli chodzi o Leskę, to 


sąd apelacyjny w motywach wy 
toku podkreślił, że nie działał 
en z premedytacją, lecz w afek- 
cie. — Pomimo to jednak: nie 
zmniejszył mu kary. 


katastrofa autobusowa pod Łodzią 


i5-iecinia dziewczuma przejechana, 6 pasaże- 
rów odniosło kontuzje | 


SIERADZ, 5 maja. (PAT.) — 
Dzisiaj około godziny 14-ej au- 
tobus osobowy firmy „SAN“ w 


frzecia fabryka pieniedzy 


zlikwidowana na 


terenie Warszawy 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- ny fałszerz monet. 


nego* telefonuje: 

Donosiliśmy ostatnio o wy- 
kryciu 2 fabryk fałszywych pie- 
niędzy na terenie Warszawy. 

W dniu wezorajszym  polieja 
wykryła trzecią fabrykę. na cze 
le której stał Edward Bajer. zna- 


Bezrobotny i na'bied 
niejszy jest członk em 
olbrzymiej rodziny, 
utórei na imie Polska 


W mieszkaniu Bajera znale- 
ziono kompletnie urządzoną fa- 
bryczkę z mafrycami itp, 

W chwili wkroczenia policji, 
kochanka Bajera — Anna Wiel- 
gas usiłowała wyrzucić matryce 
przez okno, zamiar ten jednak 
udaremniono. 

Prócz Bajera i jego kochanki 
aresztowano jeszcze ojca i syna 
Majcherkiewiczów, znanych fał- 
szerzy, którzy dopiero niedaw- 
no opuścili więzienie Do 3-let- 
[nim pobycie, 


Wieluniu, prowadzony przez szo 
fera Edwarda Poznerowicza na- 
jechał na szosie Wieluń — Zło- 
ezew (w odległości 500 m. od Zło 
czewa) na 15-letnią Janinę Świąt 
czak, zabijając ją na miejscu. 
Autobus wpadł do rowu i zo- 
stał uszkodzony. Sześciu pasaże- 
rów autobusu doznało na szezę- 
ście, tylko lekkich kontuzji. 


Konfiskata 
wydawnictw z Z.$.R.R. 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonuje: 

Władze administracyjne zaję- 
ły 11 wydawnictw, które nade- 
szły z Sowietów, m. in. skonfi- 
skowana została książka Fjedo- 
renki p. t. „Woroszyłów - kawa- 
lerzysta**, 


Władze policyjne prowadzą 
dochodzenie celem ustalenia, 
kto ponosi winę za katastrofę. 


Skazany na 6 łat Kirszenewajś 
hył początkowo oskarżony o u- 
siłowanie zabójstwa 3 osób, sąd 
lubelski uznał usiłowanie zabój- 
stwa w stosunku tylko do jednej 
osoby, pomimo to kary mu rów- 
nież nie zmniejszył. W dniu 
wezorajszym listy obrońców nie 
wyczerpano i proces zostat odro 
czony do piątku. 

Wyrok spodziewany jest w 
piatek w godzinach wieczoro 
wych. 


Recizima się zmalazia 


na wiadomość, że Smakowski zostawił znaczny 
majątek 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

Donosiliśmy o zgonie milione- 
ra - żebraka Zysmana Smakow- 
skiego. 

W dniu wczorajszym okazało 
się, iż Smakowski posiada rodzi- 
nę, która dotychezas się do nie- 
go nie przyznawała, przypusz- 
czając. że jest nędzarzem. 

Na wiadomość o wielkim spad 


| ku, który pozostawił po sobie, ze 


wszystkich stron Polski poczęły 
napływać do urzędu prokurator 
skiego listy od krewnych zmar: 
łego. 

W ezasie rewizji w ubrania 
Smakowskiego ujawniono bar- 
dzo charakterystyczny szczegół. 
a mianowicie znaleziono klu- 
czyk od skrytki w jednym z wiel 
kich banków stołecznych, w któ 
rym zmarły milioner - żebrak 
przechowywał pieniądze. 


Str. 4 


na obiedzie u ambasadora 


Anglii 
WARSZAWA, 5 maja. (PAT). 
skiej na koronacje Jego Królew 
skiej Mości Jerzego VI, ambasa- 
dor brytyjski przy rządzie pol- 
skim sir Howard William Ken- 
nard wydał dnia 5 b. m. obiad, 
który zaszczycił swą obeenością 
p. Prezydent Rzeczypospolitej i 
pani Mościcka. 

Na obiedzie obecni byli: p. 
minister spr. zagr. J. Beck z 
małżonką, gen. broni Sosnkow- 
ski z małżonką, szef sztabu 
głównego gen. Stachiewicz z 
małżonką, b. ambasador w Lon 
dynie Skirmunt, admirał Unrug 
z małżonką, szef kancelarii ey- 
wilnej Łepkowski z małżonką, 
dyrektor protokółu dyplomaty- 
cznego Romer z małżonką, mi- 
nister Michał Mościcki z mał- 
żonką i dowódca O. R. P. ..Bu- 
gólna sytuacja mię ynatodoa 
w świetle ostatnich wydarzeń. 


rza“ Kodrębski. 


Aresztowano 
9-ciu oenerowców 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonu je: 

Decyzją sędziego śledczego za 
trzymano 9 osób pod zarzutem 
należenia do tajnej organizacji 
ONR. 3 

Na Pawiaku osadzono Maria- 
na Rojłę, S. Romanowskiego, 
Jóźwiekiego i imnych pod zarzu 
tem przestępstwa z art. 165 i 
167 k. k. 


10 czerwca 
proces Doboszyńskiego 


Krak. koresp. „Głosu Poran- 
hego* telefonuje: 

Proces Doboszyńskiego odbę- 
dzie się 10 czerwca b. r. przed 
sądem przysięgłych w Krako- 
wie. Lista świadków, w liczbie 
32, została już ustalona. 

W dniu onegdajszym adwo- 
kał Stypułkowski, obrońca o- 
skarżonego, widział się z Dobo- 
szyńskim w gmachu sądu okrę- 
gowego. 


Goering w Jugosławii 


PARYŻ, 5.V (PAT) — „Le 
Matin“ donosi z Berlina, iż gen. 
Goering w drodze powrotnej z 
Włoch do Niemiec udał się do Ju 
gosławii, gdzie odbył w Bled roz 
mowy z ks. Pawłem, regentem. 

„Ami du Peuple* donosi, iż w 
konferencji tej brał również u- 
dział preraier Stojadinowicz i że 
przedmiotem rozmów była 0- 


P. Prezydent Rzplitej 


6.V— „GŁOS PORANNY“ — 1937 


są zdaniem Rzymu i Berlina — poważną przeszkodą do 
stworzenia nowego Locarna 


O godz. 19 min. von Neurath | no najważniejsze zagadnienia 
rano min. von Neurath konfero- udał się na śniadanie do amba- | wyjechał z Rzymu, żegnany na | polityczne i gospodarcze, inte- 
wał z ambasadorami niemiecki- sady niemieckiej przy Wafyka | dworcu przez min. Ciano i jego | resujące Niemcy i Włochy. — 
i współpracowników. 

RZYM, 5 maja. (PAT). Agen- | glądów potwierdziła raz jeszcze 
cja Stefani ogłasza następujący | ścisłą równoległość interesów i 


- 


RZYM, 5 maja. (PAT). Dziś 


mi przy Watykanie i Kwiryna-, 
le. Następnie baron von Neurath] 
odbył rozmowę z posłami 'au- 
striackim i węgierskim. 

O godz. 11.15 min. von Neu- 
rath odbył krótką rozmowę z 
francuskim charge d'affaires w 
Rzymie Blondelem. 

O godz. 12 min. von Neurath 
pojechał do pałacu weneckiego, 
gdzie odbył 25-minutową konfe- 


rencję z Mussolinim, po czym 


nie. 
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komunikat: 
Minister spraw zagranicznych 


SNr. 12 


Przeprowadzana wymiana po 


tożsamość dążeń obu krajów. 
RZYM, 5 maja. (PAT). W twe 


Rzeszy y. Neurath w czasie swej| tejszych kołach niemieckich œ 
wizyty w Rzymie odbył szereg | ceniają rezultaty rozmów rzym* 


rem Mussolinim i ministrem 


spr. zagr. Ciano. 


tds serdecznych rozmów z premie- | skich jak następuje: 


Sprawa nowego Locarra z0* 
stała omówiona w tym sensie, 


W rozmowach tych rozpatrzo|że po udzieleniu odpowiedzi 


Krwawe starcia w Hollywood 


między pracownikami przemysłu filmowego 


HOLLYWOOD, 5 maja. /Pat) | 
Wczoraj doszło tu do ostrych. 
starć między pracownikami prze 
mysłu filmowego. 30 strajkują- 
cych wtargnęło do biura pośred 
nietwa pracy i zdemolowało 10- 
kal, a znajdujących się tam pra 
cowników, cheących się zaanga- 
żować do pracy, pobiło. Pięciu 
odwieziono do szpitala w stanie 
bardzo ciężkim, a kilkanaście 
osób opatrzyło pogotowie na 
miejscu. 

Ruch strajkowy przybiera na 
ostrości. 

Liczba posterunków strajko 
wych przed biurami i atelier fi! 
mowymi została podwyższona 
do 5 tysięcy osób. Strajkująey 
fotografują wszystkich, którzy 


aa auas 


przechodzą przez linię posierun 
ków strajkowych, aby mieć 
przeciwko nim dowód, iż byli 
lub usiłowali być łamistrajkami. 

Jeden ze znanych aktorów fil 
mowych był przy podobnej oka- 
zji pobity, gdyż nie chciał się 
dać sfotografować. 

Policja kilkakrotnie interwe 
niowała. 


Ekscentryczne 
samobójstwo 
amerykańskiej aktorki 


NOWY JORK, 5 maja. (PAT) 
Pani Helen Mont, żona znanego 
tutejszego dekoratora zaprosiła 


do siebie liczne grono znajo- 


| 


Włoch i Niemiec na memoran 
dum brytyjskie, wszelka dalsza 
inicjatywa winnaby wyjść od 
strony mocarstw zachodnich. 
Obie strony uznały, że waż- 
nym etapem iej współpracy mo 
że stać się nowe Locarno, jak- 
kolwiek zdają sobie sprawę, że 
na drodze do zacieśnienia sto- 


mych na popołudniową Cock- sunków z Anglią i Francją po- 


tail - party“ 


. Przy tym prosiła | wążną przeszkodą jest zarówno 


zaproszonych, by każdy z nich | fąkt nie uznania imperium włos 
wysłał dwa zaproszenia od sie- kiego, jak i wciąż jeszcze nieroz 


bie, Obiecywała również, że 


gOŚ | strzygnięte zagadnienie hiszpań: 


ciom zgotuje niebywałą niespo | skie. 


dziankę. 

Gdy zaproszeni w liczbie prze 
szło stu przybyli do apartamen 
tu pani Mont przy Park Avenue, 
zastali ją nieżywą w kuchni 7! 
rurką gumową w ustach, 
cą ją z piecem gazowym. 

Powód  desperackiego czynu 
jest nieznany. 25-letnia samobój 
czyni była aktorką. Przed kilky 
miesiącami wyszła zamąź za p 
Monta i wydawała się bardzo 
szczęśliwa w tym małżeństwie 


Za mało więzień... 


Masowe aresztowania w Trzeciej Rzeszy 


BERLIN, 5,5. (Tel. wł}. W ostat 
uich czasach w Szlezwigu-Holszty- 
nie dokonano licznych aresztowań 
zarówno wśród b. socjal-demoksa- 
tów, jak i wśród byłych członków 
Stahlhelmu. 

Liczba aresztowanych na teryto- 
rium tej prowincii okazała się fak 
znaczna, że dotychczasowe więzie- 
nie karne w Rensburgu zostało za- 
mienione na więzienie polityczne. 

Kierownikiem tego więzienia mia- 
nowano radcę Szulca z minister- 
stwa sprawiedliwości. 

ZURYCH, 3.5. (Tel. wł.). — źró. 
dła szwajcarskie dencszą, że przy- 
wódca t. zw, Bekenntnikirche w 
Berlinie pastor Marcin Niemcelle1 
został aresztowany. 


Z okazji wyjazdu delegacji pol- 
Śpionąl bank 


Olbrzymi pożar wyrządził wielkie szkody 


POZNAŃ, 5.V (PAT.) — Wczo 
raj w nocy na 4-ym piętrze gma 
chu przy Al. Marcinkowskiego 
13 wybuchł wielki pożar. W gma | 
chu tym mieści się Hotel Fran- 
euski, kawiarnia „George“, Bank | 
francusko - polski oraz towarzy | 
stwo ubezpieczeń „Piast“, 

Ogień powstał z przyczyn do- 
tychczas nieustalonych i rozsze- 
rzał się z dużą szybkością. 

O północy cały dach gmachu 
stał w płomieniach a niebawem 


w Poznaniu 


trzecie i czwarte piętro było w 
ogniu. 

Na miejsce pożaru przybyły 
wszystkie oddziały straży ognio» | 
wej. Mieszkańcy w pośpiechu o- 
puścili zajmowane lokale, una- 
sząc z sobą zaledwie co cenniej- 
sze przedmioty. Ofiar w ludziach 
nie było, 

Pożar opanowano dopiero nad 
ranem. 

Straty są bardzo duże. Docho- 
dzenie w toku. 


Promocja 72-letn. studenta 


na doktora medycyny w Wiedniu 


WIEDEŃ, 5 maja. (Tel. wł.)— 
Na uniwersytecie wiedeńskim u- 
zyskał w ostatnich dniach sto- 
pień doktora medycyny 72-letni 
słuchacz fakultetu medycznego, 
— wypadek w historii uniwersy-| 
letów dotychczas nieznany. Kan- 
dydat — trudno go nazwać star- 
cem — odbył oczywiście wszyst- 


kie przepisane studia laborato- 
ryjne i kliniczne, zdał wszystkie 
egzaminy ścisłe, w normalnym 
biegu studiów, w ciągu ostatnich 
sześciu lat, należąc do najpilniej | 


szych „studentów“. Jest on star-, nach wieczorowych wybuchł w oraz wozownię z narzędziami | możności zaznajamiania się 


BERLIN, 5.5. (Tel, wł.). W oko- 
liczch Koblencji z rozporządzenia 
Gestapo dokonano aresztowań 
wśród katolików. którym zarzuca 


=o m - rara 


z czerwcnz2j armii 


Marszałek Woroszyłow wy- 
dał rozksz do armii, który wy- 
wołał zagranicą powszechne 
zdumienie. Wedle tego rozkazu, 
mają być rozwiązane w szyb- 
kim tempie wszelkie zwiazki 
kobiet w czerwonej armii, po- 
nieważ, jak brzmi rozkaz, oka- 
zało się, iż kobiety - żołnierze 
stanowią element przekupstwa 
i demoralizacji armii. Kobiety 
od chwili obecnej mają być u 
żywane wyłącznie w korpusach 
pomocniczych, przede wszyst 
kim w oddziałach sanitarnvch, 
Rozwiaązany zostaje również ko 
biecy korpns oficerski. aczkol- 
wiek dopiero przed niedawnym 


czasem założono w Moskwie i; 
trzy kobiece szkoły | 
oficerskie, a na kongresie 1500, 
delegatek kobiecego korpusu av 
mii czerwonej w Kremlu, który | 
dyskuło- 
na temat powiekszenia | 


na Syberii 


odbył się w grudniu, 
wano 


| 


|Saint Martin de Crau a express 


się, iż odwiedzają więźniów. Wśród 
aresztowanych znajdują się działa- 
cze miejscowej organizacji katolic- 
kiej i obywatele bezpartyjni. 


Wszystkim razem wytacza się 
proces o współdziałanie z komu- 
nizmem. 


W sprawie austriackiej stwier 
dzić miano raz jeszcze zasadnie 
czą zgodność poglądów. 

W sprawach prasowych po 
stanowiono zacieśnić współpra 


łączą | ce w kierunku solidarnego pro- 


stowania i odpierania wiadomoś 
ei zagranicznych na temat wy- 
darzeń w Hiszpanii. 


„Wilhelm Gustloff" 


Nowy statek wycieczko- 
wy niemiecki 

HAMBURG, 5.5. (PAT) — Dz 
rano przybył tu kanclerz Hitler na 
uroczystość spuszczenia na wodę 
pierwszego własnego statku wy- 
cieczkowego organizacji „Kraft 
durch Freude”. Statek został na- 
zwany imieniem zabitego w roku 
ubiegiym w Szwajcarii działacza 
narodowo - socjalistycznego Wil- 
helma Gusilofia. Statek liczy 200 
mtr. długości, a 23 i pół mtr. szero- 
kości. Pomieści on 1,500 wycieczka 
wiczów. Wielkość statku stawia go 
na piątym miejscu w handlowej 
flocie niemieckiej. 


bociąś w płomieniach 


Zamach na ekspress 


MARSYLIA, 5.V (PAT)— Dziś 
o godz. 8 rano w expressie, idą- 
cym z Bordeaux do Marsylii w 
jednym z wagonów nastąpił wy- 
buch, który niszcząc wagon, wy- 
wołał poza tym pożar w sąsied- 
nim wagonie. Trzech pasażerów | 
odniosło lekkie rany. Uszkodzo-! 
ne wagony odczepiono na stacji 


i 


odbył dalszą drogę: Dochodzenie 
prowadzi żandarmeria. 

ARLES, 5 maja (PAT.) — Wła | 
dze śledcze przeprowadziły skru. 


Bordeaux— Marsylia 


pulatne badania szczątków 2-ch 
wagonów, zniszczonych w następ 
stwie wybuchu i pożaru w €x- 
pressie, zdążającym z Bordeaux 
do Marsylii. Nie ma żadnych wąt 


| pliwości, że ma się tu do czynie- 


nia z zamachem. 
Stwierdzono, że ładunek wy- 
buchowy wielkiej mocy podło- 


lżony był w jednym z przedzia- 


łów. Odłamki pocisku przekaza 
no do szczegółowego zbadania. 
W jednym z wagonów znalezło- 
no zwęglone zwłoki maszynisty. 


Tragedia żydów gdańskich 


Władze ich prześladują, a komisarz ligi jest od 
nich izolowany 


GENEWA, 55. (ZAT). 


kontyngentów kobiecych w ar- | Wbrew  zaprzeczeniom władz 


mii. Wszystkie 
mają być obecnie cofnięte 7 «a 
łą bezwzględnością, 


te zarządzenia 


gdańskich, zapewniających, że 
przeciwko ludności żydowskiej 
na terenie wolnego miasta nie 
będą stosowane środki dyskty* 


dpalenie zabudowań 


w majątku senatora Galicy 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- | piotrkowski) pożar, który znisz- | gi 


go% telefonuje: 


czył drewniane zabudowania, a 


W dniu 1 maja r. b. w godzi- mianowicie stodołę ze zbiorami 


szy od wszystkich profesorów. | zabudowaniach gospodarskich rolniczymi. 
Pożar powstał z podzalenia | ko żydom, katolikom i sociali 
danach (gmina Ręczno, powiat przez nieznanych sprawców. 


na których wykłady uczęszczał, | sen. gen. Andrzeja Galicy w Maj| 


lub którzy go egzaminowali. 


— | minacyjne, 


do Genewy nade- 
szły znowu alarmujące wiados 
mości, budzące obawy o los ży 
dów gdańskich już w bliskiej 
przyszłości. 

Według tych doniesień, sytuą 
cja żydów, jak zresztą wszyst 
kich gdańszczan, nie godzących 
się z kursem narodowo - sccja 
listycznym, przedstawia się 
wręcz beznadziejnie. Podkreśla 
ją, że nowy wysoki komisarz lj 
narodów, PROF. BURCK- 
HARDT, jest całkowicie izolo 
wany od ludności i pozbawiony 
z 
szykanami zwróconymi przeciw 


stom. 
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6. V. — „GŁOS PORANNY“ — 1937 


Wysiłki Anglii i Francji 


w kierunku zainteresowania Niemiec pacyfikacja stosunków 


BERLIN, 5. V. (ATE). — Kan- się bloków za wiełkie niebezpie- 
flerz Hitler przyjął polityka an- jezeństwo, 
gielskiego, lorda Lothiana, z któ 
rym odbył przeszło dwugodzin- 
ną rozmowę. W kołach politycz- 
nych sądzą, że lord Lothian od- 


Lord, który przed odziedzicze 
niem tytułu lordoewskiego nosił 
nazwisko Mark Kerr, był pod- 
czas wojny Światowej sekreta 


cois Poncet jest oczekiwany w|nienie obrotów handlowych po- 
najbliższym czasie w Paryżu. między Francją a Niemcami bę- 
Odbędzie on naradę z ministrem | dzie głównym tematem rozmów. 
Delbosem w sprawie stosunków | Min. Delbos przyjął we wtorek 
francusko - niemieckich. Zagad- | ambasadora niemieckiego w Pa 
OEN ryżu hr. Welczek. Konferencją 


będzie w ciągu najbliższych dni 
konferencję z ministrem gospo- 
darki narodowej, dr. Schachtem. 
Berlińskie sfery polityczne przy 


wiązują wielką wagę do konfe-| 


rencji Hitlera z lordem Lothia- 
nem. Podobno lord Lothian wy 
sunął pewne propozycje, doty- 
czące utorowania drogi do współ 
pracy Wielkiej Brytanii i 
miec. Lord Lothian uważa two- 


Nie- | 


rzem osobistym ówczesnego pre 
miera Lloyd George'a i wywie- 
rał duży wpływ na politykę an- 
gielską w chwili obrad konferen 
cji pokojowej. Lord Lothian u- 
chodzi za wielkiego źwolennika 


zbliżenia angielsko - niemiee- 
kiego. 

PARYŻ, 5, V. (ATE), = 
„L*Oeuvre' donosi, że ambasa- 


rzenie wzajemnie zwalczających dor francuski w Berlinie Fran- 


Slub ks. Windsoru dopiero po koronacji 


Roczne dochody b. króla Anglii bedą wynosiiy 28 tysięcy funtów 


TOURS, 5 maja. (PAT). Dziś | zajmowały się 
wieczorem ks. Windsor przyjął księcia Windsoru. 


na zamku Le Cande dziennika- 
rzy, którym oświadczył o swym 
zamiarze poślubienia p. Simp- 
son dopiero po koronacji. 

LONDYN, 5. VW. 
W. związku ze swym małżeń- 
siwem z panią Simpson, ks. 
Windsor otrzyma z apanaży 
królewskich sumę 100.000 fun- 
tow szterlingów, jednakże ksią 
že nie będzie mógł rozporządzać 
cowolnie tą sumą, lecz hędzie 
otrzymywał odsetki. W, razie 
śmierci ks, Windsoru jego wdo- 
wa będzie dalej pobierała te do- 
chody. 

Jak obliczają. roczne dochody 
ks. Windsoru będą wynosiły 
ogółem 28.000 funtów  szterlin- 
sów. 

„Daily Telegraph“ donosi, 7e 
ks. Windsor pertraktuje o dzier' 
żawę wielkiej posiadłości ziem- 
skiej nad jeziorem Naiwasha w 
kolonii Kenya. Książę ma za- 
miar wydzierżawić ten majątek 
na 6 miesięcy z prawem opcji na 
kupno. 


Książę Windsor 
jest „tabu“ . 


Merwowość czynników oficjal- 


nych na temat osoby księcia 
Windsoru rośnie z dnia na 
dzień wobec zbliżającego się 


terminu koronacji. Tak więc o- 
kret ..Queen Mary“, który wy- 
ruszył z Southampton do Nowe 
go Jorku, tuż przed odjazdem 
nsunął wielki obraz olejny. wi- 
szący w jednym z salonów, a 
przedstawiający księcia Wind- 


sor, a na jego miejscu umie- 
szczono olbrzymie fotografie 
króla i królowej. Podobne 


wskezówki otrzymały również 
wszystkie inne angielskie okrę- 
ly pasażerskie. 

Bardzo nieprzy jemnie odeżu- 
wany jest fakt, że jury akade- 
mii królewskiej, która przed pa 
tu niami otworzyła swój sa- 
ton wiosenny, przyjęła obraz pe 
wnego młodego malarza. Obraz 
przedstawia młodzieńca, który 
jest ponad wszelką wątpliwość į 
księciem Windsor, z koroną na 
ułowie, a obok niego szer je. 
lułodych kobiet. Dotychczas je: 
daak nie odważono się na usil- 
nięcie tego obrazu, 
juk i portrelu pani Simpson. 


„Król i chórzystka” 
Film o Edwardzie VII 
i pani Simpson 


W Anglii chciano za wszelką 
'enę uniknąć, aby teatry i film 


(ATE) — | thers pod tytułem 


Ba | ; 


aferą miłosną 

Jednak do- 
wbrew wszelkim 
środkom ostrożności. Od trzech 
dni można oglądać w Nowym 
Jorku nowy film Warner Bro- 
„Król i chó- 
Treścią filmu jest le- 


szło do tego, 


rzystka”. 


dwo osłonięta fabuła stosun- 
ków Edwarda VIII z panią 
Simpson. Również w filmie 


król abdykuje z miłości do chó 
rzystki. Nie dość na tym. Bel- 


Czekolada i cukier dla żołnierzy 


NEJ PERFUMY AON 
WODA KWIATOWA CATAS 


gijski aktor 
Gravey. odtwórca głównej roli 
jest ogromnie podobny do by- 
łego xróla i nosi ten sam uni- 
form, jaki nosił ongiś książę 
Windsor. Najciekawsze jest, iż 


IWONICZ-ZDRÓJ 


Sezon ulgowy trwa do 20 czerwca 
rpczałt za pobyt 

l 153 = 3-tygodniowy, 

y "  Żądajcie prospektów. 


Rozkaz do wojska na czas pochodu 


LONDYN, 5 maja. (Tel. wł.) 
Rozkaz dla wojska — obszerny 
tom o 123 stronach — wydał 
marszałek lord Cavan, który o“ 
bejmie dowództwo nad wszyst 
kimi oddziałami wojskowymi 


wywieszenia czerwono - białego 
krążka, który, po otrzymaniu 
rozkazu będzie podnoszony i 
opuszczany brzustannie, aż po- 
chód ruszy. 

Na czele i na końcu pochodu, 


podczas nreqzvsłości koronacyj | yuturalnie w pewnej odległości, 


nych. 


Według rozkazu tego, wszys- 
cy oficerowie i podoficerowie, 
stojący w szpalerze wzdłuż dro- 
ły wykonane w  najdrobniej- 
szych szczegółach. Za pomocą 
telefonu w pobliżu pomnika kró 
gi pochodu, będą odpowiedzial- 
ni w tym samym stopniu. jak 
polieja, 
ku. Jeżeli kordon policyjny zo- 
słanie przerwany, będzie obo- 
wiązkiem członków marynarki, 
wojska i lotnictwa  przeszko- 
dzić, by szeregi ich nie zostały 
przekroczone oraz udzielać po- 
licji pomocy w przywróceniu pa 
rządku i kordonu. 

Urządzenia dla sygnalizowa- 
nia, kiedy pochód ma wyruszyć 
do opactwa į z powrotem, zosta 
lowej. Wiktorii i Łuku: Admira- 


„|liej ji będą dane sygnały, celem 
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| Reprezentacyjne kino 


RIALTO 


| ZPORANKI” 
Ceny od GR. 


„EUROPA” 


|Pocz. 12. 2. 4. 6. 8. 10 


Na poranki o g. 12. i 
i wszystkie seanse ceny od 


będzie się posuwał policyjny 
wóz radiowy. Gdyby pochód się 
zatrzymał, wóz końcowy. zawia- 
domi o tym wóz czołowy. który 
aby zawiadomić o tym 
kierującego 


wróci, 
mistrza ceremonii, 
pochodem. 
Muzyki w pochodzie będą gra- 
ły tylko normalne marsze woj- 


za utrzymanie porząd- ;SkOwe. Marsze z akompaniamen 


tem „słów i śpiewu — grywane 
w armii angielskiej — należy po- 
minąć. 

Przy pochodzie z opactwa. żał 
nierze otrzymają czekoladę i eu- 
kier. Wojsko będzie stało szpale 
rem w pojedyńczym szeregu. 
każdy żołnierz w odstępie 30 ca- 
li jeden od drugiego, na dwa kro 
ki od chodnika. 

Na Bridge Street. marynarka 
będzie stała w dwuch szeregach 
po każdej stronie. Na Embank- 


filmowy Fernand | 


Powtórzenie premiery! 
kujący haniebny proceder handl. żywym towarem 


W rol. gł. urocza Kathe de Nagy | 


ta miała również dotyczyć za- 
warcia układu handłowego po- 
między obu krajami. „Oeuvre* 
twierdzi, że francusko - niemiec 
kie rokowania gospodarcze znaj 
dują się na dobrej drodze i że 
podpisanie nowego układu han- 
dlowego nastąpi prawdopodob- 
nie podczas pobytu dr. Schachta 
w Paryżu w dniach 26 lub 27 
maja. 


a 


Warner Brothers otrzymał ze- 
zwolenie wyświetlania tego fil- 
mu również w Anglii. ale pod 
tyiułem „Romans w Paryżu“, 
Firma filmowa twierdzi, że za- 
kupiła scenariusz tego filmu 
dwa tygodnie przed wybuchem 
kryzysu królewskiego. choć w 
to zapewnienie nikt nie wierzy. 
Film tem stanie się niewątpli- 
wie największym przebojem ka 
sowym sezonu 


koronacyjnego 


ment odstęp pomiędzy żołnierza 
mai wyniesie sześć i pół stóp, 2 na 
Trafalgar Square będzie znowu 
podwójny szereg po każdej stro- 
nie drogi. 


Do Londynu na koro- 
nację 
NOWY JORK, 5.5. (PAT) 
Liczba pasażerów zaskrętowanych 
w ciągu jednego dnia w podróż do 
Europy osiągnęła wczoraj rekord 
-— 5.290 osób. Tak dużej liczby pa 
sażerów nie notowano już od r. 
1929, „Queen Mary” zabrała 1900 
osób, „Bremen — 1340, „Washing- 
ton” — 726, „Berengaria” — 745, 
„Paris” — 606 pasażerów. 


Uniform koronatyjny 
za 720 funtów 
Angielska opinia publiczna in 
teresuje się żywo faktem, że ge 
nerał Pershing, oficjalny przed 
stawiciel rządu amerykańskie- 
go na uroczystościach korona- 
cyjnych, będzie «nosił niewątpli 
wie najdroższy i najkosztowniej 
szy uniform koronacyjny. Gen. 
Pershing sam zaprojektował 
swój uniform. Jest on wykona- 
ny prawie całkowicie ze złota i 
będzie kosztował 720 funtów. 


p Z RA Z Z A e OWY e 


Epoka wielkich dni powstania listopadowego! 


Nie brak tu ani lśniących przepychem sal balowych 
i zabiegów o względy ozarującej 
bitewnych, ani czynów zawadjackiej brawury. 


Specjalne ulgi dla młodzieży szkolnej 


kobiety, pól 


ani 


za okazaniem 


legitymacji 


Rewelacyjny film, demas- 


| MATERN. | 
WYJATKOWO PRZYSTEDNE | 


„WARUNKI LECZENIA i POBYTY 


IRFÓRNACJE FIRMADrE.PAULIN 
SPZO,0 WARSZAWA „HOŻA 57=, 
TEL.8-35580RAZ WSZYSTKIE BIURA PODRÓŻY 


Jeżeli wszystkie klejnoty, które 
będą noszone na uroczystościach ka 
ronacyjnych są prawdziwe, będzie 
ich za kilka milionów. 

I tak, jeden z potentatów indyj- 
skich z Nepalu, sir Kaiser Sumsher 
fung, przywiózł w swoim bagażu 
brylant, wartości 3 milionów zło» 
tych, 

Piękna okazja dia złodziei kie- 
szonkowych, przed którymi ostrze- 
gają obecnie plakaty w Londynie 
na wszystkich ulicach, w parkach, 
sestauracjach, autobusach itd. 

$ 

Czy wyobraża sobie Ktoś witi 
kość cyfr, odnoszących się do akcji 
propagandowej na rzecz międzyna- 
rodowej wystawy w Paryżu? 

Służba prasowa zredagowała 300 
notatek, każda z nich odbitą zosta 
ła w 10.000 egzemplarzy, to znaczy 
3 miliony notatek dla prasy fran 
cuskiej i angielskiej. 

Ta imponująca masa druków, u 
łożona na długość obok siebie roz- 
ciągałaby się na 900 kilometrów, 
to jest prawie na odległość z Pary- 
ża do Marsylii. 

Wiersze ułożone obok siebie 
ciągnęłyby się przez 7 kim. 

+ 


Prasa rzymska donosi o przyjścia 
ua świat w Rzymie dziecięcia płci 
męskiej z wyraźnie zakreślonym ra 
czole symbolem faszyzmu, wiązką 
rózeg liktorskich. 

Szczególne to znamię jest barwy 
poziomkowej, nieco uwypuklone 1 
od czasu do czasu barwa jego ule- 
ga natężeniu lub blednie. 


Rodzice noworodka to gorliwi 
faszyści, a ojciec jego, należący do 
milicji faszystowskiej, jest ogromnie 


dumny z tego znamienia swego 
synka. 
Podając powyższą _ wiadomość, 


dzienniki faszystowskie wyrażają 
przekonanie, że ten symbol na czole 
„syna wilczycy”, jak nazywani są 
synowie faszystów, gdy dosięgnie 
szóstego roku życia, przyniesie mi! 
szczęście. 

* 


Nad brzegiem rzeki Limpopo spo 
tykają się dwaj murzyni. 

— Wiesz, Sambo, wczoraj pew 
na biała kobieta rzuciła mi strasz- 
liwą zniewagę! Jeszcze jej nie stra: 
wiłem... 

— Zniewagi? 

— Nie. Białej kobiety! 

E 

— Czy oskarżony może przyto- 
czyć jakąś okoliczność, która b; 
|= na złagodzenie kady? 

— Tak, panie sędzio. Już dwana 
lk razy byłem karany i nic nie 
pomogło, 


6.1-- „GŁGG FORAŃNY” — 1937 
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SAMOBÓJSTWO SYNA WILHELMA II 


Książę Joachim Pruski na usługach wywiadu 


W roku 1918 dzienniki całego 
Świata zamieściły sensacyjny te 
'egram: 

BERLIN, 18 lipca. 
Joahim Pruski. 
syn Wilhelma IĮ, popełnił 
samobójstwo.  zasirzeliwszy 
się w swojej willi .,Leignitz* 
w Potsdamie. Przyczyna sa- 
mobójstwa nieznana. 


Znakomity cudzozie- 
miec 

Przed podjazdem paryskiego 
hotelu Palais d'Orsay zatrzyma- 
ła się taksówka, z której wysiadł 
elegancki mężczyzna. Był to se- 
nor Miguel de Palencia, delegat 
międzynarodowego Czerwonego 
ianta odwiedził lotnisko w > 
zet. Od tej chwili był łam co; 
dziennie. Obchodził hangary. o- 


Krzyża. 

Gdy po kilku dniach odbywał 
glądał roboty i rozmawiał z lot- 
nikami, 


Książę 
najmłodszy 


zwykły spacer po wybrzeżu, 
zbliżył się do niego jakiś prze- 
chodzień i poprosił go o ogień do 
papierosa. 

Palencia podał swój papieros 
i nagle poczuł w rękawiczce zwi 
lek papieru. Nieznajomy skłonił 
się i wskoczył do przejeżdżają- 
cego tramwaju. 

Palencia poszedł dalej, skręcił 
w boczną uliczkę, rozejrzał się 
rozwinął karteczkę, która zawie 
rała nasłępujące słowa. 

— Jutro o czwartej w prawej 
nawie Notre Dame, przy czwar- 
lym oknie. 


Nazajutrz o wyznaczonej go- 
dzinie Palencia znalazł się w ka- 
ledrze na umówionym miejscu. 
Po chwili usiadł obok niego ja- 
kiś staruszek, który wyjął modli 
lewnik i począł szeptać pacierz. 
Wśród pacierza dobiegły Pa- 
lencię słowa: 

„Słuchaj... słuchaj uważnie... 
Potrzebne jest zdjęcie nowego 
lolniczego motoru, który znajdu 
je się już w Bourget. Gdy je zdo- 
będziesz, przybądź do San Seba- 
stiano!" 

Stary przeżegnał się i opuścił 
katedrę. Palencia wyszedł za 
nim. 

Rankiem następnego dnia se- 
nor Palencia w uniformie adiu- 


Pewnego dnia naczelnik jed- 
nego z hangarów usłyszał, jak 
ktoś rozpytywał o nowy motor. 
Zajrzał do przegrody i spostrzegł 
nieznajomego adiutanta, które- 
go ciekawość wydała mu się po- 
deirzaną. 

Adiutant na widok oficera o- 
puścił szybko lotnisko i wrócił 
do Paryża, starannie zacierając 
za sobą ślady- 


Agent „C. 25” 


Wieczorem udał się na bulwar 
St: Germain i przy zachowaniu 


wielkich ostrożności wszedł do 
pewnego domu. 
-— Czy pułkownik w domu? 


— zapytał służącego, który mu 
otworzył drzwi do mieszkania 
ną pierwszym piętrze. 

— Śpi. 

-- Proszę go obudzić i powie- 
dzieć, że przybył kurier general 
nego szlabu, 

Służący znikł w głębi mieszka 
nia. 

Po chwili ukazał się pułkow- 
nik. 

— Przesyłka? — zapytał. 

Adiutant zasalutował. 

— Wielce sekrelne... czy nikt 
nie słyszy? — zapyłał. 

Pułkownik wprowadził go do 
gabinetu. 


— Czy pan mnie poznaje? —; 


zapytał przybyły. — Jestem 
,C 25. 
Zdumienie pułkownika nie 


miało granie. 


— To pan? Nie może być! Uwa 
żaliśmy pana za umarłego! 

— Mieliście słuszność. Przy- 
płaciłem nieledwie życiem insce 
nizację mojej ucieczki. 

Pułkownik przyniósł wino i 
biszkopty. 

— „Nasz agent“ — mówił. od- 
korkowując butelkę — opowia- 
dał, że na początku wszystko od- 
było się zgodnie z planem. Uwię 
ziono pana na hiszpańskiej gra- 
nicy jako dezertera i zainsceni- 
zowano pańską ucieczkę. Ale w 
momencie, gdy pan przekraczał 
granicę, straż zaczęła strzelać. 
Od tej chwili straciliśmy pana z 
oczu. 

„G 25“ opowiedział pułkowni 
kowi, jak uniknął szczęśliwie 
kuli i przekroczył granicę. Nie- 
miecki wywiad w San Sebastia- 
no dowiedział się o strzelaninie, 
odszukał go i ofiarował mu pra- 
cę u siebie. Pracował istotnie i 
zdobył zaufanie swych przeło- 
żonych. 

— Pewnego razu wezwano 
mnie do von Schulza — naczel- 
nika niemieckiego wywiadu w 
Hiszpanii — który zapropono- 
wał mi pracę we Francji, Zgodzi 
łem się naturalnie. Obecnie pole 
cono mi zrobić zdjęcie nowego 
motoru. Wiem, że mnie śledzą. 


Byłem kilka razy w Bourget. 
Dziś omal nie wpadłem w ręce 
oficera. Na szczęcie nasze sekre 
ty są dobrze strzeżone. 


Nad ranem „C. 25“ pożegnał 
pułkownika. Umówili się, że 
sztab każe wykonać zdjęcie rze- 
komo prawdziwego motoru, za- 
inscenizuje jego kradzież i 
„G 25“ zabierze je do San Seba- 
stiano. 


Aresztowanie. ksiecia 


Miguel de Palencia wrócił do 
Hiszpanii. W sztabie generała 
Schulza panowała niesłychana 
konsternacja. „C 25“ zaprowa- 
dzono niezwłocznie do naczelni- 
ka. 

— Jestem z pana bardzo zado- 
wolony — mówił Schulz wielce 
zdenerwowany. — Oto czek na 
5.000 pesetów. Lecz dam panu 
czek na 50.000, na 100.000, jeże- 
li pan wykona następujące pole 
cenie; 

Stała się rzecz straszna. We 
Francji zaaresztowano bardzo 
wysoko postawioną  osobistość, 
nie przypuszczając, że to nie- 
miecki książę ukrywa się pod 
nazwiskiem Ottona Zimmerma- 
na. Trzeba go uwolnić za wszel- 
ką cenę! 


— Co to za książę i gdzie go 
aresztowano? 


| ‘Tygrys wszedł na trybunę. 
Grobowe milczenie panowało w 


— Nie mam prawa zdradzać / izbie. Pięść grzmotnęła w stół: 


jego imienia. Jest to książę krwi. 
Otrzymałem w tej sprawie list 
od cesarza. Ci głupcy z Tiergar- 
tenu pozwolili egzaltowanemu 
młodzieńcowi pracować w wy- 
wiadzie! 

— Gdzie aresztowano go? 

— Według otrzymanych prze 
zemnie wiadomości, gdzieś na 
zachodzie Francji. Jedź pan, u- 
wolnij go. Ozłocę pana, o-z-ł-0- 
c-ę Oto pieniądze na koszta. 

Generał podpisał czek na 
50.000 pesetów. 

„Ć 25“ wypadł z gmachu sztą 
bu jak piorun. Rozumiał całą 
wagę tajemnicy, którą posiadł. 


Zainscen zowana 
ucieczka 
Powrót .„C 25“ do Paryża 
przypadł na bardzo ciężkie dla 
Francji chwile. Rozgrywało się 
ostatnie stadium drugiej Marny. 
Niesłychany zapał niemców. Nie 
zwykłe straty Francji. Chemin 
des Dames, Soissons w rękach 
wroga. Niemiecka kawaleria sta 
nęła nad Marną. Panika ogarnia 
ła nawet Londyn. 
Parlament wezwał 
ceau. 


Clemen- 


Ogólnopolski zjazd sędziów śledczych 


Onegdaj w dużej sałi ministerstwasprawiedliwości w Warszawie odbyło się uroczyste zakończenie I ogólno- 


polskiego zjazdu sędziów 


zjazdu. Siedzą 


śledczych,zorganizowanego przez ministerstwo sprawiedliwości. 


Zdjęcie nasze przedstawia: u góry— prezydium od lewej do prawej: wicemarszałek senatu 


Makowski, minister sprawiedliwości Grabowski, I prezes sądu najwyższego Supiński i wiceminister sprawiedliwo- 
ści Sieczkowski, U dołu — rzut oka na uczestników zjazdu sędziów śledczych. 


Polska przedłuża linię lotniczą z Palestyną do Helsinek 


Reprodukowane 


przez 
Warszawa — Helsinki, 
drogę z krajów bałtyckich na bliski Wschód. do 2 dni. Widzimy na fotomontażu na dole: dwa polskie samolo- 


ty, które przyleciały do Helsinek z członkami 


delegacji polskiej 


typu,„Dougłas* i „Lokheed-Elestra' 


nas zdjęcie przedstawia poszczególne fragmenty z uroczystej inauguracji linii lotniczej 
która dzięki przedłużeniu komunikacji z Palestyny przez Warszawę do Helsink skraca 


U gó- 


ry na prawo fiński minister komunikacji symbolicznym przecięciem wstęgi inauguruje linię lotniczą Helsinki— 


Warszawa, z prawej strony widoczny przewodniczący delegacji polskiej wicemin. komunikacji 


inż. Bobkowski. 


U góry na lewo — tabliczka, zawieszona uroczyście na samołocie w Helsinkach z oznaczeniem trasy lotu mię- 


szy Lyddą (Palestyna) a Helsiukami 


— Do was mówię, francuzi! 
Wznieście serca! Cios był potęż 
ny, to prawda. Ale nie damy się. 
Jeszcze nie wszystko stracone. 
Głowy do góry! 


W tych to dniach grozy i ża- 
łoby zdarzył się wypadek, na 
który dotychczas nie padło świa 
tło historycznych badaczy. Na 
początku maja 1918 roku w ręce 
niemieckiego generalengo szta- 
bu wpadł plan organizacji fran- 
cuskiego wywiadu w Niemczech, 
Schwytano i rozstrzelano dzie- 
siątki agentów. Francuskie do- 
wództwo pozbawione było wia- 
domości z obozu wroga. Posta- 
nowiono zorganizować nowy wy 
wiad, co było zadaniem niesły- 
chanie trudnym. 

W owej chwili zjawił się 
„C 25“ z sensacyjną tajemnicą. 
W sztabie oceniono natychmiast 
możliwości, jakie otwierały się 
dla zbawcy niemieckiego księ- 
cia. 

W tym samym dniu opraco- 
wano plan ucieczki dostojnego 
gościa. 'anDowad.Paryżastó 
więźnia. 

Późnym wieczorem do celi, w 
której zamknięto księcia, wszedł 
„wojenny prokurator”. 

— Wasza wysokość! (więzień 
drgnął). Proszę się nie lękać. Je- 
stem tu z rozkazu generała von 
Schulza. Oto płaszcz i kapelusz, 
Auto czeka. 

O piątej nad ranem Palenciw 
wysłał do San Sebastiano tele- 
gram: 

— Chargement effectue. Pre- 
choine livraison. Miguel. 


Książęcy sekretarz 


Po upływie kilku dni Paleń- 
cia przybył do Hiszpanii wraz z 
swoim „sekretarzem“, witany ra 
dośnie przez Schulza. 

— Przywrócił mi pan wolność 
panie generale, nie zapomnę te- 
go nigdy — mówił książę, Ści- 
skając Schulzowi dłoń. — Co do 
niego — wskazał na Palencię — 
pozostanę jego dłużnikiem na ca 
łe życie. 

Schułz zawiadomił księcia, że 
na rozkaz cesarza przybędzie 
łódź podwodna, która odwiezie 
go do Niemiec. Książę wyraził 


chęć zabrania z soba swego 
zbawcy. 
Po upływie dwuch tygodni 


łódź, wioząca księcia i Palencię, 
zawinęła do Kilonii. Komendant 
wskazując na Palencie, zapytał, 
czy to jeniec. 

— Jeniec? roześmiał sió 
książę. — To mój zbawca. Gryzł 
bym już ziemię, gdyby nie on. 

Książę Joachim pokazywał sią 
wszędzie w towarzystwie Palen- 
cii. „G 25“ wiele słyszał, a wię- 
cej jeszcze widział. 

Niemiecki wywiad odniósł się 
jednak do niego z niedowierza- 
niem. Nasyłano „C 25“ rozmai- 
tych prowokatorów, lecz do- 
świadczony agent miał się na o- 
strożności. 

— Niemcy są moją nową oj- 
czyzną — mawiał — pragnę dla 
nich szczęścia. 

Dano mu w końcu spokój. 
Wtedy „C 25“ zaczął działać. 

Nagle zaszło coś, co dotych- 
cząs pokrywa mrok tajemnicy. 
Być może, że niemiecki wywiad 
wykrył w końcu, kim był rzeka- 
my książęcy zbawca. „C. 25% 
znikł bez śladu. 


Konsternacja księcia była nie- 
słychana. Zaczęto przebąkiwać 
|eoś, dziwnie i tajemniczo. gdy 
nagle oszołomiła wszystkich sen 
sacyjna wiadomość: książę Joa- 
chim Pruski zastrzelił się w swej 
willi w Potsdamie. 


A. Żukin. 
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Anonim w sprawie Parylewiczowej | 
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t sfałszowanie welksii ma 25.000 zł. 


Z Krakowa donoszą: 


W dniu 27 sferpnia 1936 r. otrzy: 
mał sędzia śledczy dla spraw wyjąt 
kowej wagi w Krakowie p. Koru- 
siewicz list, w którym anonimowy 
autor, podający się za emerytowa- 
uego majora W. P., w związku ze 
śledztwem prowadzonym przeciw 
é. p. Wandzie Parylewiczowej, do 
nosi o przekupstwie, jakiego miała 
się dopuścić Janina Wójtowiczówna 

Z treści listu winika, że dziężdj 
lapówce uzyskała Janina Wójtowi 
czówna pomyślne dla siebie roz 
strzygnięcie w sporze z niejakim 
Władysławem Wachlent. 


Autorką wspomnianego listu w 
czasie prowadzenia dochodzeń oka: ' 


zała się niejaka Gahriela Górska, 
która przyznała sie do napisania tę 
go listu za namową Bolesława 
Wachia. 

Niezależnie od tego wyszło na 
jaw, że przed kilku laty Janina 
Wójtowiczówna. za namową Bore 
sława Wachla fafszowała na we 
ksłach podpisy Władysława Wach: 
la, właściciela realności i że te we- 


Kksle puścił w obieg Bolesław Wa- 


chel. 

„Te ujawnienia dały podstawę do 
aresztowania Bolesława Wachia i 
do skierowania sprawy do prokura- 
tury, która wygotowała akt oskar“ 
żenia i wszyscy oskarżeni stanęli 


przed sądem. 


W czasie przesłuchania na rozpra 


w Ziemi 
Kieleckiej 


BUSKO ZDROJ 


Państwowy Zakład Zdrojowy 


,Sezon' kąpielowy'ad 1 maja do 31 paźdsiernika 
Kąpielę siarczano-słone i mułowe. Zakład Przyrodoleczniczy, 
Kąpiele słoneczne. 


Wskazania lecznicze: reumatyzm stawowy i mięśniowy, gościec rzekomy 
i zakaźny. zesztywnienie stawów pozapalne i pourazowe. Przymiot. 
Choroby skórne, Choroby układu nerwowego, Zzpalenie nerwów, ischias. 
CENY: kąpieli, zabiegów leczniczych, pensjonatów, pokojów umeblo- 
wanych — umiarkowane. 
W mies. maju. wrześniu i październiku ceny zniżone. 
DOJAZD: stacja koleiowa KIELCE skąd autobusami P, K. P, 
do BUSKA—ZDROJU. 


Premier nie zastał nikogo 
w biurze archiwów pań stwowych 


Warsz, koresp. „Głosu Poran- | obszedł biura wydziału i obej- 
nego“ telefonuje: > | rzał pozostałe w budynku, przę 

Prezes rady ministrów, i mini | znaczonym do rozbiórki, reszt- 
ster spraw wewnętrznych, gen, | ki akt dawnych. O godz. 8.10 
Sławoj - Składkowski dokonał | obecne były w biurze tylko 
w dniu 5 maja inspekcji wy-| dwie urzędniczki. Pan premier 
działa archiwów państwowych | opuścił biuro, nie mogąc się do 
ministerstwa wyznań „religij- czekać przybycia reszty. zatru- 
nych i oświecenia publicznego | dnionych tam urzędników. Pan 


a 


wie Górska przyznała się do napisa 
nia anonima. Wójtowiczówna przy- 
znała się również do siałszowania 
weksli na 25,000 zł. które zostały 
puszczone w obieg przez Wójtowi- 
cza. 1) 


Po przeprowadzonej rozprawie 
sędzia dr. Stępniowski ogłosił wy- 
rok zasądzajacy Górską na 10 mie- 
sięcy, Wójtowicza na półtora roku, 
a Wójtowiczówną na 10 miesięcy 
więzienia. Wszystkim zawieszono 
wykonanie kary. 


Proces Fleiszerowej 


w końcu czerwca 


Krakowski kor „Głosu Poran 
nego* telefonuje: 


Jak się dowiadujemy, proces 
Fleiszerowej, wspólniczki Pary- 
lewiczowej znajdzie się na wo- 
kandzie sądu okręgowego w 
Krakowie w końcu czerwca. — 
Akt oskarżenia jest już gotowy 
i ohejmuje sto stron pisma ma- 
szynowego. Fotel oskarżyciela 
publicznego zajmie wiceproku- 
rator Grombczewski. 


Podróż inwalidy 
na wózku, zaprzężonym 
w psa 

0 70-kilometrowej podróży inwa- 
lidy na wózku, zaprzężonym w psa, 
donoszą z Poznania. Uwagę prze: 
chodniów zwrócił wózek, którym je 
chał inwalida wojenny, Władysław 
Jutkowski z Jarocina. Wózek ciąg- 
nął duży wilk, przepisowo mijając 
pędzące  samcechody. Jutkowski 
przebył na wózku drogę 70-kilome= 
trową, aby załatwić sprawę swojej 
renty, obniżonej do 30 zł. miesięcz- 


przy ul. Długiej 13. Pan pre. | premier polecił zbadać przyczy | nje, mima stwierdzonej u niego 40 
mier stwierdził, że o godz. S-ej ny niepunktuałności urzędni- | procentowej niezdolności do pracy. 


nie było jeszcze w biurze niko | ków i wyciągnąć wobec opiesza 
go z urzędników, wobec czego, łych w przybywania do pracy 
oaprowadzony przez . woźnego, ' odpowiednie konsekwencje, 


40 śroszy i.. okulary 


łupem nocnych napastników 


Konsolidacija 
związków urzędników 
gmin żydowskich 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 


Z Krakowa donoszą: 

Ubiegłej nocy na plantach Die 
tlowskich obok PKO dokonano 
hezczelnego napadu rabunkowego. 


Oto czterech osobników napadło 
na mieszkańca Lwowa, bawiącego 
czasowo w Krakowie, Majera Szuli 
ma Kalta, którego pobito, a następ 
wie zrabowano... okulary i 70 gro- 
Szy. 


Po dokonaaiu napade sprawcy | Zakończył się ogólnopolski 
zbiegli. Zawiadomionu o napadzie į zjazd pracowników żydowskich 
policja przeprowadziła energiczne , gmin wyznaniowych. Przyjęto 


dochodzenie, w wyniku którego 
aresztowano  20-letniego montera 
Władyslawa Guzika, zamieszkałego 
przy ul. Kącik 14, jako tego, który 
współdziałał w napadzie. 


Dalsze dochodzenie w toku. 


Relcopisu ż0pema 


"nabył rząd polski 


W tych dniach odbyło się w 
Lipsku przejęcie w posiadanie 
rządu polskiego rękopisów Szo- 
pena. nabytych przez min. W. 
R.i O. P. w firmie wydawni- 
czej „Breitkop i Haertel", 

Nabyto rękopisy 48 kompozy- 
cji m. in. tak ważne rzeczy, jak 
Koncert D-moll, Sonaty B-moll 
i H-moll, Scherza B-moll, Cis- 
moll, Nokłurny D-dur, G-dur i 
in., Fantazja D-moH, Allegro de 
concerto, Polonez - Fantazja, 


wiele Mazurków i f. d. 


Już przy pobieżnym przejrze 
niu rękopisów, znawcy muzyki 
zauważyli cały szereg odchyleń 
od najbardziej rozpowszechnio 
nych wydań, np. Klingwortha, 
Mikuliego, Sebolza i Debussyte- 
go. Nie ulega kwestii, że posia- 
danie tych rękopisów da bezcen 
ny materiał krytyczny do wy- 
dawania i wykonywania dzieł 
Szopena. 


Sumulaní Górka 


odpowiadać będzie za wprowadzenie w błąd policji 


Warsz. koresp. „Głosu Poran-| nych dochodzeniach. sporządził 
nego“ telefonuje: przeciw Górce akt oskarżenia © 

Epilog wypadku studenta po- bid pd zc ti adi ssia 
; AB" PTE _| zameldowanie w p 
eau klikir dni trzgnnałzw |*tepstwie, którego nie było: Jak 
PZ T, RE ŚĆ mó „.|się bowiem okazało, Górka, Toz- 
hg SASS CARMO żalóny przeżyciami osobistymi. 
ślonym AA ESEA „wieża postanowił popełnić | samobój- 
psc. Mi Żolibórz i stwo przez utopienie się, a wyło- 
że śródmieścia - na Vi _„_|wiony z rzeki przez rybaków, o- 
KOC ck aim) powiedział fantastyczną histo- 

z m z i P e 5 Bi, AN > 
Fedra się w sądzie grodzkim. rię. Co miał na celu ujawni 


rozprawa sądowa. 
Prok., Leniewski, po ukończo- 


rezolucję w sprawie utworzenia 
krajowego zrzeszenia urzędni- 
ków gminnych, celem wszczęcia 
skulecznej walki o poprawę wa 
runków pracy i płacy. Poza 
tym powzięto szereg rezolucji 
protestujących przeciwko syste 
malycznym redukcjom i obniż: 
kom poborów, oraz rezolucję 
protestującą przeciwko wojują- 
cemu antysemityzmowi. 

Na zakończenie dokonano wy 
boru tymczasowego zarządu 
głównego, w skład którego we- 
szło 11 osób. 


10-prot. podwyżki 
wywalczyli robotnicy 
| japońscy 
| 


TOKIO, 5 5. (ATE.) Po zli 
kwidowaniu strajku pracowni- 
ków tramwajowych i autobu- 
sów w Tokio, wybuchł nowy 
strajk pracowników transportu 
miejskiego w Kobe. W ciągu 
kwielnia na tle ekonomicznym 
było w Japonii kilkadziesiąt! 
strajków, przy czym w większo 
ści wypadków robotnikom uda+ 
ło się osiągnąć podwyżkę płac 
średnio o 10 próc: 

CAPES NAE ETE 
BILETY ULGOWE. 
Biblioteka im. Borochowa, - Za 
chodnia 59, tel. 191-50 wydaje bi- 
lety ulgowe do teatru miejskiego 
ra piątek 7 maja b. m. na wyborną 
komedię p. t „Gdzie diabel nie 
może” i na poniedziałek 10 maja 
| nieodwołalnie poraz ostatni na 

„Skąpca” z Bolskim. 

Biblioteka czynna codziennie ©d 

10 — 2 i od 4 — 10 wiecz. 
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Przeglad prasy 


„„Jlustrowany Kurier Codzien- 
ny“ rozpoczął serię korespon. 
dencji z Gdańska;* rzucających! 
światło na położenie w wolavm| 
mieście. Z wywodów 1. K. C.“ 


wynika, że jest ono dalekić od 


oficjalnego optymizmu: 


„Partia narodowo - .socjalistycz- 
na już w chwili objęcia rządów w 
'Gdańsku zgłosiła aspiracje dol 
„Wirtschaftliche  Eigengesetzlicht=| 
keit*. (gospodarczej; niezałeżności) | 
W, Miasta.. W języku, potocznym | 
da się to określić jako dążenie do | 
wyodrębnienia życia gospodarcze- 
go Gdańska z organizmu gospodar- | 
ezego Rzeczypospolitej“: 


Niezależna opinia polska col 
do tego nie miała i nie ma ża! 
dnych wątpliwości. 


PLOTKI POLITYCZNE. 


„Czas* zajął się plotkami po- 
litycznymi. Organ konserwaty- 
stów. przekształcając swoje ży- 
czenia w rzeczywistość przewi- 


duje „malejące szanse frontu 
demokratycznego. a wzmoc- | 
nienie frontu Morges. Gazeta 
pisze: 


„W kołach politycznych panuje 
przekonanie. że w związku z obję- 
eicm przez p. Mikołajczyka kierow 
niectwa Stronnictwa Ludowego, 
front Morges zostanie poważnie 
wzmocniony. P. Rataj, który by! 
poprzednikiem p. Mikołajczyka, 0d | 
nosił się do frontu Morges Godyć | 
chłodno, co znalazło swój wyraz! 
na ostatnim kongresie ludowców, 
w czasie którego stronnictwo ta od 
frontu Morges się prawie że odeię- 
to“. 
Jednocześnie zdaniem „Cza- 
su“ 

Stronnictwo Chrześcijańskiej De 
mokracji, kierowane przez Korfan- 
tego i N. P. R., kierowane przez b, 
posła Karola Popiela, wchodzące 
oba w skład frontu Morges, prowa- 
dzą między sobą rozmowy, maja- 
ce na celu fuzję obu ugrupowań, 
Fuzja ta stała się obcenie możli- 
wa wskutek stanowczego odcięcia 
się N: P. R. od socjalistów i opar- 
cia swcgo programu na zasadach 
chrześcijańskich. 


Stąd płynie wniosek „Czasu: 


„Wzmocnienie frontu Morges 
jest równoznaczne z osłabieniem 
szans stworzenia t. zw. frontu de- 
mokratycznego, który jest celem za 
biegów P.: P. S. Koncepcja frontu 
demokratycznego była, jak włado- 
mo, lansowana przez dawną redak- 
cję „Kuriera Porannego“. Miała 
ona slanowić koalicję stronnictw 
centrowych ł lewicowych do socja- 
listów włącznie. Z chwilą, gdy 
wśród ludowców I wśród N, P, R. 
biora górę prądy umiarkowane, kon 
cepcja ta siłą rzeczy traci wszelkie 
szanse realizacji", 


Mamy wrażenie, że wywcdy 
„Czasu“ opierają się na f. zw. 
rzeczywistości nierzeczywistej. 


Inaczej ujmuje położenie 
„Dziennik Narodowy", który 
widzi w kraju „dwie mobiliza- 


cje“ — jedną oczywiście mar- 
ksistowska, drugą — narodo- 
wą: 


„Szybkość i sprawność mobiliza- 
cji nacjonalizmu polskicgo zapew- 
ni narodowi i państwu osiągnięcie 
tych wielkich celów i uchroni je 
od politycznego upadku, któryby 
musiał nastąpić nieuchronnie, gdy 
hy marksizm zwyciężył. 


Dwie mobilizaeje, które odbywa- 
ją się oheenie w kraju, są przeto 
zjawiskami pierwszęrzędnego zna- 
czenia i opinia publiczna nie tyl- 
ko to znaczenie musi w całości do- 
ceniać, ale 1 nstosunkowywać się 
do nich czynnie*, 


PRZEMIANY I WNIOSKI. 


| w artykule wsiępnym 


„W ciągu oku, który przeminał 
all dn. 1 maja r, 1936 do dn. 1 me- 
ja 1937 r. polski ruch socja'*tycz- 
ny uczynił wielki krok naprzód w 
trzech dziedzinach; 

1) w ńziedzinie 
masowośŚci; 

2) w dziedzinie wewnętrznej spo: 
isłości i zwartości: 

%) w dziedzinie siły atrakcyjnej, 
przyeiągającej, która wywiera na 
Żywłoły i grupy stojące dotun da- 
leko od nas i na te, które, swego 
czusu od nas odeszły w godzinach 
słabości duchowej, w godzinach za- 
iamania się ideowego czy moralne- 


rs cyś6 
ga. 


swojej wlasnej 


NIE MA KONJUNKTURY NA 
PATRIOTYZM. 


„Dziennik Poranny“ omawia 
ostatnią 
enunejację komunistycznej par- 
ti Polski, w której, jak pisze, 


„Komunistyczna Partia Polski za 
jeła się niebezpieczeństwami grożą- 
cymi niezawisłości Rzeczypospolitej 
i ogłasza gotowość ohrony niepo- 
dległości państwa. Staje demonstra 
cyjnie na pozycjach patriotyzmu i 
obrony niepodległości, a więc — 
wydawałoby się pozornie — na sta- 
nowisku państwowym*, 


Z powodu lego nowego stano 
wiska „Dzienmik Poranny“ py: 
la: 


„Czy najnowsza deklaracja wpró 
wndzająca nowy motyw pafriotyz- 
mu, zmienia ten stan rzeczy i czy 
zmienić powinna nasz stosunek do 
tdzizłalności Komunistycznej Partii 
Polski, Najłatwiej byloby zbyć to 
pyfanic frazesem o  nieszczerości 
deklaracji, o podszywaniu się pod 
Lasła patriotyczne w celach wy- 
jącznie taktycznych, Nie sądzimy 
jednak. żeby ła najłatwiejsza od- 
powiedź była wystarczająca * żeby 
całkowicie wyjaśniła zjawisko, Nie 
mamy najmniejszych podstaw twler 
dzenia, że hasło obrony państwa 
polskiego przed Niemcami hitle- 
rowskimi 1 przed faszyzacją oraz 
jak najściślejszege oparcla polityki 
polskiej o sojusz z Francją, Repu 
bliką Czcchosłowacką I Rosją So- 
wiecką, nie jest hasłem szczerym w 
uchwałach Komunistycznej Pasty 
Polski“, 


Chodzi o to, aby tem patro- 
tyzm nie był koniukturalnym. 
„Patriotyzm — pisze „Dziennik 


Poranny* — nie może wybierać w 
zależności od koniunktury między 
totalizmem niemieckim I jskim. 
Nie może czynić sobie jakichko]- 
wiek zastrzeżeń, a nade wszystko 
nie może karmić się pożywką poli- 
tyczną obcych naszej racji stanu 
ośrodków dyspozycji politycznej i 
organizacyjnej“, 


O RZĄDZIE FRANCUSKIM. 


O rządzie frontu ludowego pł 
szą „Kurier Polski“ i „Kurier 
Poranny“. Organ Lewiatana 
przepowiada p. Blumowi klę- 
ske: 

„Życie gabinetu Bluma wisi na 
wątłej nitce kompromisu między 
radykałami z jednej, a socjalista- 
mi i komunistami z drugiej stro- 
ny. Nitka ta jest w najwyższym sto 
pniu niepewna, a jej ciągłe wzmac 
nianie musi być sztuką nielada. 


„Kurier Poranny“ jest rów- 
nież zdania, że rząd Bluma wi 
si na nitce, ale aby nie stawiać 
niesprawdzających się przepo- 
wiednf przyznaje gabinetowi 
— zręczność: v?? 


„Każdego innego premiera mu- 
siałby położyć epidemiczny chaos 
robót wystawowych Blumowi 
słaży on do szachowania zarówno 
prawicy jak i lewicy: pierwszej za 
leży na jaknajszybszym otwarciu 
"wystawy, mającej zapoczątkować 
poprawę sytuacji gospodarczej; dru 
ga natomiast działa na zwłokę, spo- 
dziewając się tym sposobem uzy- 
skać miliardowe kredyty na walkę 


a R DIAL mz SBE". Ut 7 E ukr Wn ARA NK Bri AA EO R SR ZÓR 


« klęską bezrobocia. A Blum prze- 
ciwstawia te zasadniczo sprzeczne 
sobie dążności, by móc odgrywać 
wygodną rolę supcrarbitra*. 


St Gr. 


DZIŚ! wesoły czwartek DZIŚ! ONKUR$ WALCA 
wW TABARINIE ANGIELSKIEGO! 


Firma MI ARTINAL. Piotrkowska 59 


wyznaczyła dla najwytworniejszej pary szereg cennych nagród 1 


Powiększony programi Orkiestra Adi Rosnera. Liczne niespodziank 


„Robotnik“ w artykule wstęp 
nym podkreśla fakty, ujawrio- 
ne w czasie obchodu 1 maja, 
stwierdzając ich znaczenie: 


Str. 8 
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Nr. 123 


nami Weie | Adwokat Kinderman ukarany grzywną 


DYŻURY APTEK. — Nocy dzi- 
siejszej dyżurują następujące apte- 
ki: L. Steckela, Limanowskiego 37, 
Sz. Jankielewicza, Stary Rynek 9, 
T, Stanielewicza, Pomorska 91, A. 
Borkowskiego, Zawadzka 45, B, 
Głuchowskiego, Narutowicza 6, St. 
Hamburga i S-ka, Główna 50, L. Pa 
włowskiego, Piotrkowska 30/. 


W dniu wczorajszym sąd 
grodzki w Łodzi rozpatrywał 
sprawę przeciwko adwokatowi 
Walterowi Kindermanowi. 

Adw. Walter Kinderman zgło 
sił się w dniu 6 marca do kance- 
larii urzędu prokurałótskiego, 
pragnąc poznać się z pewnymi 
aktami. 

Sekretarz, który go przyjął w 
kancelarii był bardzo zajęty i 
polecił mu chwilę zaczekać. 


Lustracja 
gospodarki Łodzi 


Zgodnie z naszą zapowiedzią, w 
dniu wczorajszym rozpoczęła się 
iustracja gospodarki zarządu miej 
skiego w Łodzi przez kontrolerów 
związku  rewizyjaego samorządu 
terytorialnego, wszczęta na skutek 
prośby prez. Godiewskiego. Rewi- 
zję przeprowadzają: pp. Pawlak, 
Janczewski,  Kosmaczewski, Pa 
włowski i Grochowski. 

Lustracja rozpoczęła się jedno- 
cześnie w trzech wydziałach: prezy- 
dialnym, oświaty i kultury oraz go 
<podarczym. 

Jak się dowiadujemy, rewizja go 
spodarki miejckiej potrwa ponad 
miesiąc. 


Zaostrzenie strajku 
rzeźników żydowskich 


Jak już donosiliśmy, rokowa- 
nia, prowadzone między żydow- 
skimi czeladnikami rzeźnickimi 
a mistrzami nie dały wyniku i 
czeladnicy proklamowali strajk. 

W dniu wczorajszym zaostrzo 
no akcję strajkową i ezeladnicy 
ekupowali warsztaty poszcze- 
gólnych przedsiębiorstw. 

Okupacja objęła największe 
zakłady: Diszkina przy ul. Piotr 
kowskiej 8, Piotrkowskiej 25, 
Nowomiejskiej 25, 11-go Listo- 
pada 20, Diamanta przy uł. Za- 
wadzkiej 9, Gdańskiej 14, Piotr- 
kowskiej 45. Piłsudskiego 50, 
Nowomiejskiej 24, dalej ,zjedno- 
czonych rzeźników żydowskich, 
Halperna, Amzela, Brzezińskie- 
go i innych. 

Łącznie pracuje 150 pracow- 
ników, z czego 120 okupuje war 
sztaty. 

Komisja strajkowa zawiado- 
miła pracodawców, że strajk nie 
zostanie przerwany wcześniej, 
dopóki nie będą uwzględnione 
żadania robotników. 


m Z 


Po wejściu w życie nowych 
przepisów o przemiale mąki. 
łódzkie władze _starościńskie 
stwierdziły, iż niektórzy kupcy 
mączni į właściciele składów n2 
terenie naszego miasta dopusz- 
czają się wykroczeń, 

Stwierdzono mianowicie ma- 
gazynowanie i sprzedawanie mą 


— — | O. ZZ 


707.600 zł. dla 


Jak donosiliśwmy w swoim czasie 
do zarządu miejskiego wpłynęło 
mnóstwo podań o kredyty na drob- 
ne budownictwo. Aczkolwiek w bu- 
dżecie przeznaczono na ten cel 700 
tys. zł, podania opiewały w sumie 
na 5 milionów złotych. Wobec ta 


Awantura przed Funduszem Pracy 
Sprawcy skazani na 5 dni bezwzględnego aresztu 


W dniu 4 b. m. z lokalu biu- Byli to: Józef Sasanek (Kątna 
ra Funduszu Pracv przy ulicy | 108), Stanisław Leśniewicz (O- 
Rembielińskiego 1-7 wyszła gru | bywatelska 41) i Aleksander Pa 
pa bezrobotnych w liczbie oko- | włak (Mielczarskiego 15). 
ło 60 osób. Bezrobotni udali się 
przed gmach wojewódzkiego 
biura Funduszu Pracy przy Al. 
Kościuszki 1 i usiłowali przemo 
cą dostać się do wnętrza lokalu. 

Przybyła na miejsce policja | 
rozproszyła zebranych, zatrzy- 
mujge trzy osoby, które zacho- 
wywały się agresywnie, 


2 dusodnie aresziu 


za okrzyk w dniu 1 maja 


W dnin 1 maja przy zbiegu ulie | postawiony w stan oskarżenia ) 
Piotrkowskiej i Głównej biorący u | wczoraj odpowiadał przed sądem 
dział w pochodzie I. Moncarz (An , starościńskim. 
drzeja 11) wzniósł okrzyk: „Precz W wyniku rozprawy Moncarz 
z rządem ciemiężenia robotnika i | skazany został na 2 tygodnie bez- 
wzgłędnego aresztu. 


Postawiono ich w stan oskar- 
żenia z tytułu zakłócenia spoko- 
iu publicznego i wczoraj odpo- 
wiadali oni przed sądem staro- 
ścińskim. 

W wyniku rozprawy skazani 
oni zostali po 5 dni bezwzględ- 
nego aresztu każdy. 


chłopa”. 
Moncarz został z tego powodu 
CAPITOL "™ ' 
nastepnych! 


Zakrojony na 


Wielki sukces polskiej produkcji filmowej! — 
RYSZARDA 


miarę arcydzieł zagranicznych film reżyserii 
ORDYNŃSKIEGO p. t. 


AMERYKAŃSKA AWANTURA 


W rolach głównych kwiat aktorstwa polskiego: 
Eugeniusz Bodo, Zofia Nakoneczna, M. Ćwiklińska, 
M. Znicz, Sielański, A. Didur, Tadeusz Frenkiel 


Ceny miejsc na wszystkie seanse od 54 gr. 


| 


ki o wyższym 


Wówczas obrażony adw. Kin- 


za nieprzyzwoite zachowanie sie w kance- 
iarii urzeđu prokuratorskiego 


W dniu wczorajszym odbyła ' twierdząc, że w zwrocie adw. 


derman odezwał się do sekre | się sprawa. 


tarza, że „trzeba umieć odróż* 
niąć ludzi, a jeżeli nie posiada 
się tego daru, dochodzi się do 
absurdu'*. 

Sekretarz, czując się dotknię: 
ty tą uwagą, zameldował o tym 
władzom przełożonym į w kon- 
sekwencji adw. Kinderman z0- 
stał postawiony w stan oskarże- 
nia. 


przemiale, 
wskazany w rozporządzeniu. 
W związku z tym łódzkie sta- 
rostwo grodzkie zarządziło kan- 
trolę miejsc sprzedaży mąki. 
W wyniku kontroli w skła- 
dzie firmy „Rozen i S-ka™ przy 
ulicy 11-go Listopada 91 skon- 
fiskowano 418 worków mąkł, w 


PIOTRKOWSKA 86 


113 petentów 


Jak rozdzielono kredyty budowlane w Łodzi 


kiego stanu, na pierwszym posie: 
dzeniu komiteiu rozbudowy miasta 
wyłoniona została czteroosobowa 
komisja, z zadaniem zbadania komu 
należy się pierwszeństwo przy przy 
znawania kredytów. 

Komisja skończyła swe prace i 
wczoraj odbyło się w sali posiedzeń 
zarządu miejskiego drugie posiedze 
nie komitetu rozbudowy. 

Przewodniczył prez. Godlewski, 
Po odczytaniu i przyjęciu protukółu 
z poprzedniego posiedzenia, wysłu 
chano wniosków komisji i przystą: 
piono do rozpatrzenia podan. 

Postanowiono przyznać pożyczki 
105 petentom na sumę 539,600 zi 
craz 8 pelentom na budownictwo 
blokowe o mieszkaniach małych na 
krańcach miasta — na sumę 168,000 
złotych. 

Ogółem więc przyznano 113 pe- 
tentom sumę 707,600 zł. Jednocześ- 
nie postanowiono wszcząć starania 
o dalsze kredyty i wysłano pisma 
do centrali Banku Gospodarstwa 
Krajowego o dodatkowe półtora 
miliona złotych na drobne budow: 
nictwo. 


a Z O A Sa 


Absolwenci Szkoły Masażu 


leczniczego 
składają naiserceczn'=lsze 


kierownikowi szkoły p. D-rowi 1. Handz- 
lowi i p. p, wykładowcom sa sumien- 
ne nauczanie i umożliwienie usyska- 


nia dyplomu Wojewódzkiego. 


flagi narodowe 


Nocy wczorajszej nieujawnieni úa 
kradzieży 
dwuch flag narodowych, które wi: 
parku 


tąd sprawcy dokonali 


siały u bramy wejściowej 
miejskiego „Żródliska” przy ul. Re. 
kicińskiej. 

IX komisariat policji wszczął po 
szukiwania za 
dzieży. 


sprawcami kra- 


Oskarżony do winy się nie 


przyznał twierdząc, że nie miał; 


tendencji obraźliwych. 

Prokurator domagał się suro- 
wćj kary dowodząc, że jako ad- 
wokat winien był zachować się 
odpowiednio. 

Obrońca oskarżonego adw. 
Forelle w dłuższym przemówie- 
nin usiłował obalić oskarżenie 


Komfisikaty i kary za mieprzepisowy przemiał 


niż , składzie Wolfa Wajsa przy Sta- 


rym Rynku 13 skonfiskowano 
82 worki mąki. 

Pełnomocnik firmy ..Rozen i 
S-ka* — U. Rozen (Mielczarskie 
go 16) i Wolf Wajs odpowiadali 
wczoraj przed sądem starościń- 
skim, który skazał obu kupców 


|mącznych po 300 zł. grzywny, 


z zamianą na 14 dni aresztu. — 
W stosunku do Rozena zatwier- 
dzono konfiskatę 100 worków, a 
w stosunku do Wajsa wszyst- 
kich 82 worków. 


Kindermana nie było obrazy u- 
rzędnika, gdyż treść słów nie 
posiada eech obraźliwych. Ca 
zaś do fotelu, w którym oskar- 
żony miał się rzekomo rozpie- 
rać, obrońca twierdzi, że Kin- 
derman jako rosły mężczyzna, 
nie mógł pomieścić się w małym 
fotelu i dlatego pozycja jego ma 
gła się wydać nieco nieprzyzwo- 
ita. 


Sąd po wysłuchaniu przemó- 
wień udał się na dłuższą naradę, 
na której zapadło orzeczenie, 
mocą którego adw. Kinderman 
został uniewinniony od* zarzutu 
obrazy urzędnika i skazał go na 
tomiast za nieprzyzwolte zacho 
wanie się na 100 zł. grzywny: 
wzgl. na 5 dni aresztu. 


Sąd w motywach zaznaczył, 
że nie dopatrzył się obrazy tu- 
rzędnika, ale z całości zachowa- 
nia się adw. Kindermana wyni- 
ka lekceważenie w stosunkn da 
kancelarii urzędu prokurator- 
skiego. 

Jako okoliczność łagodzącą 
sąd podkreślił brak złej woli o- 
skarżonego. 

Obrońca zapowiedział apela- 
cję. 


Tarśnęła się na życie 


trapiona ciężką chorobą i brakiem środków na leczenie 


Wczoraj w południe 26-letnia 
fryzjerka [rena Wojciechowska, 
zamieszkała przy ulicy Kiliń- 
skiego 167, targnęła się na ży- 
cie zażywając dużą dozę jakie- 
goś nieznanego proszku. Wez- 
wany lekarz pogotowia prze- 
wiózł denatkę do szpitala w Ra- 
dogoszczu w stanie groźnym. _ 


Samobójczyni pozostawiła © 
koło 15 listów, adresowanych 
do krewnych, znajomych i 
władz, w których wyjaśnia, iż 
odbiera sobie życie z powodu 
ciężkiej choroby. Wojciechow- 
ska chora na zapalenie stawów 


czałni społecznej, skąd z powo- 
du wyczerpania się prawa do 
świadczeń onegdaj ją wypisano. 

Z nogą w gipsie przewiezio- 
no chorą do domu. Nie mając 
pieniędzy na dalsze leczenie eięż 
kiej choroby, fryzjerka ustowa 
ła odebrać sobie życie. 

* 


W mieszkaniu przy ul. Soko- 
la 23 otruła się kwasem solnym 
60-letnia Wiktoria Kasprzak. — 
W stanie beznadziejnym odwie=< 
ziono denatkę do szpitala ubez- 
pieczalni społecznej. 

Przyczyna rozpaczliwego kra 


przez dłuższy czas przebywała | ku — rozstrój nerwowy. 


na kuracji w szpitalu ubezpie- 


DU 


Już w następnym 


Niezapomniana bohaterka filmu „Boczna ulica” 


IRENA 


NNE 


w ostatnim 
wspaniałym filmie 


reżyserii 


Ryszarda Bolesławskiego 


programie 
kina „Casine" 


ROBI KARIERĘ! œ 


Ne. 123 


6. v. — „GŁOS PORANNY" \— 1937 


Sr. 9 


Grand-Kino_ 


Dziś i dni następnych! 


Polski film zakrojony na 


W rolach główn.: Ba 


miarę arcydzieł światowych pt. 


rszczewska, Cybulski, 
J. Stępowski i Białoszczyński. 


ancii Serca ze~ 2 PORANKI 
©1212 (eny od 85 Sr. 


«« „Prawo Wagnera". -- Walka Forda 


Z bte ie == M owy w St. Zjednoczonych. =» „Robotnik“ w Chicago 


(Wywiad „Głosu Porannego“ z p. Adamem Walczakiem, sekretarzem zarządu głównego związku włókniarzy, 
SO na konferencję włókienniczą w Waszyngtonie) 


Do Łodzi powrócił 
p. ADAM WALCZAK, sekretarz 
zarządu głównego związku zawo 
dowego robotników i robotnie 
przemysłu włókienniczego w Pol 
sce, który brał udział w pracach 
dełegacji polskiej na Międzyna- 
rodową konferencję włókienni- 
czą w Waszyngtonie. 

Zainteresowani wynikami prac 
delegacji i opinią p. Walczaka, 
zwróciliśmy się do niego i otrzy- 
maliśmy szereg bardzo cieka- 
wych informacji. 

— Ameryka jest krajem tak 
olbrzymim, operującym tak 
wielkimi cyframi i takim esza- 
łamiającym rozmachem —  za- 
czyna p. Walczak — że istotnie 
trudno mówić o całokształcie ży- 
cia. Dlatego też ograniczę się do 
dziedzin najbardziej nas obcho- 
dzących, omówię ogólną sytua- 
cję w związku z życiem pola- 
ków w USA. a dopiero później 
samą konferencję. A 

— Nie ulega wątpliwości, że 
sytuacja gospodarcza w USA. 
zmieniła się w ciągu ostatnich 

kilku lat na lepsze. 


Dowód: zwiększenie stanu za- 
trudnienia w eałym przemyśle, 
a w szczególności we włókien- 
nictwie. 


Nowa prosperity 


— Czy nie należy tego przypi- 
sywać raczej skróceniu ilości go 
dzin pracy? 

— Oczywiście, że i to wpłynę- 
ło w sposób zasadniczy. Męż- 
czyźni pracują obecnie w Ame- 
ryce 40 godzin w tygodniu, ko- 
biety tylko 36 godzin, ale stan 
zatrudnienia wzrósł o wiele zna- 
czniej, a przyczyn tego zjawi- 
ska szukać należy 


W OGÓLNEJ PROSPERITY. 
Zmniejszenie ilości godzin pra- 
cy pociągnęło w konsekwencji 
zmniejszenie zarobków robotni- 
czych, a stąd wielka obecnie w 
Ameryce akcja Świata pracy o 
lepsze warunki. Włókniarze, me 
talowey, górnicy, a w handlu — 
pracownicy umysłowi walczą o 
umowy zbiorowe, urlopy, wyna- 
grodzenia i t. p. 


pa M kj Zna Szin PA RZ WE ZZ ZZ OR IZY) POZA | 


Akcję prowadzą związki za- 
wodowe, którym w sukurs przy- 
szło zatwierdzone przez Sąd Naj 
wyższy t. zw. „prawo Wagnera'*, 
które nie tylko legalizuje związ- 
ki zawodowe, ale pozwala nawet 
zmusić robotnika do należenia | «==. 
do związku, skoro większość je- 
go kolegów fabrycznych należy 
do danej organizacji. W ten spa 
sób ruch zawodowy wzmacnia 
się z dnia na dzień, Południowe 
stany USA. były już oddawna 
doskonale zorganizowane, a r9- 
hotnicy uŚświadomieni klasowa, 
to też przemysł miał tu duże trud 
ności z redukcjami personalny- 
mi i redukcjami prac. Wiele -ol- 
brzymich koncernów postano- 
wiło wobec te”o przenieść się ną 
północ, gdzie akcja związków za 
wodowych nie była dostatecznie 
skonsolidowana. Z kolei związ- 
ki zawodowe skierowały. cały wy 


siłek na zorganizowanie robotni- | 


ków stanów północnych 


Dwie wielkie organizacje: Fe- | 
deracja Pracy i Komitet Prze-| 
mysłowo - Organizacyjny t. zw. 
C. I. O., skupiające miliony człon 
ków, działaj ją na szeroką skalę i 
widać już wyniki ich prac. C. L | 
O. propaguje t. zw. „strajki sia- 
dane“, odpowiadające strajkom | 
okupacyjnym i w ten sposób wal | 
czą o prawa robotnicze, dotąd w | 
Ameryce wyjątkowo zaniedba- 
ne. Na czele C. I. O. stoi słynny | 
Davis. Walczy z nim Ford, któ- | 
ry oświadczył, że nie dopuści do| 
konsolidacji związków na półno- 
cy, ale dotąd zwycięstwo jest po 
stronie robotników. Inne związ 
ki nie odgrywają większej roli. 
Słabe organizacje faszystowskie, 
w ruchu zawodowym w ogóle 
nie uczestniczą, ograniczając się 
do działalności raczej społecz- 
nej. 

— Jak przedstawia się kwe- 
stia ustawodawstwa socjalnego i 
bezrobocia? 


Ustawy socjalne 


— Jak zaznaczyłem, ustawo- 
dawstwo socjalne w Ameryce 
hyło zaniedbane, a właściwie — 
nie istniało. Pracodawca nie 
miał żadnych obowiązków Wo- 
bec robotnika, nie istniał furik 
dusz żapomogowy, ani emery tati 
ny czy chorobowy, nie było pe) 
wet ustawowych urlopów i wy- 
nagrodzeń za nadgodziny. ny 
piero od 1 lutego Roosevelt zł 
wadził uhezpieczenie na wy 
dek bezrobocia i na starość. Ya. 
razie robotnicy i przemysłowcy 
płacą na ten cel po 3 proc., przy 
czym prawa emerytalne uzyska ; 
pierwsza grupa robotników do- 
piero za cztery lata. Do lutego. 
bezrobotni otrzymywali zapo- 
mogi tylko z instytucji filantro- 
pijnych. Zapomogi były wyso- 
kie, wynosiły bowiem 18 dola- 


| 
| 


sprzedają domki na raty z tym 
warunkiem, że dopóki ostatnia 
rata nie zostanie wpłacona, dom 
stanowi własność towarzystwa. 
Bardzo często towarzystwo bu- 
dowlane robi wszystko co w je- 
go mocy, aby uniemożliwić ro- | 
botnikowi wpłacenie ostatniej 
raty i zdarza się, że domek, któ- 
ry już kilka razy zmieniał loka- 
torów, ciągle jeszcze jest własno- 
ścią spółdzielni. 


Polacy w Ameryce 


— Jak żyją polacy w USA.? 

— Qlbrzymią większość czte- 
romilionowego skupiska pola- 
ków amerykańskich stanowią ro 
botnicy i chłopi. Polacy grupu- 
jest wysoka. Wielu mieszka w |ją się w czterech wielkich związ- 
trzypokojowych mieszkaniach z|kach: Związek narodowo - pol- 
łazienkami, niektórzy mają auta. |ski, Związek rzymsko - 

Robotnicy grupują się prze-(ki, Związek polek i Związek so- 


cjalistów połskich, który „wyda- 
Do Berlina 


na czele, stworzył kasę pomocy 

i założył szereg uniwersytetów 
od 25.V, do 2.VL 
25.V, do 9.VL 


ludowych. Największe skupiska 


polaków. to: Chicago, Milwauke, 
ocz izka indywidualne 


la Fiordy dy Norwegii 


od 15—26.7. — zł. 330.— 


Adam Walczak 


lowiec, robotnik budowlany, 


Życie amerykańskie jest ucią- 
żliwe, tempo zabójcze. Pęd w 
kierunku mechanizacji nie zma- 
lał ani na chwilę, nagina się czło 
wieka do wymogów maszyny, 
spycha do roli służącego auto- 
matu. Kolejkę podziemną obsłu 
guje tylko dwuch ludzi, tramwa 
je zanikają, a samochód staje się 
zbyt powolnym środkiem komu- 
nikaeji, wobec szalonego ruchu 
ulicznego. 


— Jaki jest stosunek rządu do 
mas robotniczych? 

— Finansjera dalej oczywiście 
trzęsie życiem amerykańskim, | 
ale Roosevelt zdradza chęci po-| 
ə  lepszenia bytu robotnika. Dele- 

| gat rządu oświadczył między in- 
nymi gotowość ratyfikowania u- 


Informacje i zapisy: 


Wagons-Lits/Cook 


Piotrkowska 63 i 6. 


Sy TE NAJMELODYJNIEJSZY PRZEBóJ WIEDNIA! 
„2 

e PU WALC nad NEWA 
CJE: 1} W roli Johana Straussa znakomity Pawel Hórbiger 


Nowy wspaniały sukces 


I" Eggertl-Kiepurowe, 


„BLOND CARMEN” 


Gr. 


w rewelacyjnym 
filmie 


rów tygodniowo, podczas gdy 
średnie uposażenie pracującego 
dać stopa życiowa bezrobotnych 
€ ASINO 
Dziś 3 poranki (I. 
Ug. 12, 2, 4. Ceny od 
ErEBE JĄ 

od 12—2 i 2—4 12—2 i 2—4 
$ala Filharmonii 

Narutowicza 20, telef. 213 84 


wynosiło 25 dolarów. Jak wi- 

P, 12 2.4.6 8. 10 2. 4.6 8. 10 
Kino a EA 
Ceny od 


Bilety do nabycia w kasie 
Iharmonli 


$ala Filharmonii 


Telefon 213-84 


Bilety do nabycia w kasie 
ilharmonii. 


Występy Warszawsk. Teatru 
Artyst. Literack. 


DZIŚ, czwartek dnia 6 maja 2 przedstawienia o godz. 4 po poł. (ceny 
zniżoze) i o gods. 9 wiecz. przebojowe widowisko p. t, 


3 6 2 częściach, 
„iiefłcier Pieiruszka issiran 
We włorek, dnia 11 maja b.r. o godz. 8.45 wiecz. 


e Watt Lucienne BOYER 


wraz z jej reprezentacyjnym zespołem jaszuwym w zupełnie nowym pro- 
gramie. — Passe-Partout i bilety wolnego wejścia nieważne za wyfitkiem 
ściśle urzędowych. 


| 


katolic- | wego, zasiawek sercowych, 


Í 


Sauna EYE 4 WĘU "RURA "TRA denr 


ważnie w domach spółdziel- | chwały o 40-godzinnym tygod: 
czych. Towarzystwa budowlane j 


niu pracy, jeżeli zostanie ona na 
konferencji uchwalona. 


Bilans konferencji 


— Jakie są wyniki konferen- 
cji waszyngtońskiej? 

— Trudno mówić o wynikach, 
można natomiast mówić o postu- 
| latach Biura Pracy w Genewie i 
będą one przedmiotem dyskusji 
na czerwcowej sesji. 

W dziedzinie badania warun- 
ków polityczno - gospodarczych, 
w jakich znajduje się przemysł 
włókienniczy, postanowiono prze 
słać do Genewy następujące po- 
stulaty: 

przy zawieraniu traktatów han 
dlowych należy brać pod uwagę 
te państwa, gdzie jest wysoki 
standart życia robotniczego i są 
przestrzegane zasady ustawo- 


Przy schorzeniach woreczka serco- 
mięśnia 
sercowego i nerwów Serca, mala szklan 
ka naturalnej wody gorzkiej 
Franciszka - Józefa stosowana rano 
na czczo oczyszcza jelita i skutecznie 
sprzyja trawieniu, nie wywołując żad- 
nych przykrych objawów. Zalecają lek. 


dawstwa socjalnego. Zaleca się 
dla tych krajów zniesienie ha- 


Filadelfia, najczęściej spotyka- rjęr celnych dla skutecznej wal- 
nym zawodem: włókniarz, meta ķi z dumpingiem; 


należy udostępnić źródła su- 
rowcowe, 

przez potanienie surowca spo 
wodować otwarcie dróg do wxi 
głównie dla tkanin bawełnia- 
nych, 

uznać za niestosowne premio- 
wanie eksportu; 

powołać stałą komisję dla ba- 
dań socjalnych i ekonomicz- 
nych; 

przez obniżenie kosztów pro- 
dukcji, obniżyć koszty wyrobów; 

W dziedzinie polityki socjal- 
nej, konferencja uchwaliła: 

należy zawierać dobrowolne 
umowy między pracodawcami a 
robotnikami, regulujące warun- 
ki pracy i płacy, a ponieważ nie 
ma gwarancji przestrzegania 
tych umów, winny je ratyfiko- 
wać rządy państw; 

w sprawie skrócenia dnia pra: 
cy wypowie się konferencja Mie 
dzynarodowego Biura Pracy. 


Postulaty Folski 

W dalszym ciągu poruszono 
sprawę zatrudniania kobiet i mło 
docianych, pracę w nocy, urlo- 
py, zmiany, zapomogi wypadko 

weit p. 

W dziedzinie statystyki posta- 
nowiono badać periodycznie: za- 
trudnienie, koszty robocizny i 
konsumcję. 

— Jakie były postulaty pol- 
skiej delegacji? 

— W generalnej dyskusji mõ- 
wiłem o 
KONIECZNOŚCI SKRÓCENIA 

DNIA PRACY, 
o ratyfikowaniu umów zbioro- 
wych przez czynniki rządowe i 
o udostępnieniu surowców. 

Tu miałem zamiar wspomnieć 
o niszczenia bawełny i premiach 
za nieobsiewanie, ale umitygo- 
wano mnie ze względu na gospo 
darzy — kończy swe interesują- 
ce wywody p. Walczak 

J.N. 


to 6.V.— „GŁOS PORANNY” — 1937 Nr. 12: 
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W dniu 3 maja b. r. zmarł w Nicei w wieku lat 69 
nasz nieodżałowany długoletni Prezes 
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Wiceprezes honorowy Związku Przemysłu Włókienniczego w Państwie Polskim, 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi. 

W Zmarłym tracimy WA? przewodnika, który 
wszystkie swe siły, energię, wiedzę i bogate doświad- 
czenie poświęcił rozwojowi naszego przedsiębiorstwa. 

Pogrzeb odbędzie się w Wiedniu. 

Pamięć o Zmarłym zachowamy na zawsze! 
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darzą i Dyrekcja 
Spółki Akcyjnej Wyrobów Wełnianych i Bawełnianych 
M. SILBERSTEINA W ŁODZI. 


W dniu 3 maja b. r. rozstał się z tym Światem 
w Nicei w wieku lat 69 


2. P. y 
Wiceprezes honorowy Związku Przemysłu Włókienniczego w Państwie Polskim, 


długoletni Prezes Spółki naszej, 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi. 


W Zmarłym tracimy światłego Kierownika o wy- 
jątkowej energii i wybitnych walorach serca i umysłu. 

Pogrzeb odbędzie się w Wiedniu. | 

O Zmarłym zachowamy na zawsze wdzięczną 


pamięć! 


ZARZĄD i DYREKCJA 


Spółki Akcyjnej Pioirkowskiej Manufakciury 


8.V= 


W dniu 5 maja b. r. zmarł w Nicei 


MAURYCY POZNAŃSKI 


nieodżałowany nasz Szef i Prezes. 


Zmarły przyświecał nam swoim przykładem nie- 
strudzonej energii i dzięki zaletom serca zaskarbił 
sobie na zawsze naszą wdzięczność. 


Cześć Jego Świetlanej pamięci! 


URZĘDNICY 


Spółki Akcyjnej M. Siłbersieina w Łodzi 
Spółki Akcyjnej Piońrkowskiej Manuśakiury 


W dniu 5 b. m. rozstała się z sę światem po długich i eiężkich cier- 


pieniach nasza najukochańsza 


BRONISŁAWA KAŁUSZYNER 


przeżywszy lat 28. ur. Edelbznumn 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś, w ezwartek, dn. 6 bm. 
o godz. l-ej z domu przedpogrzebowego na cmentarzu żydowskim. 


O smutnym tym ciosie zawiadamiają pozostali w nieutulonym żalu 


Mąż, rodzice, bracia i rodzina 


Cztery wypadki uliczne 
Pod kołami samochodów i rowerów 

Wczoraj na terenie naszego mia: | przewieziono Mikosza do szpitala 
sta zanotowaliśmy cztery wypadki | ubezpieczalni społecznej. Szofer 
uliczne, zbiegł. Poszukuje go policja. 

Przed domem przy ul. Andrzeja Na ul. Pabianickiej przejechany 
nr. 13, jadący na rowerze Józef | został przez samochód półciężaro: 
Wolanowski (Pomorska 185) naje- | wy 7-letni Zygmunt Pełka (Kraku- 
chał w pełnym pędzie na Antonie- | sa 6), którego odwieziono do szpi 
go Błaszczyka (Słowiańska 16). tala. Szofer został przez policję za 

Przy zbiegu Miedzianej i Wodnej | trzymany. 
jadący na rowerze strażak 29-letni 
Jan Kempa (Ogrodowa 26) najechą 


Dla uczczenia pamięci b. p. z Do- 
branickich Estery Abrahamowej Walfisz 


uy został przez drugiego cyklistę, 

2 nę F Pis S s iH przy uroczystości poświęcenia po- 
skutkiem czego spadł z roweru i |É mnik rodzina zaofiarowała: 
odniósł obrażenia głowy. Zł. 25.— na „Bajs Izrael” 

P x E , Jakóba 12 
a rzed domem przy ul omor ZŁ na-zOstataią: Posługę” 
skiej 19 przejechany został przez Piotrkowska 34 
samochód 58-letni dozorca domu 25.— na Klinikę Położniczą 


Sterlinga 18 
25,— na „Dom Starców“ 
Pomorska 54 


przy ul. Pomorskiej 18, Antoni Mi- 
kosz, który doznał złamania kilku 
żeber ocaz nogi. W stanie ciężkim 


Właścicielka domu schadzek 


skazana na 2 i pół roku więzienia 

W swoim czasie donosiłiśmy ©, rek. 
wykryciu domu schadzek w domu ; 
przy ul. Piotrkowskiej 209, którego 
właścicielką była Maria Wójcicka. 
Kiedy do mieszkania wkroczyli 
wywiadowcy, zastali tam kilka pa- 


wy skazał ją na 2 i pół roku 
zienia. 


W niemieckim dzienniku łódzkim 
„Freie Presse” z dnia 3 maja r. b 
ukazało się na pierwszej stronicy 
następujace wezwanie: 

„Niemcy, obudźcie się!” 

„16,913 dzieci niemieckich pozba 
wionych nauki w języku ojczystym! 
— W Łodzi 25 proc. mieszanych 
małżeństw niemieckich! — Nie ma 
przyrostu ludności niemieckiej 
w Łodzi! 

„W bezsile, rozbiciu i oderwaniy 


| od masy nie ma jutra dla niemiec- 


kości. — W czekaniu i bezwładzie 
czai się śmierć. W współpracy i jed 
ności — życie! 
„Niemey, skupiajcie się przy nas: 
„Walczymy o waszą przyszłość! 
—— O zjednoczone, mocne niemiec 
two! Wołamy was! Do szeregów 
Niemieckiego Związku Ludowego! 
-— Niemiecki Związek Ludowy w 
Polsce, okręg Łódź”. 
Z W e z w yo 
a a WA ETWA AT 1] 
ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA 


Staraniem sekcji odczytowej oddzia- 
łu łódzkiego Polskiego Czerwonego 


Wójcicka zasiadła wczoraj na ła: | Krzyża w niedzielę, dnia 9 b. m. o go- 
| wie oskarżonych sądu okręgowego 
w Lodzi, który w wyniku rozpra- 


dzinie 12 m. 30 w-sali P. C. K., przy 
ulicy Piotrkowskiej 203-5 p. dr. Tra- 
wiński wygłosi odczyt n. t.: „Zagadnie- 


wię- nie bólu w chirurgii“. Wstęp bezpłat- 


ny. — 


1 


Koledze Stefanowi Kałuszynerowi z po- 
wodu przedwczesnego zgonu Małżonki Jego 


BRONISŁAWY 


wyraża swe współczucie 


Syndykat Dziennikarzy Łódzkich 


Koledze Stefanowi Kałuszynerowi dotknię- 
temu zgonem Małżonki 


b. p. BRONISŁAWY 


wyrazy serdecznego współezucia składa 


Związek Dziennikarzy Sportowych R. P. 
Oddział w Łodzi. 


Uciekinierzy niemieccy 


przerwali okupację lokalu centr. komitetu 


ratunkowego 
Warszawski koresp. „Głosu Po- | 70 osób  usłuchali wezwania 
rannego” telefonuje: władz i niezwłocznie siedzibę 


centr. komitetu ratunkowego ©: 


Okupacja lokalu centralnego 
puścili. 


komitetu ratunkowego przy ul. 
Elektoralnej 6 zostałą zakończa | 
na. Do lokalu przybyli przedsta 
wiciele komisariatu rządu . sia 
rostwa, którzy wezwali ucieki- | 
nierów z Niemiec do przerwa- 
nia okupacji. Przedstawiciele 
władz oświadczyli okupantom, 
iż stworzony zostanie nowy ka 
mitet, który zajmie się podzia 
łem nadesłanych do Warszawy 
przez „Joint“ 5,000 dolarów po | „Głosu Porannego" 

między ubogą ludność żydow-| pracownicy Banku Kredytowo - 
ską. | Spółdzielczego w Łodzi składają na 
Uciekinierzy w liczbie około Dom Sierot, Zgierska 40, zł, 1,15. 


Należy dodać, że delegaci ko- 
,misariatu rządu i starostwa zja 
wili się u okupantów w towa- 
rzystwie kilku funkejonarin- 
szów policji. 


Ofiary 


złożone w administracji 


Str. 12 


6. V -— „GLOS PORANNY” — 1937 


Nr. 123 


Felieton 


Kixophon 


Sprzedawczyni w składzie in- 
strumentów muzycznych Dun- 
kelblond et Co, wyniosła ze szko 
ły handlowej (dział dla ekspe- 
dientek domów towarowycaj na 
stępującą zasadę: Klient ma za- 
wsze rację! 

Spensjonowany 


radca skar- 


bowy Wirsching zażądał od 
sprzedawczyni kixophonu. Po- 


wiedział powoli i wyraźnie: K-t: 
X-0-p-h-o-n. Młoda osoba zrozu. 
miała też całkiem dobrze kixo- 
phon, ale nie odpowiedziała by- 
najmniej: „Coś takiego wogóle 
nie istnieje: pan ma z pewnoś- 
sią na myśli saxofon!'*, lecz zni- 
kła z uprzeimym „Za chwilecz- 
kẹ“ w pokoju szefów. którzy 
właśnie grali w sześćdziesiąt 
sześć, 

— On myśli naturalnie saxo- 
fon — zbył szef Heiter ekspe- 
dientkę. 

— Nie. powiedział najwyraź: 
niej w świecie kixopbon — m 
sprawiedliwiła się dziewczyna. 

— W takim razie ma fioła — 
zakonkludował wspólnik. 

Dunkenblond powiedział szyb 
ko „40 i udał się do sklepu. 

— Czym mogć służyć. panie 
dobrodzieju? 

— Powiedziałem już raz pa- 
nieńce. że chciałbvm zobaczyć 
kixophon — srożył się Wir- 
sching, skuhiąc nerwowo szpa- 
kowałą bródke. 

— (o prosze? — nuniżenie za: 
pytał Dunkelblond. 

— Wy lu zdaje się wszyscy 
słabo słyszycie? — odparł rad- 
ca skarbowy. — A więc po raz 
trzeci: k-i-x-0-p-h-0-n! 

Zgadza się — pomyślał Dum- 
kenblond — on ma fioła. —Głoś 
no powiedział: —Aha, kixophon, 
naturalnie... kixophon. Chwilecz 
kę proszę, zaraz każę przynieść 
ze składu. Sekunde! — T znikł w 
biurze. 

— Jesteś blagier — powitał 
so Heiter. — Masz tak „40“, jak 
ja i to bez damy! 

— Nie płeć głupstw obu- 
rzył sie Dunkelblond — w skle- 
pie czeka wariat, a on tu ględzi 
o damach. Co my poczniemy! 
Ten gość nie ma dobrze w gło- 
wie. 

-— Ach — wrzasła ekspedient 
ka — proszę natychmiast zaalar 
mować polieję. Z panem Lemp- 
ke u nas w ofieynie tak sama 
się zaczęło, a później dostał a: 
taku szału i wszystko porozbi- 
jał w kawałki! 

— Głupstwo, straż pożarna 
wysłarczy! — rzucił pan Heiter, 

Ale Dunkelblond miał inny 
plan. Wariatom należy ustępo- 
wać — zachichotał i wydał o- 
Pew krótkie dyspozycje. P'o 
tym udał się z powrotem do 
skiepu. Okulary klienta zabły- 
sły zniecierpliwieniem. 

— Te kixophony — uśmiech- 
nął się zacierając ręce Dunkel- 
blond — pan dobrodziej nawet 
nie przypuszcza. jaki popyt ma- 
my na ten towar! Ida jak ciepłe 
bułeczki. Wczoraj sprzedaliśmy 
15 sztuk. Pan dobrodziej musi 
się jeszcze chwileczkę uzbroić w 
cierpliwość, moi ludzie zesta- 
wiają właśnie nowe instrumen- 
lv Otrzymujemy mianowicie je- 
dynie części składowe: ucierpia 
ły bowiem podczas transportu. 
Jak powiedziałem, sprzedaliśmy 
wczoraj 15 sztuk. Momencik! 

W magazynie lymczasem szef 
i ekspedientka złożyli kixophon. 
Składał się ze starej tuby gra- 
mofonowej, kawałka mosiężnej 
rury i kolorowej trabki jazzo- 
wej. W poprzek napięli dwie 
struny bania. Poza tym wkrę- 
cili małą harmonijkę. Ponadto 
wolne miejsce zdobił pedał for- 
tepianu i klawiatura organów. 

Dunkelblond zadowolony z 
siebie przetransportował potwo 
ra do sklepu. 

Milcząc i marszcząc czoło 
przypatrywał się Wirsching in- 


x 


| 
| 


Warszawski koresp 
rannego” telefonuje: 


„Głosu Po- 


Wczoraj nad ranem odbył się 


pogrzeb  tragieznie zmarłego 
chłopca,  5-lełniego Abrama 


! Szenkera, zastrzelonego podczas 
pochodu 1-majowego Bundu, 
Pochowanie ofiary strzałów 
odbyło się bez, rozgłosu. 

O godz. 6.30 rano przed 
gmach prosektorium zajechal 
karawan i auto z wywiadowca- 


1 


t 
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TEATR MIEJSKI 

| Dziś o godz. tó6-ej i w sobotę o godz. 
|16-ej sensacja Speyera „Adwokat i za- 
bójca*. Geny zniżone. 

Dziś oraz w piątek i w sobotę o go- 
dzinie 20,30 „Gdzie diabeł nie może”. 

TEATR POLSKI 

Dziś o godz. 16.30 (po cenach zniżo- 
nych) oraz o godz. 20,30 „Panna Mali- 
jezewska' z Jadzią Andrzejewską w ro 
li tytułowej. 

STEFAN JARACZ W TEATRZE 
POLSKTM 

Wkrótce rozpoczyna 
slepy Stefan Jaracz 
teatru „Ateneum“, 

Teatr „Ateneum“ wyslawia areydzie- 
ło Moliera „Szkołę żon“. Prócz tego 
wystawiona będzie zabawna, pełna naj 
przedniejszych dowcipów politycz- 
nych komedia - satyra A. Birabeua 
„Woźny i minister“, 


FOTOPLASTIKON Moniuszki 2 


BALI" egzotyczna wyspa 
* pięknych ludzi 
Wstęp 25 gr., młodz, 15 gr 


KONKURS LAUREATÓW SKRZYPCO- 


gościnne wy- 
na czele zespołu 


PIEGI awa KREM PRECIOSA PERFECTION 


Pogrzeb 5-letniego Szenkera 


odbył się wczoraj nad ranem przy udziale najbliższej . rodziny 


mi policji. Wywiadowcy przed 
stawili pismo prokuratora, na- 
kazujące wydanie zwłok chłop- 
ca i przewiezienie ich na cmen- 
tarz żydowski przy ul. Gęsiej. 


Kiedy wywiadowey przybyli 


następnie na ementarz, czekali 
już tam przedstawiciele „„Osta- 
tniej Posługi*, którzy zajęli się 
przygotowaniami do pogrzebu. 


| 


Jednocześnie wywiadowcy u- 
dali się do mieszkania rodzi- 


Teatr, muzyka i radio 


WYSTĘPY WARSZ. TEATRU ARTY- 
STYCZNO - LITERACKIEGO 
Dziś, o godz. 2ł-ej przebojowe wi- 
dowisko, p. t. „Hefkier Pietruszka” w 
2-ch aktach, 16 obrazach. Bilety do na- 
bycia w kasie filharmonii 


DZISIEJSZE AUDYCJE 

8.03 Mała orkiestra. 

y 9.00 Transmisja nabożeństwa z Ło- 
zi, 

-0.45 „Fantazje, potpourri i uwertu 
* — koncert rozrywkowy (płyty) 
12.03 Koncert z Katowic. (Uwertura 
na smyczki K. Ph. E. Bacha, Uwertura 
„Dwie chatki* Kurpińskiego, Symfo- 
nia I Beethovena, Koncert fortepiano- 
wy Griega, Uwertura Moniuszki). 

14.00 „Wielcy i mali“ wyniki 
konkursu „Anteny“, 

14.15 Reportaż z życia 

1430 „Maj“ — pogadanka. 

14.45 Orkiestra Alberta Sandlłera i 
Erna Sack (płyty). 

15.30 „Od chrztu do żeniaczki* — 
ludowa audycja. 

16.00 ,.50-lecie T-wa  Śpiewaczego 
Lutnia“. — Tr. z filharmonii warszaw 
skiej. 

17.00 „Jak pracują kobiety w spól- 


ry 


dzielczości* — odczyt. 
WYCH. 17.15 Trio fortepianowe B-dur, 
Koncert laureatów  skrzypcowych| 18.00 „Gliniane miasto" — felieton. 
konkursu im. Wieniawskiego i Yssaja| 18.15 „Impresje wschodnie" (płyty), 


wzbudził w Łodzi zrozumiałe zainte- 
resowanie. 

Koncert ten odbędzie się w najbliż- 
szą miedzielę, dnia 9 maja b. roku o 
godz. 20.45 w sali filharmonii. 

LUCIENNE BOYER W ŁODZI 


Królowa pieśni francuskich, Lucien 

ne Boyer przybywa ponownie do Ło- 
dzi i wystąpi we wtorek, dnia 11 maja 
b. r o godz. 20,45 w filharmonii, 
„ Spiewa niskim, ale pięknym głosem. 
Spiewa, jak żadna inna pieśniarka w 
Europie. Zdobyła sławę i rozgłos, za- 
równo dzięki głosowi, jak i fenome- 
nalnej interpretacji, w której wybitnie 
pomaga jej zespół. 

Bilety do nabycia w kasie filharmo- 
nii. 
TENETE EDC EEA 
sirumentowi. Obrócił go, ko- 
niuszkami palców dotknął strun 
nacisnął pedał. 

— T.. lego pan sprzedał 15 
szłuk — zarechołał szyderczo; 
nie! — mnie się to na nie nie 
przyda. Dziękuje uprzejmie. 
Do widzenia! 

I poszedł. 


— Świat staje się co raz bar- 
dziej zwariowany — opowiadał 
wieczorem emerytowany radea 
skarbowy Wirsching przy kie- 
liszku. — Saxofon już wyszedł 
z mody. Teraz skonstruowali 
dziwny instrument, tak zwany 
kixophon. Rozwiązuję dzisiaj 
krzyżówkę. 9 poziomo stoi: mo- 
dny instrument muzyczny. Wy- 
chodzi: kixophon! 

— Człowieku — śmiali sie ko 
ledzy — całkiem poprostu źle 
odgadłeś, To miało naturalnie 
brzmieć saxofon. 

— Tak byście chcieli — wy- 
buchnął Wirsching. — Ja sobie 
natychmiast kazałem w skła- 
dzie instrumentów muzycznych 
Dunkelblond et Co zademonstro 
wać to nowomodne cudo. Tak 
idiotycznego instrumentu. po- 
wiadam wam. jeszcze jak długo 
żyje nie widziałem. 

Willy G. Georg. 


e—a NN 


19.00 Wznowienie słuchowiska 
lesie“ Szaniawskiego z 
Lindorfówną. 

19.30 Recital skrzypcowy Roesnera. 
Sonata A-dur Tartiniego, Kartka z albu 
mu Wagnera, Un poco triste i Burle- 
ska Suka. 


W 
Wysocką i 


20.00 Wieczór operctkowy.  (Orkie- 
stra, Szczepańska i chór). 
22.25 Zospół salonowy. 
ro Muzyka taneczna (Warszawa 
). 


— —„M—leL. 


Jest to ostatni film reżyserii 
przedwcześnie zmarłego Ryszar- 
da Bolesławskiego. twórcy wie- 
lu doskonałych filmów. 

Ten najlepszy w karierze Bo- 
lesjawskiego obraz oglądać bę 
dziemy ze smutną refleksją. że 
śmierć zabrała reżysera w chwi 
li, kiedy jego nazwisko zaczęto 
wymieniać w czołowej piątce o- 
bok Lubiecza. Cecil B, de Mille'a, 
Van Dycke'a. Franka Capry i 
Johna Forda. 


„Teodora robi karierę“ jesl 
jednym z najciekawszych i naj- 
śmielszych filmów na przestrze 
ni ostałnich kilku lat, Ośmiesza 
on w spozób niebywale śmiały 
pruderię małomiasteczkowości. 
| Historia „panienki z prowincji” 
| piszącej w tajemmicy przed ciot 
kami nowoczesną powieść do 
wielkiego dziennika, pulsuje 
prawdziwym życiem i niefatsza 
waną prostotą zdarzeń. 


Młoda siostrzenica pisze pod 
pseudonimem powieść, w któ- 
rej daje wyraz swoim tęskno: 
tom. marzeniom i pragnieniom. 
Powieść ta jest drukowana w 
jednym z dzienników, lecz w 
środowisku purytańskim przyję 
ta ze zgorszeniem. Owa szczera 


ców i zakomunikowali, że po- 
grzeb ich syna odbędzie się nie 
o wyznaczonej początkowo go 
dzinie, lecz jeszcze nad ranem. 
Szenkerowie pojechali wobec te 
go wraz z wywiadowcami au- 
tem policyjnym na cmentarz. 
Oprócz rodziców dopuszczo- 
no na cmentarz najbliższych 


krewnych, oraz kilku sąsiadów. |k 


Poza tym nikogo na cmentarzu 
nie było. O godz. 6 min. 30 ra- 
no pogrzeb był już skończony. 


ZAGRANICA 
RYGA (514) 

19.15 „Wyspa umarłych* Rachmanij- 
nowa i Koncert fortepianowy Gła- 
zunowa w wyk. Orłowa. 

SZTOKHOLM (426) 

19.30 Recital wiolonczelisty Focldesy'e 
go (Uwertura „Flet zaczarowany“ 
Mozarta, Koncert Haydna, Pieśni 
Dalekarlii Alfvena i Suita Sibeliu- 
sa). 
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HEILSBERG (291) 
20.00 „Madame Butterfly“ 
Pucciniego. 
LONDYN REG. (342) 
„Aleesta — opera Glucka (I akt) 
STRASBURG (349) 
„Boccaccio“ — operetka Suppe- 


opera 


20.00 


20 25 
go. 


14—22. 5. 
14—28. 5. 


złu 


Do Jugosławii 


ze zwiedzeniem Wiednia i 


Do Paryża 


przez Wiedeń 


koleją do Wiednia, autokarem przez Tyrol — Szwajearję 
Francję — zł. 485.— 


Powyższe ceny obejmują wszelkie przejazdy, zwiedzanie oraz hotele 


i utrzymanie przez cały czas. 
Informacje 


Polskie Biuro Podreoży 


UNION LLGYG", Łój, 
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spowiedź młodzieńczego serca 
uważana jest za wyuzdanie, Do 
redakcji dziennika sypią się pro 
testy telefoniczne przeciwko 
szerzeniu zepsucia.dziennik więc 
przerywa druk owej powieści. 

Młoda dziewczyna nie daje 
jednak za wygraną. Zjawia się 
osobiście u redaktora, żada dal 
szego drukowania powieści, żą- 
da jej odpowiedniego reklamo- 
wania, czego redakcja zaniedba 
ła, a co zdaniem autorki stało 
się przyczyną niepowodzenia.— 
Redaktor ulega perswazjom e- 
nergicznej autorki, wznawia 
druk powieści. reklamując ją 
odpowiednio. No i wobec istot- 
nej wartości dzieła, reklama ro- 
bi swoje. Powieść Teodory cie: 
szy się wielkim powodzeniem. 
pna zaś sama wraca w triumfie 
do rodzinnego miasteczka. 


Taka jest osnowa fihnu. Oczy 
wiście niezależnie od motywu 
głównego snuje się poprzez film 
akcja miłosna. również niezwy: 
kle frapująca i oryginalna. 

Obraz ten. zarówno jaki owa 
Teodora robi karierę na całym 
świecie. Doczekał się om trium- 
fów i zaszczytów nie mniej- 
szych, niż miał słynny „Pam z 


Wycieczka DO WIEDNIA 


Uduszony noworodek 


znaleziony na polu 

Na polu u wylotu ul. Źródło- 
wej znaleziono wczoraj zwłoki 
noworodka, na których widnia- 
ły ślady uduszenia. 

Zwłoki policja przekazała pro 
sektorium miejskżzmu. 

II komisariat policji wdrożył 
energiczne dochodzenie. 


ROZPALAXMY OGNISKO 

Koło przyjaciół harcerstwa przy HI 
drużynie harcerzy im. R. Traugutta 
(gimnazjum im. Kopernika w Tedzi, 
ul. Śródmiejska 41) zawiadamia, że dn. 
9 maja b. roku odbędzie się w „Tivo- 
li“ (Przejazd 1) podwieczorek artysty- 
czny pod tytułem: „Rozpalamy ogni- 
sko*, transmitowany przez rozgłośnię 
Polskiego Radia w Łodzi, przy udziale 
artystów, na który mamy zaszczyt u- 
przejmie prosić znajomych i sympaty- 
ów: 

Wejście wraz z konsumcją 2 zł. — 
Początek o godzinie 18.00. 
WIELKI WIECZÓR OPERETKOWY 

Wielki wieczór operetkowy, kłóry 
stanowić będzie dwugodzinny program 
dnia 6 maja rozpocznie się o 22.10. W 
czasie tej audycji nadane zostaną naj- 
piękniejsze potpourri operetkowe oraz 
arie w wykonaniu Lucyny Szczepań- 
skiej i wielu innych solistów, chóru i 
orkiestry Polskiego Radia pod dyr. Z, 
Górzyńskiego. Audycja ta pozwoli ra- 
diosłuchaczom spędzić wesoło i mile 
wieczór świąteczny przy odbiorniku 
radiowym, x . 

WYSTAWA OBRAZÓW ROMANA 
ROZENTALA. 

W niedzielę, dn, 9 maja zostanie 
otwarta wystawa prac znanego ar- 
tysty - malarza Romana Rozentałs, 
w sali zrzeszenia kobiet żydaw- 
skich „WIZO” przy ul. Piotrkow- 
skiej 86. 

Na wystawę złoży się kilkadzie- 


siąt prac z ostatniego dorobku 
twórczego artysty. 
Zapowiedź otwarcia wystawy 


artysty - łodzianina wzbudziła wieł 
kie zainteresowanie. 


138." 


1—24, WH 
Budapesztu — zł. 335— 


1-5 VI 
i Szwajcarię 


Ilość miejsc ograniczona. 
i zapisy: 


Piotrkowska 42, tel. 107-47 


Teodora robi kariere... 


milionami”. Jest to zresztą tem 
sam rodzaj filmu. Ten sam głę- 
boki i sarkastyczny uśmiech, 
ten sam humor, ta sama swobo- 
da i finezja. Tylko zarmast Ga- 
ry Coopera jest Irena Dunne, 
artystka niezwykle subtelna i 
wyjątkowo utalentowana. Irena 
Dunne ujawnia w grze wiele fi- 
nezji i humoru w wykwintnej 
formie. Ameryka nazywa Irenę 
Dunne wcieleniem geniusza fil- 
mowego. a Paryż — gdzie ,„Te- 
odora* wyświetlana jest bez 
przerwy od 5 miesięcy — obwo- 
łał ją największą artyską filu: 

wą świata. 


Prasa całego świala podkre- 
śla, że „Teodora robi karierę“ 
jest nowym „Panem z miliona- 
mi“ w najbardziej luksusowym 
wydaniu. Irena Dunne. której 
rola w ,„„Teodorze'* jest identycz 
ną z rolą Gary Coopera jako mte 
zapomnianego Mr. Deedsa otrzy 
muje zewsząd depesze i listy gr: 
tulacyjne. 


Jak się dowiadujemy. film p 
Ł „Teodora robi kariere...“ 1 
każe się już w następnym ' 
gramie kina .Casino* 


GŁOS SPORTOWY 


Stały trener 

dia lekkoatletów łódzkich 

Prezes Łódzkiego okręgowego 
związku lekkoatletycznego p. Szum 
lewski został przyjęty w dniu wczo- 
rajszym przez prezydenta miasta 
Godlewskiego, któremu przedstawił 
bolączki łódzkzej lekkoatletyki oraz 
zamierzenia na przyszłość, Prezy- 
dent Godlewski przyrzekł ze strony 
miasta poparcie. 

W związku z tym już w przysz- 
tym tygodniu ŁOZLA zaangażuje 


ula okręgu łódzkiego stałego tre 
nera, który będzie miał za główne 
zadanie szkolić narybek i „szlifo 


wać forme zawodników A-klaso- 
wch. 


10.9 na 100 mir. 
zanotowano w Zgierzu 


W Zgierzu odbyły się onegdaj 
zawody lekkoatletyczne, które przy 
niosły jeden wynik zasługujący na 
uwagę. W biegu na 100 mtr. uczeń 
gimn. im. Staszica, Barciński, uzy- 
skał ezas 10.9 potwierdzony na 
trzech stoperuch. Bieg odbył się na 
nowej bieżni, warunki atmosferycz 
ne b. dobre. Barcińskim powinien 
się zainteresować PZLA. 


Hakoah — Zjednoczone 
walczą w niedzielę 
W niedzielę 9 b. m. odbędzie się 


w sali filharmonii 0 godz. 11,30 
przed pot. towarzyski drużynowy 
miecz hokserski Zjednoczone — Ha 
koah, w programie którego odbę- 
dzie się kilka atrakcyjnych waik, 
a m. in. Wdowiński — Cyran, Fa: 
got — Michalak, Gotfryd — Kijew 
ski i Bartosik — Waldman. 

W dniu dzisiejszym organizuje 
Gwiazda - Szteru w lokalu Kakoa- 
hu przy ul. Piotrkowskiej 6, o 
godz. 2U-ej ciekawe międzykiubowe 
zawody bokserskie przy udziale 
piężciarzy IKP, Wimy, Hakoahu, 
Taru, Bar-Kochby i Gwiazdy. 

Do mistrzostw _mięściarskich 
związku Makabi, które odbędą się 
w Łodzi w dniach 15 — 17 b m 


zgłosiło się już 36 zawodników z, dzie estończyk Freymuth. 


Warszawy, Włocławka, Białegosto- 
ku, Równego, Lublina, Kielc i Lo- 
dzi. 


Dziś mecz: ŁKS-FĄC (Wiedeń) 


Łigowcy wystąpią w 


Dzisiejszy mecz:  Floridsdorier 
AĆ — ŁKS zapowiada się o tyle 
ciekawie, że wiedeńczycy, po poraż 
re krakowskiej, pragną za wszelką 
senę rehabilitacji, _ Wiedeńczycy 


: È 


| 
Í 


wezoraj przybyli do Łodzi. Swą po- | 


rażkę tłumaczą tym, że grali w Kra 
kowie zmęczeni meczem w  przed- 
dzień 0 mistrzestwo z Sportciubem, 
kióry pokotali 2:0, i 


szą grę. 
ŁKS przeziwstawi wiedeńczykom 


Raid krajoznawczy po Polsce 


Ciekawa impreza Touring-Kiubu 


Zarząd główny Polskiego Touring 
Klubu organizuje w dniach 15, 16 
i 17 maja 1937 r. imprezę samocho- 
dowo - motocyklową pod nazwą 
„Raid Krajoznawczy po Polsce”. 

Protektorat nad raidem przyjęli 
pp. prezes rady ministrów gen. dr. 
Felicjan Sławej - Składkowski i mi 
nister komunikacji pik, Juliusz 
Ulrych, 


Pragnąc podkreślić charakter 
turystyczno - krajoznawczy „Rai- 
du przewidziano w regulaminie 
możność wyboru dowolnej marszrii- 
ty, dodatnie punkty za zatrzyma 
nie się w miejscowościach god- 
dych zwiedzenia, względną swobo- 


ię w wyborze momentu startu oraz 
miejsca i czasu zakończenia raidu, 


wreszcie możność wypoczynku w 
dniach raidu bez ujemnego wpiywu 
1a klasyfikację ogólną. 


Raid dostępny jest dla wszyst» 


całonocną | Tadeusiewicz; Miller, Rudnicki, Le- 
zaa. Teraz, wypoczęcł gwarantują | wandowski, 
p 


maja r. b. do godz. 12-ej. 


E Lódź dnia 6 maja 1937 r. 


Pierwsze nasze zwyciestwa w Mediolan'e 


Sobkowiak, Polus, Chmielewski i Szymura zwycieżaja! 


MEDIOLAN, 5 maja. (Tel. wł.) | nieuzasadnione i minęły już po| wymiany ciosów, ale ze skut-| Woźniakiewieza, gdyż 


Wczoraj rozpoczęły się bok-| pierwszej wymianie ciosów. — | kiem ujemnym dla beliga. Zwy- 
serskie mistrzostwa Europy. — | Wysoka technika Chmielewskie | cięstwo Chmielewskiego wywo- 
Zrana odbyła się waga, która go znalazła ogólny poklask. — | łało żywe oklaski na widowni. 
dla wszystkich uczestników wy: | Polak okazał się najlepszym | Dziś Chmielewski walczy z Tie- 
padła szczęśliwie, po czym przy , technikiem dnia. Każdy cios był | terem. 


stąpiono do losowania. Nie jest celny, pod koniee pierwszej run 
ono dla nas specjalnie korzyst: | dy belg jest groggy i jedynie 
ne, gdyż właśnie nasi czołowi >, gong ratuje go od nokautu. — 
najwięcej obiecujący reprezeu- | W drugiej i trzeciej rundzie 


Chmiełewski spotkał się z bet 
giem Claessens'em. Obawy o for 
mę polaka okazały się zupełnie | 


zmienionym składzie 
jedenastkę zupełnie zmienioną. W 
miejsce Fliegla zagra Karasiak, 
Wolski przejdzie na środek pomocy, 
a w ataku zagra Rudnicki, pozatym 
Herbstreich, ale tylko jedną polo- 
wę. W drugiej grać będzie Król. 
Ostateczny skład ŁKS-u wyglą- 
dać będzie nast.: Andrzejewski; Ga- 
łecki, Karasisk; Osiecki, Wolski, 


Herbstreich (Królj i 
Nowicki. 
Poczatek meczu o godz. 16,45. 


kich posiadaczy samochodów i mo- 
tocykli tak zrzeszonych jak i nie 
zrzeszonych. 

Dla zawodników raidu przezna- 
czonych jest około stu cennych na- 


m e Z A S w = 


tanei jak Woźniakiewicz, Chmie | Chmielewski w dalszym ciągu 
lewski, Szymura i Piłat trafili | przeważa, ale już nie tak wyraź- 
na najgroźniejszych przeciwni- nie, jak w pierwszej. Belg usiłu- 
ków, gdy natomiast Sobkowiak, | je nawiązać walkę, dochodzi do 
Czortek, Połus i Sipiński trafili zana 
na słabych. Ro 
Losowanie było więc dla nas = 
połowicznie tylko szczęśliwe, a Fliegel kontuzjowany 
dokładnie wyglądało następują: | "Na meczu ligowym ŁKS — Ruch 
co: Sobkowiak—Radan (Rumur- | ujęgł kontuzji obrońca łodzianin 
nia), Czortek — Wilke (Niem-  Fljegel. Prześwietlenie wykazało 
cy), Polus—Jaro (Austria) WOŹ: | wyjew w kolanie i Fliegel zmuszo- 
niakiewicz — Smith (Irlandia), | ny pędzie do dłuższego pauzowania. 
Sipiński — Danhine (Belgia), ć F 
Chmielewski — Claessens (Bel-| [Jego miejsce w drużynie zajmie 
gia), Szymura — Jorgensen Karasiak. 
(Dania) į Piłat — Erling - Niel- 
sen (Norwegia). Polska w finale 
Mistrzostwa zainaugurowane mistrzostw Europy 
zostały spotkaniem pomiędzy 
Sobkowiakiem a rumunem Ra- w koszykówce 
danem. Zwyciężył Sobkowiak| Woezoraj w Rydze w rozgryw- 
nieznacznie, choć górował tech- kach o mistrzostwo Europy w 
niką o całą klasę. W trzeciej| koszykówce, Polska rozegrała 
rundzie polak nadział się na decydujące spotkanie o wejście 
kontrę przeciwnika i był do 3 do finału z Czechosłowacją od- 
na deskach, nie zaważyło to jed | nosząc zdecydowane zwycię- 
nak na wyniku końcowym. — stwo w stosunku 38:19 (13:12), 
Następnym przeciwnikiem Sob- | kwalifikując się do rundy fina- 
kowiaka będzie irlandczyk Hea- łowej. W półfinale Polska gra 
ly, jeden z faworytów do pierw-|z Litwą, która wyeliminowała 
szej nagrody. Drugi z polaków | Egipt 21:7 (8:3). 
stage Rona z austriaktem Ja- Ww im półfinale walezą 
ro, bijąc go wysoko na punkty. F dı ian h 
W pierwszej mindzie po pięknej | | 737% — \t0chy. 
kontrze Jaro znalazł się na des- 
kach, a później walczył już cha Bilbao-Praga 
otycznie jeczysto, 
dwa napomnienia į to zaważyło Dziś mecz piłkarski 
na końcowym wyniku. Nastep-| Dziś, w czwartek, rozegrany 
nym przeciwnikiem Polusa bę- | zostanie w Pradze czeskiej mecz 
piłkarski pomiędzy reprezenta- 
cją Bilbao a reprezentacją Pra- 
gi czeskiej. Z Bilbao wysłano tę 
samą drużynę, która tak szezęśli 
wie reprezentowała Hiszpanię 
na zawodach w Paryżu. 
Koubek—Smetek 
Sensacyjny bieg b. kobiet 
w Pradze 
Z Pragi czeskiej otrzymujemy 
sensacyjną wiadomość, według 
której w najbliższym ezasie doj- 
dzie tam do biegu Koubka (Koub 
kowej) z Smętkiem (Smętków- 
na) na dystansie jeszcze nie usta- 
lonym. Pono znatazł się impre- 
sario, który w szeregu miast cze 
skich zorganizuje te „pokazowe 
biegi, a po tym zaaranżuje dłuż- 
sze tonrnee po Świecie. 
- =s 
Komunikat „Makabi 
Staraniem sekcji pływackiej 
ŻKS Makabi zostaje z dniem 8 ma- 
ja r. b. uruchomiony w basenie 
zgierskim kurs pływacki dla począi 
kujących. Lekcje odbywać się będą 
gród. Każdy klasyfikowany uczest- | regularnie 2 razy tygodniowo, w 
nik otrzymuje plakietę pamiątko- środy i soboty pod kier, instrukto 
wą. ra PZP p. Kałowskiego. Uczestnicy 
Regulamin tej nader ciekawie | kursu korzystać będę ze  zniżko- 
pomyślanej imprezy otrzymać moż- | wych przejazdów i biletów wejścia. 
na w sekretariacie łódzkiego od- | Ostateczny termin zapisów w dn, 4 
działu Polskiego Touring Klubu, b. m. Informacji udzie”a sekretaria! 
ul. Andrzeja 4, tel. 237-11, w godz. | Makabi, Al. Kościuszki 21, tet 
10 — 12 i 17 — 2, który udziela | 241-07, w godz. od 18 — 22-ej. 
szczegółowych informacji i przyjmu F 
je zapisy do poniedziałku, dnia 10 


Walne zebranie sekcji tenisowej 
Makabi odbędzie się w piątek, dn 
7 maja r. b. o godz. 20,30 w lokalu 
klubu. Na 
1) sprawezdanie z dotychczasowej 
działalności, 2) sprawa mistrzostw 
P. Z. Lawn - Tenisowego, 3) buda 
wa własnych kortów tenisowych, 
4) wybór władz i 5) wolne wnioski 


Celem omówienia „Raidu Kra- 
joznawczego” ethędzie się w Toka- 
lu oddziału w poniedziałek, dn. 10 
b. m. o godz. 19-ej zebranie informa 
cyjne, na które zarząd oddziału za: 
prasza wszystkich interesujących 
się tą imprezą, 
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porządku dziennym: | 


| 
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Ostatni z polaków walczy 
Szymura., Jego przeciwnikiem 
był pogromca Rungego, duń- 
czyk Peter Jiirgenten, który 0- 
kazał się podstarzałym i zupeł- 
nie nie groźnym. Ratowała go 
olbrzymia długość ramion, któ- 
re były dla polaka zaporą. Po- 
lak zbierał punkty w zwarciu 
i miał przewagę we wszystkich 
starciach i wyc wysoko. 


Poczta przyniosła nam wezo 
raj z Mediolanu ciekawą wiado 
mość, która w głównej kwate- 
rze uczestników mistrzostw Eu 
ropy, w hotelu „Titanus Loret- 
to*, wywołała dużą sensację. 
Od rąk do rąk wędrowało zna- 
ne norweskie pismo sportowe 
„Sportsmanden* z ilustracjami, 
przedstawiającymi reprezentan- 
tów Norwegii: Henri Tillera, 
Jarl Johnsona i Erling Nielse- 
na, reklamujących.. banany 
marki „Fyffes*! Stoi to oczy- 
wiście w wyraźnej kolizji z a- 
matorstwem i gdyby ktoś 
ehciał tę sprawę poruszyć na 
forum międzynarodowej federa- 
cji, zawodnicy ci nie mieliby 
praw startowania w mistrzo- 
stwach Europy. 

Norwegowie fakt ten Huma- 
czą tym, że wszyscy czołowi 
sportowcy norwescy, nietylko 
bokserzy, ale i narciarze, jak 
Birger Ruud czy Reidar Ander- 
sen, łyżwiarze — Ballangrud i 
inni — wszyscy za włedzą swe 


najpo- 
do tytułu 
następuega 


ważniejszy kandydat 
mistrza Europy. 
dnia po turnieju przejdzie do 
obozu zawodowców. Agren je- 
dzie do Ameryki, gdzie przeby- 
wa jego starszy brat i poświę- 
cić się ma karierze bokserskiej 
zawodowej Miał on już jechać 
dwa miesiące temu, ale spryt- 
nie sobie wykombinawał zacze- 
kać z tym do mistrzostw Eura 
py. gdyż łatwiej wówczas zdy- 
skontować tytuł mistrza, a po- 
za tym będzie się mógł przeje- 
chać zadarmo, jako reprezen- 
łant Europy na mecz z Amery- 
ką, który odbędzie się w czerw 
cu w Chicago. 
* 


| Na posiedzeniu komitetu wy- 
konawczego międzynarodowej 
federacji bokserskiej w Medio- 
| lanie powzięto uchwałę w apra- 
wie ciosu niskiego. Ustalono, 
że cios wtedy tylko będzie u- 
znawany. gdy będzie widziany 
i potwierdzony przez dwu sę- 
dzłów Kakiowzch 


W mistrzostwach hokserskich 
|Europy, które rozpoczęły się w 
środę w Mediolanie, startuje 0- 
statecznie 93 pięściarzy z 16 
państw Europy. Najsilniej obsa 
dzone są wagi: lekka, półśred: 
nia i średnia, w których walczy 
po 13 zawodników. W półcięż: 
kiej startuje 12 zawodników, w 
koguciej i piórkowej po 11, a w 
muszej i ciężkiej po 10. 

Pełne drużyny wydelegowały? 
Polska. Niemey, Włochy, Esto- 
nia i Poz 


W głośnej sprawie przyznania 


go związku, są w kontakcie z|Irlandii mistrzostw Europy na 


wspomnianą wyżej firmą i re- 
klamują banany. Oczywiście, 
nie zmienia to samego faktu © 
przekroczeniu zasad amator- 
skich. 

W Mediolanie opowiadają 
również, że Erik Agren, repre- 
zentant Szwecji w wadze lek- 
kiej. 


rok 1939 dowiadujemy się, że po 


| siedzenie zarządu odhyło się w 


ścisłym gronie członków komi- 
tetu wykonawezego. W komisji 
zasiadało 5 członków zarządu 
federacji: węgier Kankovsky, 
Szwed Socderlund, włoch Maz- 


|zia, niemiee Ruediger i finn 
najważniejszy przeciwnik | Smeds. 


Duńscy piikkarze 


grać będą na jubileuszu ŁZOPN 


Łódzki OZPN. prowadzi per- 
traktacje o przyjazd do Polski 
na kilka spatkań czołowej dru- 


żyny duńskiej „Akademisk Bold 
klub“. Pertraktacje są już tak |grze do słynnego 


Albrechtsem i Thielsen.  Osta- 
tni jest najlepszym skrzydło* 
wym, jakiego kiedykolwiek mią 
ła Dania. Podobny w sylwetce i 
zawodowca 


a s p 1 1 
dalece zaawansowane, że przy- | angielskiego Smitha z Hudders 


puszczać należy, 
czerwca zobaczymy ciekawą 
drużynę AB. na boiskach  Ślą- 
ska, Warszawy i Łodzi, w tych 
bowiem miastach gościna duń- 
czyków jest przewidziana. 
„Akademisk Boldklub jest ki! 
kakrotnym mistrzem Danii i po 
siada w tej chwili wspaniałą 
piątkę ataku, która wygląda: 


Siefrid, Jensen, Kleven, Larson, | 


| 


| 
| 


Ina Śląsku z Ruchem. W stoli- 


że w końcu | fieldu grać będzie w reprezenta 


cji Danii przeciwko Polsce w 
Warszawie. 

Cieszyć się należy, że gościna 
ta dochodzi do skutku. 

20 czerwca AB. ma grać z re 
prezentacją Łodzi na jubileu 
szu 15-lecia ŁZOPN.. następnie 


cy AB. grać będzie przypusz- 
czalnie z Warszawianką. 


Skład czechów na mecz z Polską 


Druga runda rozgrywek o puchar 
Davisa musi być ukończona da 
dn. 16 b. m. Odbędzie się esiem na- 
stępujących spotkań: 

Włochy — Monaco. 

Niemcy — Austria. 

Szwecja — Grecja. 

Belgia — Szwajcaria. 

Pol. Afryka — N. Zelandia. 

Jugosławia — Rumunia, 

Polska — Czechosłowacja. 

Francja — Norwegia, 

Jako faworytów wskazujemy ka- 


i Francję. 

Polska, jeżeli pokona Czechiosło 
wację, grać będzie z Francją. 

Czesi podali już swój skład, któ- 
ry brzmi: RODERICH MENZEL, 
LADISLAUS HECHT, JOSEF SI- 
BA i JOSEF CASKA. Sklad Polski 
tworzą: TARŁOWSKI, TŁOCZYŃ 


SKI i HEBDA. 
Na tenisowych mistrzostwach 
Czechosłowacji, Menzel pokonal 


włocha Rontanoni w czterech se 
tach 6:4, 1:6, 6:2, 6:3, Hecht poke 


lejno: Włochy, Niemcy, Szwecję, | nal po zaciętej grze węgra Szi' 
Szwajcarię, Poł. Afrykę, Jugosławię | triego 6:2. 7:5, 4:6, 2:6, 7:3 
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wycieczka holenderska w Lodzi 


Goście zwiedzili wczoraj fabryki włókiennicze i zakupili manufakturę 
Dyr. Nikerk wyraził przeko- | Została we Włoszech pod Mediola- 


Przebywająca w Polsce z oka- 
¿ji Targów Poznańskich wyciecz 
ka przedstawicieli sfer gospodar 
czych Holandii przybyła w dniu 
wczorajszym do Łodzi. 

Przedstawiciele holenderskich 
sfer gospodarczych przed opusz- 
czeniem Polski pragnęli zetknąć 
się z ośrodkiem wielkiego prze- 
mysłu włókienniczego z uwagi 
na zainteresowanie kolonii ho- 
lenderskich polskimi wyrobami 
włókienniezymi. 

W skład wycieczki pod kie- 
rownictwem bar. Taets van A- 
merungen i p. J. Nikerka. sekre- 
larza izby w Amsterdamie wcho- 
dził m. in. polski konsul w Ha- 
dze dr. Przybyłkiewicz, członko- 
wie dyrekcji firmy „Nederland - 
Polen* w Warszawie, dyrektor 
izby polsko - holenderskiej, p. 
Malinawski oraz kupcy holen- 
dersey i indoholenderscy. 

Pobyt wycieczki w Łodzi, zło- 
żamej z 12 osóbsumożliwił nawią- 
zanie kontaktu z samorządem 
u»spodarczym oraz z poszczegól- 
nymi firmami przemysłu włó- 
kienniczego. 

Uczestnicy wycieczki zwiedzi- 
li m. in, zakłady przemysłu ba- 
wełnianego sp. akc. I. K. Poznań- 
«ki, oraz Zjedn. Zakłady K. Schei 
blera 1 L. Grohmana, po czym 
odbyli szereg rozmów z repre- 
zentantami poszczególnych firm 
w sprawie konkretnych transak- 
»/) eksportowych do Indii Holen 
a*rskich. 

Goście podejmowani byli śnia- 
damiem przez zarząd fabryki I. 
K, Poznańskiego. 

Pobyt delegacji holenderskiej 
w fodzi, skąd goście via Berlin 
wjechali z Polski, przyczynił 
się do stworzenia nowych moż'i 
wości na odcinku eksportu łódz- 
kiego. 

Konkretne możliwości w tej 
inierze znalazły swój wyraz w za 
warciu próbnych transakeji kom 
pensacyjnych na kawę i herba- 
tę wzamian za manufakturę łódz 
ka, — 


Polska — Holandia 
Na marginesie pobytu 
»ieczki holenderskiej 
zaznaczyć należy, iż 
zajmuje w handlu zagranicz- 
'vm polskim szóste miejsce po 
Anglii, Niemczech, Stanach Zjed 
noczonych, Belgii i Austrii. Bi- 
lans handlowy Polski z tym pań 
stwem był zawsze bierny; nad- 
wyżka przywozu nad wywozem 
wynosi około 10 milionów zło- 
lych z powodu znacznego im- 
portu z Indii Holenderskich, da 
których wywozimy bardzo ma- 

lo, — 
W całkowitym 
niczym Polska jest dłużnikiem 


Holandii na sumę 35 z 


wy- 
w Łodzi, 
Holandia 


bilansie płat- 


%. rocznie, korzystając w po- 
ważnym stopniu z usług Holan- 
dii, w zakresie 
handlowego 
aurmatorstwa. 
Dażąc do uzyskania równowa 
ui platniczej w stosunku do Ho- 
landii, Polska stara się przede 
wszystkim o wzmocnienie cks- 
portu do Indii Holenderskich, 
klory wprawdzie wzrósł w ostat- 
nim roku, jednakże w stopniu 
niewystarczającym. Dalszy roz- 
wój tego wywozu wymaga nie- 
zwłocznego zorganizowania bez 
pośredniej komunikacji między 
portami polskim a Baławią. 


Co wywieziemy 

na rynek holenderski? 

Omawiając możliwości ożywie 
nia stosunków gospodarczych, 
dyr. NIKERK podkreślił spe- 
cjalnie fakt, iż punkt ciężkości 
w dalszym rozwoju wymiany tó- 
warowej z Holandią leży w mo- 
śliwościach rynku kolonialnego. 
Możliwości te nie zostały dotych 
czas przez Polskę wykorzystane 
r wymacają natychmiastowej e-| 


pośrednictwa 
i bankowego oraz 


nergicznej akcji w tym kierun- 
ku. Fakt, iż istnieje pewna ana- 
logia w produktach wytwarza- 
nyeh przez Indie Holenderskie, 
i Polskę nie przeszkadza jej zda 
niem w rozwoju wymiany towa- 
rowej choćby tylko ze względu 
na to, iż eksport górniczy obu 
krajów odnosi się do- zupełnie 
innych minerałów, a dalej rów- 
nież i eksport produktów rol- 
nych dzięki różnicy zupełnej w 
klimatycznym położeniu obu 
krajów — składa się zasadniczo 


je pełną gwarancję szerokich 
możliwości w rozwoju obopól- 
nej wymiany surowcowo - towa 
rowej. 3 

I tak'np. w dziedzinie produk- 
tów drzewnych, dla których In- 
die Hołenderskie przedstawiają 
idealny rynek, dalej dla produk- 
tów tekstylnych, żelaża i stali, 
rynek kolonialny nie powinien 
przedstawiać żadnych trudności. 
Znaczenie tutaj poważne miało- 


by jednak odpowiednie uregulo- 


wanie techniczne i finansowe 


z produktów różnych. a więc da-| wymiany. 


nanie, iż dzięki rynkowi kolo- 
nialnemu bilans handlowy w o- 
brotach Polski z Holandią z ła- 
twością mógłby słać się dla na- 
szego kraju dodatnim, stwarza- 
jąc dla nas stałe możliwości zby- 
tu całego szeregu naszych pod- 
stawowych produktów eksporto 
wych. Z drugiej strony jest on 
zdania, iż przy dalszym rozwo- 
ju wymiany rynek polski może 
się stać bardzo atrakcyjnym z 
punktu widzenia sfer gospodar- 
czych Holandii. 


Ofensywa gospodarcza izb 


zwiększyć ma aktywność przemysłu i handlu 


W związku z otwarciem tar- 
gów poznańskich odbywał się 
na terenie Poznania szereg kon: 
ferencji i obrad zarówna po- 
szczególnych komisji zwiazku 
izb przemysłowo - handlowych, 
jak również i obrady plenarne 
związku. 

Wśród szeregu zagadnień po 
ruszonych w trakcie obrad wy 
mienić należy m. in. 

ZAGADNIENIE CEN. 

Samorząd gospodarczy prze- 
dyskutował konieczność realiza 
cji takich posunięć, które z jed- 
nej strony zapobiegłyby speku- 
lacji, z drugiej zaś nie podwa: 
żyłyby rentowności warsztatów 
produkcji. 

W odniesieniu do 

CEN WŁÓKIENNICZYCH 
podkreślono, że wobec złego 
przebiegu sezonu zniżka cen na- 
stąpiła niejako automatycznie, 
gdyż wobec hanssy surowcowej 
ceny winny raczej zwyżkować. 


Nie bedzie kompensacji bawełnianych? 


Ministerstwo nie zgodziło się na utworzenie placówki eksportowej w Łodzi 


W swoim czasie doniósł „Głos 
Poranny* o projekcie utworze- 
nia przez przemysł łódzki towa- 
rzystwa dla handlu kompensa- 
cyinego. 

Projekt powołania do życia 
tego rodzaju placówki kompen- 


sacyjnej wyszedł od grupy prze- | 
mysłowców łódzkich od dłuższe 


Gdyby obecnie przeprowadzać 
jakąś zniżkę na tym odcinku— 
spowodowałoby to ze wszech: 
miar szkodliwe następstwa w 
postaci ujawniającego się po- 
wstrzymywania sad BAJ od 
zakupów. 

Samorząd gospodarczy rozwą 
żył również projekt izby przem. 
handlowej warszawskiej w spra 
wie powołania specjalnego in 
stytułu dla badań handlu. 

W wyniku wyczerpującej dy 
skusjt zjazd związku izb uznał 
powołanie tej instytucji do ży- 
cia za zbędne. Badanie struktu 
ry handlu oraz realizację sze- 
reru posunięć, zmierzających 
do modernizacji tego działu ży- 
cia gospodarczego przeprowa- 
dzić mogą również izby przem 
handlowe przy ścisłej współpra- 
cy zainteresowanych zrzeszeń 
Powoływanie nowej specjalnej 
komórki organizacyjnej należa- 
łoby uznać za zbędne. 


wych czuwałaby nad rozwojem 
eksportu włókienniczego, wza- 
mian za udzielenie jej zezwole- 
nia na sprowadzenie za sumy 
uzyskane z tego eksportu — ba- 
wełny. 

W tym eelu wybrana została 
specjalna komisja, która z jed- 
nej strony pertiraktowała z po- 


go czasu zajmujących się cks-' ważnymi domami zagraniczny- 


portem i handlem kompensacyj 
nym. Chodziło bowiem w tym 
projekcie o to, ażeby skoordy- 
nować dotychczasowe indywi- 
dualne wysiłki eksportowe, ta- 
dać im forme wspólnej organi- 
zacji, która bez 
pomocy ze strony sfer rządo- 


Pierwsze fabryki w Sandomierzu 
Na terenie okręgu centralnego podjęto prace inwestycyjne 


Z początkiem sezonu wiosen, 


nego rozpoczęła się w okręgu 
sandomierskim budowa całego 
szeregu domów robotniczych 
Budownictwo mieszkaniowe pro 
wadzone jest przez Towarzy: 
stwo Osiedli Robotniczych. Aby 
przeciwdziałać spekulacji mate 
riałami budowlanymi, władze 
administracyjne wyznaczyły oO- 
bowiązującą dla całego okręgu 
cene maksymalną cegły. 


Niezależnie od budownictwa 
T. O. R. rozwija się prywatna 
akcja budowlana. Nabywcy fte- 
renów budowlanych bronieni 
są przed  spekulacją przez 
specjalne biuro terenowe, niwo 
rzone przy zarządzie miejskim 
Sandomierza, Zorganizawano 
także akcję zaopatrywania no: 
wych osiedli w produkty żywno 
ściowe. Przybycie pierwszej par 
tii robotników spodziewane jesi 
już w najbliższym czasie. Zbro 
jenie terenu odbywa się rów- 


mi w sprawie kompensacyjnego 
przywozu bawełny — z drugiej 
zaś opracowała regulamin or- 
ganizacji i przedłożyła go mint- 
sterstwn przemysłu i handlu. 
Ministerstwo dość długo oma- 


jakiejkolwiek | wiało regulamin wysuwając róż 
| ne zastrzeżenia, w końcu odmó- 


rozpoczęło budowę wielkiego 
gazociągu do gazu ziemnego. Bę 
dzie on biegł z Jasła do Skarży 
ska - Kamiennej przez cały o- 
kręg przemysłowy. Gaz ziemny 
służyć będzie jako energia cicpl 
na dla całego szeregu przedsię: 
biorstw przemysłowych, a w 
pierwszym rzędzie dla wielkiej 
huty żelaznej, której budowę 
rozpoczyna jedno z najwię: 
kszych przedsiębiorstw przemy: 
słowych Górnego Śląska. 


Równocześnie zakłada - się 
sieć elektryczną z Rzeszowa do 
Niska. Będzie to główne źródło 
energii elektrycznej dla O,C.S.. 

Rozpoczęte już obwałowywa- 
nie Wisły na przestrzeni od Kra 
kowa do Sandomierza — jesi 
początkiem robót przy regula- 
cji rzeki. Pozwoli to na znacz- 
ne zmniejszenie kosztów trans 
portu. 

Państwowy 


giczny prowadzi poszukiwanie 


W dyskusji nad aktualnymi 
kwestiami, związanymi z sytu- 
acją gospodarczą przeważała o- 
pinia, że izby powinny w swej 
działalności przestawić stę na 
zagadnienie organizacyjne, zwią 
zane z cją żytia gospo- 
darczego. Byłoby to więc ener- 
giczne przejście z dotychczaso- 
wej defenzywy, polegającej na 
obronie sfer gospodarczych do 
ZDECYDOWANEJ  OFENZY- 
wzmagającej aktywizację gospa 
darczą na wszystkich odcinkach 
tego frontu. i 

Obradująca jednocześnie pod 
przewodnictwem wicedyrektora! 
izby przemysłowo - handlowej | 
w Łodzi d-ra H. Sanda między- 
izbowa komisja skarbowa prze-; 
dyskutowała kwestje związane z 
zagadnieniami finansów komu- 
nalnych, sprawę reformy świa- 
dectw przemysłowych i postę-' 
powania egzekucyjnego. 


wiło zatwierdzenia. Stanowisko 
ke, jest ies Z jednej 
strony zachęca się przemysł do 
zwiększenia eksportu i co wię 
cej — popiera się również wysił 
ki jednostek w tym kierunku. 
Trudno zrozumieć, dlaczego 
nie zezwolono na utworzenie 
wspólnej organizacji, któraby 
zaoszczędziła przemysłowi de- 
wiz i uzyskała od kontrahentów 
zagranicznych poważne preie- 
rencje, tym bardziej, że włókien 
nietwo nie zwracało się w tym 
wypadku do rządu po pomoce fi 
nansową, pragnąc tranzakcje te 
wtf we własnym zakre- 
e 
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słowego jest niewątpliwe. 

Wielkie przedsiębiorstwa prze 
mysłowe okazują żywe zaintere 
sowanie dla planu uprzemysło- 
wienia Sandomierszczyzny. Je- 
dna z największych firm meta*| 
lurgicznych Wielkopolski zamie 
rza przystąpić do budowy wiel- 
kiej fabryki wyrobów metalo- 
wych. 


Celuloza 
z trawy i słomy 
Przed kilku dniami uruchomiona 


nem fabryka, która po raz pierwszy 
podej:nuje produkcję celulozy ze 
słomy, Fabryka zamierza wyprodu- 
kować w roku bieżącym 100,900 
kwintali celulozy nową metodą fa- 
brykacy jną. 

Niezależnie od tego prowadzone 
są badania nad produkcją celulozy 
ze specjalnych gatunków trawy. W 
pierwszym rzędzie chodzi tu o tra- 
wę pochodzącą z Libii, przyczym 
dotychczasowe eksperymenty miały 
dać pozytywne wyniki. Według po- 
bieżnych obliczeń kolonie włoskie 
w Trypolisie dostarczyć mają 40,000 
ton tej trawy. Kolonia włoska w 
Cyrenaice dostarczyć ma z tego- 
rocznych zbiorów 25.000 ton specjal 
nego gatunku trawy, nadającego 
się do produkcji wysokogatunkowej 
celulozy, 


Badania wykazały, że trawa ta 
nadaje się częściowo do produkcji 
cienkich gatunków przędzy, kióre 
wytwarzane były dotychczas z im- 
portowanego surowca jutowego. 


„Lanital Francaise” 


Agence Economique et Finan- 
ciere donosi, że grupa przemysłow= 
ców francuskich branży włókienni- 
czej sfinalizowała umowę z koncer- 
nem włoskim Snia Viscosa, Na pod- 
stawie tej umowy ` podjeta będzie 
produkcja lanitalu we Francji i Beż 
gii. Dla eksploatacji tego wynalaz- 
ku powołane zostało do życia tow. 
akc. p. n. „Lanital Francaise”, Bu- 
dowa fabryk w okręgu Tourcoing 
prowadzona jest w bardzo szybkim 
tempie tak, aby uruchomienie přo- 
dukcji lanitalu mogło nastąpić je- 
szcze we wrześniu bieżacego roku, 
Zdolność produkcyjna tej fabryki 
wynosić ma początkowo 10,000 kg. 
lanitalu dziennie, 


W kołach przemysłu włókieani- 
czego Francji podkreślany jest z 
naciskiem fakt, iż obecna drożyzna 
kazeiny na świecie, a więc również 
i we Francji utrudnić może wydat- 
nie zbyt lanitalu, którego konsum- 
cja masowa opierać się miala m. in. 
na niższej jego cenie w porównaniu 
z wełną naturalną. 


3:cia seria tegorocznych aukcji 
wełny kolonialnej w Londynie o- 
twarta została przy bardzo - licz- 
nym udziale kupujących. Podaż wel 
ny na tych aukcjąch, wynosząca 
ok. 64,000 bel jest jedną z najmniej 
szych ilości jakie kiedykolwiek zna- 
lazły się w Londynie pod młotem. 
Szczupła podaż pozostaje niewątpli- 
wie w związk” ze znacznym rozmia- 
rem transakcji na rynkach zamor- 
skich. 

Tendencja cen na wełnę jest w 
dalszym ciągu zwyżkowa. 


Gabinet kosmetyki 
łecznicze! i toaletowe! 


Z. SZWALBE 


dyplom Uniwersytecki 
Moniuseki 1, tel. 127-99. 


Usuwanie wszelkich 
defektów cery. 
Usuwanie bezpowrotnie i bez 
śladów sepecących włosów. 
Przyjmuje 10—2 i 4—8 wiecz 
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Monopol obroiu wełną 


Rolnicy żądają opłat przywozowych 


W Warszawie odbyła się kon 
ferencja komisji dla spraw włó 
kna zwierzęcego związku izh i 
organizacji rolniczych. 


Obeeni byli na zebraniu dele 
gaci izb rolniczych i związku 
hodowców owiee oraz przedsta- 
wieciele ministerstwa rolnictwa 


Instytut  Geolo- |! reform rolnych. 


Przedmiotem obrad było usta 


wełny krajowej. Po dłuższej dý 
skusji postanowiono dążyć da 
wprowadzenia przymusu stoso- 
wania wełny krajowej w prze- 
myśle włókienniczym, obciąże- 
nia wełny importowane] opłata 
mi na rzecz podniesienia cen 
wełny krajowej do poziomu o0- 
płacalności, powołania do ży- 
eia centrali obrotu wełną oraz 
rozpoczęcia prac nad standary: 


nież w tempie przyspieszonym , pokładów węgła, których istnie | lenie postulatów rolnictwa w|zacją wełny krajowej. 
W dwuch punktach O. C. S 'nie na terenach okręgu przemy ' zakresie zwiększenia produkcji 


Nr. 123 


6.V.— „GLOS PORANNY” — 1937 _ 


OKAZYJNA 
SPRZEDAŻ 


Kynek_ pieniężny 
Urzędowa ceduła 
giełdy warszawskiej. 

Na wczorajszym zebraniu giełdy 
walutowo - dowizowej w Warsza- 
wie tendzneja. dla dewiz była słaba 
przy obrotach niewielkich. Noto- 
wano: Amsterdam 289,80 (— 30) 
Bruksela 89,20, Gdańsk 100, Hel- 
singtors 11,58, Kopenhaga 116,25 
l ondyn 26,07, Mediolan 27.85, N. 
Jork 5,27,75, N. Jork — katel 
5.28,13, Paryż 23,67 (— 18), Praga 
15.40, Zurych 120,80 — 15). Bank 
Polski płacił za dolary am. i kana- 
dyjskie 5.25,50, floreny hol. 288,80 
[ranki fr. 23,59, szwajcarskie 120,30 
lelg, belg. 83,95, funty ang. 25,98, 
jelestyńskie 25,08, guldeny gdań: 
skie 39,80, korony czeskie 19.20, 
duńskie 115,80, norweskie 130,30, 
szwedzkie 138,75, liry włoskie 23,20 
szyl. austr. 97, marki fińskie 11,20 
niemieckie 121, srebrne 126. 

AKCJE. 

Dla akcji tendencja była słabsza, 
rsy większych obrotach akcjami 
banku Polskiego. Notowano: Bank 
Polski 101 — 100 — 104 (— 100 
Wesiet 19,50, Lilpopy 13.25, Stara 
chowice 32,15. 

PAFIERY PROCENTOWE. 

Dla papierów procentowych ten- 
deneja była niejednolita, przy więk 
szych obrotach 7 proc. stab. i 4 
proc. konsolid. Notewano: 3 proc 
inwest. IC em. 64.75, seria 85, 4 pr 
del. 39,75 — 39,25, 4 proc. kons 
14.50 — 54,25, drobne 53,50 
58,18, 5 prog. konwers. 59, 5 proc. 
kolejowa 57 — 57,85, G proc. dal 
53, kupon 10,47, 7 proc. stab. 368. 


-= 


kupon 9,81, kupon $ proc. TEZ 
54,63, 4 i pół proc. ziemskie 52,25 


— 52,50, 4 i pół proc. Warszawy 55 
5 proe. Warszawy nowe -57,50 — 
37.05, 5 proc. Kalisza 47, 


GIEŁDA ŁÓDZKA 


DYWANÓ 


Pok. 111 


WÓZKÓW dziecięcych 
ŁÓŻEK metalowych | 
ACY wyścieł h 
MATERACY sprężyn, o 
„Patent* 
ŁOŻEK polowych S 


w fabrycznym 


najlepsza 


poleca 


PERSKICH emie mie obowier. ao 


GRAND- HÖTEL Sprzedaż odbywa się cały 
EED ASE OOOO 


Kupujcie 
ALUR 
Wielki wybór: 


ŁÓŻEK komodowych 
WYŻYMĄCZEK 


LODÓWEK 
LEŻAKÓW, HAMAKóW 
ROWERÓW i drezyn 


— — składsie „DOBRÓPOL” pode. TL 14.00 


Kupcy i Gospodynie! 


Zakładają ną swoje okna najtańsze 
i najtrwalsze 


Rolefy Okienne 1 Drutu Drzewnego 


l ochrona 
słońcem i światłem dziennym, piękne 
desenie olbrzymi wybór. 


Do nabycia 6-go Sierpnia 39 
m. 10 front II piętro, tel. 211-80. 


LODY 


wyborowe w 10 gatunkach 


porcia 35 groszy 


wraz z wodą sodową i waflem czekoladowym. 


Śniadania i kclac e jarskie 
zł. 1.10 wraz z obsługą 


Cukiernia „Zrócdło” 
Przejazd 1, tel. 209-87 


== VIM 


n "RZY 


marki „Ruober” 


sklepie w Łodzi 
2 dużych paczek RADIONU 


otrzyma 


BEZPŁATNIE 
3 dużą puszkę VIMU 


przed upaln: m 


ale tylko od 1-go do 15-go maja r. 
bo w tym czasie każda z PP. Gospo- 
dyń przy zakupie w którymkolwiek 


RADION pierze wszystko! 


i wsżyskko | 


|| BEZPŁATNIE W KAŻDYM DOMU 


bs 


„ZUA "tu 
CY Nm 


Wczoraj — znowu słabiej 


na rynku walorów w Łodzi 


Po onegdajszej zwyżce zaznaczy. 
ia się wczoraj lekka reakcja kur- 
sów. Najbardziej zniżkowały papie- 
ry dolarowe, ale różwnież złotowe 


Na wczorajszym zebraniu giellowym | miały naogół tendencję słabszą. 


w Łodzi notowano: 
sprzedaż kupna 


Dolarówka 41.00 +0.50 
Stahilizacyjna 369.00 368.00 
Inwestycyjna 2 em, 65.00 64.75 
Konmwersyjna 59.25 59.00 
Bank Poiski 102.50 102.00 
5 proc. m. Łodzi s. X 52.25 52.00 


Tendencja niejednolita. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Żyto I gat. 25.75 — 26.00 
Żyto TI gat. 25.50 — 25.75 
Pszeniea 31.50 — 31.75 
Pszenica zbier. 31.25 — 3150 
Owies 23.50 — 28.75 
Otręby żytnie 14.50 — 14.75 
Otręby pszenne 1450 — 14.75 
Qlręby pszenne (gr.) 15.25 — 15.50 
Mąka pszenna 48.00 — 49.50 
Rzepak 53.00 — 54.00 
Seradela 23.00 — 24.00 
Łubin niebieski 15.00 — 16.00 
Łubin żółty 15.50 — 16.50 
Makuch Iniany 21.50 — 22.50 
Gryka 31.00 — 32.00 
Kasza gryczana 54.50 — 55.50 
Groch polny 27.00 — 28.00 
Fasola 39.00 — 40.00 


lendencja spokojna. 


NOTOWANIA BAWEŁNY. 
NOWY JORK, 5.V 
Otwarcie: maj 13.10. lipiec 13.19, paź 
dziernik 12.93, grudzień 12.92, styczeń 
12.96. 
LIVERPOOL. 5.V 
Zamknięcie: maj 7.24, lipiec 7.28, paź 
dziernik 7.20, grudzień 7.15, styczeń 
7.15, marzec 7.10. 4 
ALEKSANDRIA 5.V 
Zamknięcie: Sakellaridis: maj 19.70, 
lipiec 19.90, listopad 20.05, styczeń — 
20,07. 
Ashmouni: czerwiec 17.90, sierpień 
16.75, październik 15,47, grudzień — 
15.32, luty 15.22. 


©90090920060206000090992 3 
Poszukuje mieszkania 


4-1-pokojowego od Andrzeja do Pierac 
kiego — Przejazd do Sienkiewicza lub 
w pobliżu, parter lub I piętro front, 
Oferty do biura ogłoszeń Fuksa, Piotr- 
kowska 87 pod „„Centram*, 


FT. 


888. 
KINO. TEATR : 


METRO 


PRZEJAZD, 2 


Pocz. o 12 


7 proc. pożyczka stabilizacyjna, 
jak dotychczas bez zmian i obra- 
caño nią po 367 kupno, 368 sprze 
daż. 

8 proc. pożyczka dillonowska spa 
dla o 25 pkt. Obracano nią po kur: 

| sie $0,75 w płaceniu, 51,75 w £ąda- 
niu. 

Największą stosunkowo zniżkę 
zanotowała 4 proc. prem. pożyczka 
dolarowa (dolarówka), ustalając się 
na poziomie o 100 pkt, niższym niź 
onegdaj. Obracano nią po 39 w pła- 
ceniu, 39,50) w żądaniu. 

3 proc. pożyczka inwestycyjna 1 
em. nie była oficjalmie notowana 
Na rynku prywatnym obracano nią 


D-. med. 


S. Kryńska 


Chor. skórne i weneryczne 
(woblety i dzteci) 


Siankiewiea 54 tolet. 146-10 


gode. przyj. od 11—1 i 5—4 pp 


KANCELARIA 


TŁUMACZA 
PRZYSIĘGŁEGO 


D-ra Armanda Aherherga 


PRZENIESIONA ZOSTAŁA 
NA ULICĘ 


PIOTRKOWSKĄ 80 


Ostatnie dni! 


ani minisier iańczy 


iska, Józef drwid, Michał Znicz, Stanisław Sielański 


Passe-partout i bilety ulgowe nieważne. 


EM „i 


obsada: Tola Wankiewiczówna, Aleksander Żabczyński, Mieczysława (wikl 
Dziś 2 poranki o g 12i2. Ceny od S54 sr 


Dzisiejsze audycje 


MISTRZOWSKIE UTWORY 
. PA , Dzień 6 maja przyniesie kilka audy- 
po kursie onegdajszym 65,75 kup leji muzycznych, na które warto zwró- 


no, 66,25 sprzedaż. . i cić szczególną uwagę. O godz. 12.03 
Il em. tej pożyczki zniżkowała © | wszystkie rozgłośnie polskie transmi- 
50 pkt. i obracano nią po kursie lują poranek muzyczny Z Katowice „W 
64,50 w płaceniu, 65 w żądaniu wykonaniu orkiestry symfonicznej Ka- 
5 ABC zB A towickiego Tow. Muz. pod dyr, Olgier- 
proc. pozyczka XONHWETSYJNa |da Straszyńskiego. Program obejmuje 
utrzymała się na poziomie onegdaj |m. in. wielkie dzieło Beethovena — I 
szym. Prywatnie nadal obracana Symfonia oraz Karola Emanuela Ba- 
pia po 55.75 kupno, 59,25 sprze- cha — „Sinfonię* nr. 3. Cenne utwory 

S 2 ? 3 tego kompozytora dotychczas 
daż. ; - znane, figurują coraz częściej w pro- 

5 proc. pożyczka kolejowa pa |gramach radiowych. Solistka koncer- 
dłuższej przerwie w oficjalnych no- | tu. pianistka Olga Matusiewicz ode- 
towaniach wykazała wczoraj pew- |8"3 Griega, koncert A-moll. 
ną zwyżkę. Obracano nią począt- 
kowo 57, a następnie 57,50 w pła- 
ceniu i 57,50 — 58 w żądaniu. 

4 proc. pożyczka konsolidacyjna 
utrzymała się na poziomie niezmie 
niony. Za grubsze odcinki płaco: 
no 54, żadano 54,50. Za setki piara- 
no 53,25, żądano 53,75. Wreszcie 


nie 17.15 usłyszą radiosłuchacze rów- 
nież Beethovena, a mianowicie jego 
Trio B-dur op. 97. Recital skrzypco- 
wy Zdzisława Roesnera o godz. 
zakończy poważne audycje muzyczne 
tego dnia. 


26%0%0%00%044+0250209023504 


za drobne płacono 53, żądano 53,30. Do akt. Nr. Km. 655 | 37 
W dziale listów zastawnych ten- OBWIESZCZENIE 
dencja byla naogół bez zmian. Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 


rew. 9-go, 
ul. Al. I-go Maja 17 
na zasadzie art. 602 K. P. C. 
ogłasza, że w dniu 11 maja 1937 
o godz. 12 w Łodzi, przy ulicy 
Ogrodowej 35 


Na rynku akcjowym po wczoraj- 
szej haussie akcje również oslabiy. 


Dewizy 
dla targów Poznańskich 


Centralna komisja dewizowa przy- 
znała wystawcom na targach poznań- 
skich prawo inkasowania należności 
lub załiczek za sprzedane na targach 
towary i pokrywanie z zainkasowa- 
nych sum wszystkich wydatków, zwią 
zanych z udziałem w targach, a więc 
kosztów transportu i oclenia towarów, 
opłat targowych, kosztów pobytu za- 
granicznych przedstawicieli, obsługi 
stoisk itp. pod warunkiem, że pozosta 
łe nadwyżki nie mogą być wywiezio- 
ne bez zezwolenia z kraju i winny być 
wpłacone na rachunek zablokowany 
wystawcy w Banku Dewizowym. wzgl. 
jesli wystawca zamieszkuje Wolne 
Miasto Gdańsk, na rachunek gdańskiej 
„Daki“. 

Przekaz sum wpłaconych na zablo- 
kowany rachunek wymagać bedzie ze- 
zwolenia komisji dewizowej i w tym 
celu złożenia wniosku w normalnej 
drodze. 


| ORD AE 


chomości oszacowanych na łączną 
sumę zł. 2250— a mianowi ie: 

3 maszyn żelaznych do wyrobu 

swetrów 
które można oglądać 

licytacji w miejscu sprzedaży, 
czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź. dn. 5.37 r. 


Komornik: (—) L. HOLLAS. 
Sprawa firmy „E, Peter“ - 
p-ko J. Piotrkowskiemu 


Warunki przystępne. 


odbędzie się publiczna licytacja ru- 


Prof. Feliks Halpern 


lekcje gry fortepianowej 


Do akt. Nr. Km. 746 | 3 


OBWIESZCZENIE 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzł 
rewiru 9-go, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul Aleja I-go Maja 17 
na zasadzie art. 602 K. P, U. ogłasza 
że w dmiu 11 maja 1937 r. o godz. 
13 w domu przy ul. Malinowej 17 
i Limanowskiego 118 
odbędzie się publiczna licytacja ru* 

chomości a mianowicie: 
urządzenia sklepowego, worek mąki 
pszennej, mebli, zegara, 5 wag, ma" 


mało | ssynki do mielenia mięsa, 2 kontuary 


i lodówki 
oszacowanych na łączną sumę 

zł. 530 
które można oglądać w dniu licytacjk 


W audycji popołudniowej o godzi-, W miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 


oznaczonym. 
Łódź, dn. 22 kwietnia 1937 r. 
Komornik (—) Ludwik Hollas 


19.30 | Sprawa f. L. Wójcik i I Urbański 


p-ko Józefowi Kokoszy 


Do akt. Nr. Km. 2420 | 36 
OBWIESZCZENIE 


Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rew. 13-go, zamieszkały w Łodzię 
przy ulicy Andrzeja 11 


samieszkały w Łodzi, przy |na zasadzie art. 602 K. P.C, ogłasza 


że wdniu 13 maja 1937r. o godz 
13 w Łodzi, przy ulicy 
6 Sierpnia 37 
odbędzie się publiczna licytacja rw 
chomości, a mianowicie : 
mebli, radioaparat i maszyny do 
szycia „Singer” 
oszacowanych na łączną sumę 
zł. 1780.— 
które oglądać można w 


w dniu | dniu licytacji w miejscu sprzedaży, © 
w | czasie wyżej oznaczonym. 


Łódź, dnia 19 kwietnia 1937 r. 
Komornik (—) M. Lipiński. 
Sprawa Jakuba Wilnera p-ko Alterowil 
Saulowi vel Arturowi Abramsohnowi 


AL. KOSCIUSZKI 58, 


Pierwsza polska komedio-operetka 


<< RB 


m—m————— 


ka — 7 — R 
NOWOCZESNE 


MASZYNY BIUROWE 


do pisania, sumowania i odejmowania oraz kalkulacji 
modele ręczrie i elektryczne poleca 


ST. WRÓBLEWSKI 
ŁÓDŹ, TRAUGUTTA 2. — TELEFON 236-69. 


Prsedstawicielstwo firmy 


TEOFIL GLÓCER i SYN w WARSZAWIE 


—o— 
PRZYJMUJE DO REPERACJI MASZYNY BIUROWE 


WSZELKICH 


a 
pam 


SYSTEMÓW 


CETERE CRA RMA NEJ 


| Ogłoszenia drobne | 


ea rare ZKE? PA SORT CZK A 
SIN a wim M ? m. 
JĄ Kupno i sprzedaż. 
o -AUIE uwaa COTEL E S TZ ka 
RAKIETY TENISOWE od 6 zło- 
tych firmy „Olmar” do nabycia w 
składzie zabawek. Piotrkowska 119, 
5482—25 
FLACF w pobliżu Pabianickiej prze 
strzeni od 600 metrćw do sprzeda 
nia. Przystanek tramwajowy na 
miejscu, Otton Krause, Łódź, Pabia 
nicka 47. z3—9 
FLAC duży w sąsiedztwie parku 
Staszyca do sprzedania. Oferty sub 
„Podwójny”, 643—2 


m 


SKRZYNKI blaszane ocynkowane, 
używane do przędzy w  przędzal 
niach, nadające się do różnych ce 
ićw do sprzedania. Kilińskiego 119, 
telef, 143-35. 697—?2 


WKRAZYJNIĘ do sprzedania sypial- 
nia w najnowszym stylu, jeszcze u 
stolarza. Piotrkowska 19, 


r 


KRATZENRAUMASCHINE mark, 
Reutlingen do wyrobéw flanelo- 
wych, trykotażowych okazyjnie do 
sprzedania. Stuekgold. Warszawa, 
Chłodna 12, tel. 225-02. 

GABINET w dobrym stanie, świecz 
nik ant. 20 płomieni tanio do sprze 
dania. Kilińskiego 46, m. 8, od 


2 — 4, tel. 24888, 
aaan i] = 
ea Różne 


WARSZAWIANKA chwilowo prze 
bywająca w Łodzi, lat 80, ładna, 
skromna, średniego wzrostu pozne 
pana dobrze usytuowanego. Ewen 
inalnie wdowca do lat 50. Oferty 
„Cel matrymonialny”, 

On OO OZ RO Z 


A ZZ Z Z W 


PŁASZCZE impregnowane damskie 
i męskie wykonuję solidnie. Ceny 
przystępne. Łódź, Zachodnia 31, 
M. Fajnwaks, tel. 113-46,  70-—16 
PODES 
CZYSZCZĘ suchym sposobem ta 
pety, sufity, Ściany. Wiadomość: 
Zawadzka 6, Kaczyński, tel. 118.62. 


ammm 


JASNOWIDZĄCA Mira, medium 
proiestra Pawłowa, znana ze swych 
odczytów i przepowiedni, przepo- 
wiada trafnie, odgaduje myśli osćb 
zainteresowanych. Przejazd 16, m 
10, front. 


NATALIA Perlberg, ucz. III b. gi- 
imnazjalnej im. Elizy Orzeszkowej 
zgubiła matryxułę. 


— 


PIOTRKOWSKA 82, I wejście, 
lewe, w podwórzu. Zakład na- 
prawy wiecznych piór i ołówków 
automatycznych „OMEGA. wł. 


Cegielski. 

ZSEE RZE ZE TZOPTZTE ZB Z WE PZ O 
i _ Posady dE 
-ATOE 

NOTARIUSZ szuka dorywczego in- 
kasenta. Zabezpieczenie 3000 zł 
Odpisy świadectw, reierecji í wlas- 
noręczny życiorys składać w admin. 
pisma sub „5692, 


Ę Uzdrowiska E 


MOrszyn. 


Pensionat „MARATON“ pod kierow- 
nictwem Dory GLANZOWEJ poleca 
piękne, słoneczne pokoje z balkonami. 
Komfort — centralne położenie w po- 
bliżu parku i łazienek — ogród — ra- 
dio — telefon — garaż. Wikt obfity i 
doborowy — wszelkie diety — dieta 
diabetyczna — ściśle wedle zlecenia 
lekarzy. Ceny przystępne. Pensjonat 
czynny od 6 maja. Informacje udzieli 
przez grzeczność W. P. Langnasowa, 
Łódź, P.O.W. 6, tel. 15-740. 


- —- — _ — -— mmm M 


Stacja Chełmy 
W willi skanalizowanej i z wodą bhie- 
żącą, w lesistej miejscowości do od- 
dania mieszkania 3 — i 2 pokojowe 
z oszklonemi werendami, Wiadomość 
tel. 209-71. 
zwan. | a 
PENSJONAT „Wiktoria” w Głów 
nie (willa p. Pokorowskiege) pod 
zarządem R. Konarskiej, położony 
w pieknym 8-morgowym parku 
wśród lasćw. Duże słoneczne poko- 
ie. Zglosznia: Piotrkowska 120, m 
41. od 3 — 5 pp, telef. 108-20. 
1044 


Dziś poraz ostatni ! 
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AŚ 
ZDROWIE! 
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Anatol Gditreni 


ordynuje latem i zimą 


Krynica 


HOTEL CENTRALNY 


(dawniejsza Karolówka) 
Telefon 125 


Dr. med. 


M. RUNDSZTEIN 


AKUSZER-GINEKOLOG 
Pomorska 7, tel. 127-84 | Łódę Wólczeńska 151 tel. 128-97 


Przyjmnje od 8-ej do 10-ej rano 
i od 4—7 wiecz. 


pa 


NAJWIĘKSZY WYBÓR 
komi), bo 
„JOOC 


ŁODŹ.PIOTRKOLUSKA 107 
KIER. AUGUSTA GÓEPPERT 


Odświeżanie kapeluszy 


LETNISKO z dogodną komunika- 
cją, ceny przystępne. Stacja trar- 
wajowa „Helenówek”. Wiadomość 
na miejscu, ul. Józefówek nr. 7, iub 
Łódź. ul. Pomorska 22, sklep ga 
lanteryjny. 105—> 
LETNISKO pięknie położone w o 
grodzie przy samym lesie do wy 
nsjęcia. Wiadomość: Piotrkowską 
118, front, TI piętro, m. 6. 


— m m 


- 
1 


zz 


PENSJONAT „Zolia” w  Włodzi: 
mierzowie już czynny. Światło elek 
tryczne, dojazd udogodniony, auto 
łaisy luksusowe. 004—? 


SKLEPY frontowe i lokale handło- 

we natychmiast do wynajęcia. Naru 

towicza 44, dozorca wskaże. 
647—8 


Lokale 


.—— —— 


2 POKOJE z kuchnią okazyjnie dg 
wynajęcia. Lipowa 53, u gospoda 


rza. 


m O 0000000000 aS 


W DOMU Al. 1 Maja 3, jest do wy 
najęcia 5 pokoi z kuchnią. Wiado 
imość: administrator domu, kŁiotr- 
kowska 21, tel. 232-25. 713—2 


| POKÓJ frontowy. parterowy, wae- 
| blowany, osobne wejście z wszelki» 
mi wygedami do wynajęcia. Sien- 
kiewiezn 31, m. 1. 
na z 
GARAŻ w pobliżu Żeromskiego =- 
Kopernika poszukiwany de wynaję- 
Jcia od- zaraz. Oferty pod „Garaż”. 


MESKA 


na miarę wykonuje 


Nr. 123 
BIELIZNE PRACOWNIA p WI 


„WIEDEŃ 4 
WIEDENSKA 
Obwieszczenie © licyśacji 


Skt front. TRAUGUTTA 
W myśl $ 83 rozp. Rady Min. zdn. 25.V[,1932 r. o postępowaniu egze 
kucyjnym Władz Skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62 poz. 580), — Urząd Skar 
bowy w Zgierzu podaje, do ogólnej wiadomości, że w celu uregulowania na 
leżności Urzędu Skarbowego w Zgierzu w podanych poniżej terminach i pod 
wskazanym adresem odbędzie się sprzedaż z licylacji: 
1) Poznerson Mojsze, Zgierz, Dąbrowskiego Nr. 31 (składnica). towar 
półwełn., 18 szt., Cena szac. zł. 3.000.—. 10.V.37. Godz. 10.30. Termin 1 
2) Eliasz Izaak, Zgierz, Zakręt 19/21. Krosna tkackie J. „Schöner“, 3 sztu- 
ki, Cena szacunkowa zł. 750.—. 10.V.1937 r, godz. 11.00. Termin 1. 
5, Poznerson Mojsze, Zgierz, Zakręt 19, Krosna kortowe, 6 sztuk, 


szpulmaszyna 
nawijaączka 

tra jbmaszyny 
5snowadeł i stojaki 


w=-— 


1 stół ze szrubsztakiem Cena szac. 


płochy. 80 sztuk. 

1 motor f. „Ganz“ 
Zajęte przedmioty można ogląda 
p. o. 


Cena szac. zł. 3.060. 10.V.37 r., g. 10.30 


Cena szac. zł, 200. 
Cera szac, zł. 60. 
Cena szac. zł. 80. 
Cena szac. zł. 25 

zł. 15 
Cena szac. zł, 60. 
Cena szac. zł. 500. 


é w dniu licytacji. 
Naczelnika Urzędu Skarbowego: 
(-) CZ. SYSKA. 


glonbi | (kaniny po- 
leca firma 
RUDOLF JUNG 


14 2 
PT 
RARES 


Rok założenia 1894. 


ROWERKI. drezy- 
ny, samochodziki, 
wózki drabinkowe 
dsiecięce i wszelkie 
reperacje wykonuje 


ANDRZEJA 24 w podwórzu 


MGR. PR. 


biwi roldkorn 


Tłumacz przysięgły 
dla języków: niemieckiego. he- 
brajskiego i żydowskiego 
ZAWADZKA 23, tol. 114-50 
przyjmuje od 11—2 i od 4—7. 


— 


—— 


Dr. med. 


Paulina Lewi 


AKUSZER GINEKOLOG 
przeprowadziła się na 
Śródmiejską 28 
telef, 240-10 


E przyjmuje od 12—2 i od 5—8 wiecz. 


„m | mm 


a z 
PRZYCHODNIA dla shorych 


WENERYCZNIE 


mężczyzn i kobiet 


IPIOTRKOWSKA 88 


Leczenie chor. weneryczn. i skórnych 
Kobiety I dzieci przyjmuje kobieta— 
lakarz. Przychodnia czynna od 9 r. 
de 9 w. Specjalny gabinet kosmetyczny. 


PORADA 3 ZŁ. 


Dr. med. 


[. Woł kowyski 


Spec. chorób wenerycznych, 
seksualnych i skórnych 


Gegielniana 11, tel. 236-02 


Przyjmuje od 8—12, 4—9 w. 
w niedz. i święta od 9 do 1 


22) DMEIANE nfz, pie- 


po poł 


L] 


DR. MED. 


 NIEWIAŻSKI 


Specjalista chorób wenerycznych 
skórnych i seksualnych 


Andrzeja 5, telef. 159-40 


przyjmuje od 8—2łf rano i od 5—9w 
w niedziełe i święta od 9—12 


— izzza 


——. m 


Dr. LUDWIK ROSENBERG 


ordynuje 


w Krynicy 


choroby wewnętrzne 
apea. wątroby, żołądka, stolcowej 
kiszki i hemoroidy 
Ceglelnlana 11, tel. 117-95 


POWRÓCIŁ 
prsyjmuje od 6 do 8 wiece. 


| 


A a Somme 1 


DR. MED, 


M. Taubenhaus 


AKUSZER-GINEKOLOG 
przyjmuje od 8—9 r. i 4—8 w. 


Zgierska 11 


tel. 246-09 


Doktór Medycyny 


Listów Kohn 


specjalista 
chorób kobiecych I akuszerii 


ul. Piłsudskiego 51, tel. 170-03 
Przyjmuje 8—10 i 4—8 w. 


Dr. med. 


L. NITECKI 


Speojalista chorób skórnych, 
wenerycznych i moczopłciowych 


Nawrot 32, front I piętro 
telefon 213-18. 


przyjm. od 8—9.30 rano i od 5.30—9 w. 
W niedz. i święta od 9—12 w poł. 


C Zeromskiego 74/76, tel. 129-88. Następny program: Piętro 


Prenumerata 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redaktor odp. Lucjan Lipiński 


miesięczna „Głosu Porannego” ze wszystkiemi do“ 
datkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie — 
40 groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł. 6—, zagranicą — zh 9.— 
pd zał ASOKA e Addi wi zd e ana a. z 


Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach-i S-ka“ Henryk Kronman. 


MAŁY MARYNARZ 


Air Polska komedia 

R s | muzyczna z 

HELIS W rol. gł.: Maria Bogda, Grossówna, Brodniewicz, Fertner i Orwid 

REL ANONS! Następny program: „Weseli Biedacy”" 

a= Dziś i dni nastepnych! Wstrząsające przeżycia kobiety, która głęboka miłość wyrwała ze szponów grzechu pt. 
z = - = æ W rolach głównych: 

= Dia Ciebie, Mario `~” siero ez 
SEE 9 Kaetne v. Nagy 
> m Ceny miejse na by seans po 50 gr. — Ceny miejsc: I m. 1,09, II m. 90 g. Ill m. 50 g. Kup. ulg. 70 g. 

5 p. Początek seansów o g. 4-ej, w niedziele i święta o g. 12-e* : i 

z wyżej Kapitalna komedia muzyczna. W r. gł. Helena Grozssówna, Eugeniusz Bodo, Józef Orwid 


za wiersz mitlimstrowy l-szpaltowy (strona 5 szpalt): l-sza strona 2 zı; Reklamy tekstem 


Ogłoszenia redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z,zastrzeżeniem miejsca 60 gr., bez zastrzeżenia miejsca 
50 gr., nekrolegi 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł, 1,80 
Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 sł. Ogło” 
szenia w dodatku niedzielnym „Rewja” (str. 5 szp.) 1 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 0 50/0 drożej 
firm zagr. 100/0. Za ogłoszenia tabelnryczn= lub fantaz. dodatk. 50%,. Ogłoszenia dwukolor. o 50%0 droże 


W. drukarni własnej Piotrkowska 101.- 


